
Towarzysz EDWARD GIEREK jednogłośnie wybrany delegatem no VII Zjazd norii
Wielkie osiągnięciu uzyskane w realizacji programu partii umacniają nasza pewność

ZADANIA JAKIE POSTAWI VII ZJAZD
WCIELIMY W ŻYCIE!

hiedilaidowa Konferencjo Wojewódzko PZPR obradowało w Katowicac

Towarzysz Edward Gierek wraz z towarzyszem Zdzisławem Grudniem w rozmowie z górnikami — delegatami na Frzedzjazdowq Wojewódzką Konferencję 
PZPR w Katowicach (od lewej); Adam Bałdys — górnik kop. „Czerwone Zagłębie", Andrzej Nalepa — elektryk kop. „Staszic", Henryk Filus — rębacz kop. 
„Wujek", Stanisław Kulesza — ślusarz-mechanik kop. „Sosnowidc". Andrzej Sam borski — kombajnista kop. „Gottwald" I Edward Biedroń — górnik kop. „Jowisz”.

KATOWICE 
BIELSKO-BIAŁA 
CZĘSTOCHOWA

Prezydium PrzedzjazdoweJ Konferencji Wojewódzkiej PZPR w Katowicach

Wybór nowych władz 
Iow. ZDZISŁAW GRUDZIEŃ 

ponownie I sekretarzem KW PZPR 
214 delegatów reprezentować bodzie ponad 
282-îysiçcznq katowicka wojewódzko organizacje

partyjna no VII Zjaździe partii

Rozmowy piemierów 
Polski I Rumunii
Polsko-radzieckie poro
zumienie w sprawie 
realizacji II etapu budo
wy huty „Katowice” 
Wiadomości ze świata
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Egzekutywo KW PZPR
Zdzisław Grudzień, Józef Błaszczak, Bene

dykt Cader, Hubert Gałeczka, Zdzisław Gor
czyca, Stanisław Gurgul, Józef Haensel, Rudolf 
Juzek, Stanisław Kiermaszek, Gerard Kroczek, 
Jan Kulpiński, Jerzy Kułtuniak, Czesław Lech, 
Zdzisław Legomski, Jan Leś, Kazimierz Miel
carek, Jerzy Parkitny, Henryk Rechowicz, Ro
man Stachoń, Jeny Wilk, Zdzisława Zadroż- 
na, Jony Ziętek.

Sekretoriot KW PZPR
Zdzisław Grudzień — zastępca członka Biura 

Politycznego KC, I sekretarz KW PZPR.
Hubert Gałeczka, Gerard Kroczek, Zdzisław 

Legomski, Jerzy Parkitny, Jerzy Wilk, Zdzi
sława Zadrożna — sekretarze KW PZPR.

Rudolf Juzek — członek Sekretariatu KW 
PZPR, przewodniczący Wojewódzkiej Komisji 
Kontroli Partyjnej.(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

w Czynie Zjazdowym dodatkowej produk
cji o wartości około 6 mld zł. o utrwaleniu 
wysokiego rytmu pracy załóg robotniczych.

Konferencja wybrała 123 delegatów na 
VII Zjazd. Wraz z 91 towarzyszami, któ
rym zaszczytne mandaty delegatów powie
rzyły wcześniej bezpośrednio wielkoprze
mysłowe organizacje partyjne dużych za
kładów pracy, reprezentować oni beda or
ganizacje wojewódzką na najwyższym fo
rum PZPR Jednogłośnie delegatem ka
towickiej wojewódzkiej organizacji par
tyjnej na VII Zjazd wybrany został I se
kretarz KC PZPR tow. Edward Gierek.

dowa Konferencja Wojewódzka PZPR w Katowicach. 
Zakończyła ona kolejny w województwie katowickim, 
ważny etap kampanii przed VII Zjazdem partii. 454 
delegatów, reprezentujących 282-tysięczną katowicką 
wojewódzką organizację partyjną PZPR, podsumowało 
dorobek wypracowany w toku realizacji Uchwały VI 
Zjazdu przez organizację wojewódzką i skupionych 
wokół niej wszystkich łudzi pracy wielkoprzemysło
wego regionu. Konferencja dokonała wyboru woje
wódzkich władz partyjnych i delegatów na VII Zjazd 
PZPR oraz nakreśliła zadania na okres przedzjazdowy.

Z udziałem I Sekretarza Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej Towarzysza 
EDWARDA GIERKA obradowała wczoraj Przedzjaz-

wojewód7kiej. 
Wojewódzkiego 
członka Biura 
tow. Zdzisław

Konferencja dokonała również wyboru 
nowych władz instancji 
I sekretarzem Komitetu 
został ponownie zastępca 
Politycznego KC PZPR 
Grudzień.

^odstawę do dyskusji stanowił referat 
Egzekutywy Komitetu Wojewódzkiego, 

głoszony przez zastępcę członka Biura 
Politycznego KC, I sekretarza KW 
PZPR — tow. Zdzisława Grudnia.

Międzywojewódzkiej Szkole Partyj- 
w Katowicach zebrali się delegaci wy- 

rani na miejskich, miejsko-gminnych 
Gminnych konferencjach przedzjazdo- 

'Vvch oraz zaproszeni goście. Przywitali 
Oni tow Edwarda Gierka długotrwałą, 
Serdeęzna owacją.

1 sekretarz KC PZPR, zabierając głos 
trakcie konferencji, wysoko ocenił re- 

2ultaty pracy katowickiej wojewódzkiej 
°rEanizacji partyjnej i ludzi pracy woj. 
atowickiego w toku realizacji Uchwały 
I Zjazdu oraz przedstawił węzłowe pro
śmy społeczno-gospodarcze kraju i głów- 

ne kierunki działalności partyjnej.
(Przemówienie I sekretarza KC PZPR 

Dublikujemy na str. 3).
W toku Konferencji zameldowano I se- 

*retarzowi KC PZPR o wykonaniu dotąd

PRAGNIEMY ZAMELDOWAĆ WAM 
TOWARZYSZU I SEKRETARZU KC PI 'I !
TOWARZYSZ
EDWARD GIEREK
PIERWSZY SEKRETARZ 
KOMITETU CENTRALNEGO 
POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ 
PARTII ROBOTNICZEJ

W przeddzień VII Zjazdu 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej, na Przedzjazdo- 
wej Wojewódzkiej Konferen
cji Partyjnej w Katowicach 
— pragniemy zameldować 
Wam. że w zakładach pracy 
województwa katowickiego 
trwa wytężona praca nad 
realizacja zadań produkcyj
nych.

Tak jak przystało na klasę 
robotnicza o wieloletnich 
tradycjach wielkoprzemysło
wych. z której i Wy — To
warzyszu Gierek — wyroś
liście; jak przystało' na ze
spoloną z nią inteligencję 
techniczną i twórcza — pra
cą i jej efektami mierzymy 
nasz wkład w rozwój socja
listycznej Ojczyzny.

W pełni rozumiemy potrze
by naszej dynamicznie roz
wijającej się gospodarki. 
Zdajemy też sobie sprawę x

•dpowtedzlalnoścl, jaka ełąty 
na naszym województwie, 
skupiającym znaczną część 
potencjału produkcyjnego 
kraju.

Wyrazem naszej postawy 
jest odpowiedź na Wasz apel. 
Towarzyszu Pierwszy Sekre
tarzu, zawarty w liście do 
załóg zakładów przemysło
wych, w wyniku którego 
przysporzyliśmy krajowi w 
ciągu dziesięciu miesięcy ro
ku 1975 ponadplanowa pro
dukcję wartości 6 miliardów 
złotych, dostarczając tak po
trzebne gospodarce 1 społe
czeństwu ponadplanowe tony 
węgla i stali, wysokiej ja
kości towary na rynek 1 na 
eksport.

Narastającą aktywność spo
łeczna i produkcyjna notuje
my w ostatnich miesiącach 
przed VII Zjazdem. Wymow
nym przejawem tej aktyw
ności jest podejmowanie 
przez załogi dalszych zobo
wiązań w ramach Czynu 
Zjazdowego, który dziś Wam 
zgłaszamy.

W zobowiązaniach tych za
warte są najszlachetniejsze 
intencje ludzi pracy, ich żar
liwy patriotyzm i głębokie

poczucie odpowiedzialności m 
socjalistyczny rozwój kraju, 
ich przywiązanie do partii i 
jej kierownictwa.

Mieści się w nich wysiłek 
i wola wszystkich ludzi pra
cy województwa katowickie
go: górników, hutników, bu
downiczych wielkich inwe
stycji przemysłowych i no
wych osiedli mieszkanio
wych. pracowników przemy
słu maszynowego, lekkiego, 
kolejarzy 1 transportowców, 
rolników, pracowników nau
ki, oświaty i kultury, mło
dzieży — wszystkich, któ
rych niezłomnym pragnie
niem jest jak najlepiej wcie
lać w życie nakreślony przez 
partię na VI Zjeżdzie pro
gram wszechstronnego społe
czno-gospodarczego rozwoju 
kraju.

SZANOWNY
TOWARZYSZU GIEREK!

Idziemy na VII Zjazd par
tii w poczuciu dobrze speł
nionego obowiązku.

Dziś, na Przedzjazdowej 
Konferencji Wojewódzkiej, w

(CIĄG DALSZY NA STR. 4)
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PRZEDZJAZDOWA KONFERENCJA WOJEWÓDZKA PZPR W KATOWICACH

PRZEBIEG OBRAD
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Będziemy stale
w

Witając serdecznie I sekre
tarza KC PZPR, przy gorą
cych oklaskach całej sali, tow. 
Zdzisław Grudzień powiedział 
m. in.:

Drogi Towarzyszu Gierek!
Te serdeczne uczucia kieru

jemy ku Wam w imieniu na
szej wojewódzkiej organizacji 
partyjnej, w imieniu klasy 
robotniczej i wszystkich ludzi 
pracy województwa katowic
kiego.

Serdeczność, z jaka spole- 
cseństwo naszego wielkoprze
mysłowego regionu zwraca się 
zawsze do Was, ma głębokie 
przyczyny. Widzimy w Was 
syna klasy robotniczej, uoso
bienie aspiracji, ambicji i ta
lentów tej klasy, uosobienie 
marksistowsko - leninowskiej 
zasady przywództwa klasy ro 
botniczej w ogólnonarodowym 
procesie budowy socjalizmu.

Społeczeństwo naszego re
gionu swoją stała, codzienną, 
wytężona praca, swoim pa
triotyzmem i ideową żarliwo
ścią, udziela pełnego poparcia 
Wam, Towarzyszu Gierek, i 
polityce Komitetu Centralne
go naszej partii, polityce, któ 
ra umocniła nasz kraj, znacz
nie unowocześniła i dostoso
wała do społecznych potrzeb 
jego ekonomiczną strukturę, 
przyczyniła się do ogromnego 
wzrostu autorytetu naszej Oj
czyzny na świecie i zespoliła 
wszystkie patriotyczne siły 
narodu wokół partii I socja
listycznego budownictwa.

Pozwólcie, Towarzyszu I 
Sekretarzu Komitetu Central
nego. zapewnić Was i za Wa
szym pośrednictwem cala na
szą partię, że wcielaniu w ży 
cle tej polityki nadal poświę
cać będziemy wszystkie nasze 
siły. Skupieni wokół porywa
jącego programu dalszych so
cjalistycznych przeobrażeń 
Polski Ludowej — będziemy 
stale pomnażać wkład nasze
go regionu w przyspieszony 
rozwój całego kraju.

Z kolei tow. Zdzisław 
Grudzień w imieniu delega
tów na Przedzjazdowa Kon
ferencję Wojewódzka złożył 
tow. Edwardowi Gierkowi 
meldunek o wynikach, osiąg
niętych przez ludzi pracy 

-woj. katowickiego w mijają
cej 5-latce.

Górnicy woj. katowickiego, 
w jego dawnych granicach, 
wydobyli 700 milionów ton 
węgla kamiennego, w tym 
prawie 93 min ton węgla ko
ksowego. Produkcja koksu 
wyniosła 40.5 min ton. Dla 
potrzeb gospodarki narodowej 
wyprodukowano 93 miliardy 
kWh energii elektrycznej. 
Huty woj. katowickiego wy
produkowały 30 min ton stall 
surowej. 22,5 min ton wyro
bów walcowanych i ponad 3 
min ton rur stalowych.

Wyeksportowano prawie 180 
min ton węgla. Globalna war 
tośc eksportu produkcji prze
mysłowej naszego wojewódz
twa wyraża się niemal 23 mi
liardami złotych dewizowych, 
z czego do krajów kapitali
stycznych eksport ten wyniósł 
12 mld zł dewizowych.

W tym samym okresie na
stąpiły też korzystne zmiany 
w strukturze wytwarzania i 
zatrudnienia. Wzrastała wy
dajność pracy, poprawiły się 
systematycznie relacje ekono
miczne.

Realizowany był jednocześ
nie w tym okresie wielki pro 
gram Inwestycyjny: w bieżą
cej 5-latce na nowe inwesty
cje I przedsięwzięcia rekon
strukcyjne w województwie 
katowickim przeznaczono 293 
mld zł. a wiec dwa razy wie
ce! aniżeli w latach 1966 do 
1970.

W bilansie dokonań tego o- 
krcsu mieści się również to 
wszrstko, co wiaże sic z sze
roko pojęta rozbudowa Infra
struktury. W latach 1971 do 
1975 oddanych zostanie w woj. 
katowickim do użytku m. in. 
]_.,8 tys. mieszkań z budow
nictwa wielorodzinnego oraz 
30 tys. z budownictwa Indy- 
widjalnego. Osiągnięto wydat 
ny postęp w nodnoszeniu ja
kości onieki zdrowotnej. Pod
jęto nrzebudowe wielu naj
bardziej przestarzałych ośrod-

pomnaiać wkład naszego regionu 
rozwój całego kraju
ków miejskich i osiedli robot 
niczych.

Dokonany został poważny 
krok naprzód w rozwoju bazy 
i kadry naukowej, w coraz 
ściślejszym zespalaniu jej 
działalności badawczej i dy
daktycznej z potrzebami gos
podarki narodowej.

Wszystkim tym przedsię
wzięciom towarzyszyły istot
ne przeobrażenia w świado
mości społeczeństwa. Nastą
piło dalsze umocnienie siły i 
autorytetu partii. W poważ
nym stopniu pogłębiła się i 
zacieśniła jej więź ze społe
czeństwem. Wydatnemu wzbo 
gaceniu uległa treść 1 formy 
pracy ideowo-politycznej. Jej 
rezultaty w coraz większym 
stopniu umacniały jedność i 
zwartość szeregów wojewódz
kiej organizacji partyjnej, 
przyczyniały się do upowsze
chniania w społeczeństwie po
staw patriotycznych, wyraża
jących się zaangażowaną, 
ofiarna praca dla dobra kra
ju.

Wskazując, że podstawa 
wypracowanego pod kierun
kiem wojewódzkiej organiza
cji partyjnej dorobku był I 
jest ofiarny wysiłek ludzi pra 
cy, tow. Zdzisław Grudzień 
podkreślił:

Takie właśnie cenne warto
ści do wspólnego dorobku 
wnosiły m. in. ofiarne załogi 
kop. „Ziemowit”, huty „Bato
ry", świętochłowickiej „Zgo
dy”, Katowickiego Przedsię
biorstwa Budownictwa Prze
mysłowego, Instytutu Meta
lurgii Żelaza w Gliwicach 
Brygada Pracy Socjalistycznej 
Alojzego Pawłowskiego z od
działu G-IX kop. „Siemiano
wice”, zespół ścianowy Lesz
ka Jaśko z kop. „Siersza”, 
brygada wielkiego pieca „B” 
huty „Kościuszko”, kierowa
na przez Mariana Piskorza, 
zespól naukowy prof. Jana 
Golonki z Instytutu Metali 
Nieżelaznych, brygada spawa
czy w Zakładach „Bumar-Ła- 
b»dy”, która kieruje Henryk 
Falenik, brygada ślusarska 
Józefa Taraska z Zakładów 
Chemicznych „Azot” w Ja
worznie, brygada montażowa 
Janusza Tabora, pracujaca 
przy budowie stalowni huty 
„Katowice”, brygada ciesiel
ska Edwarda Rzesika z Sosno 
wieckiego Przedsiębiorstwa 
Budownictwa Przemysłowego, 
brygada Gerarda Kwaśnicy z 
Raciborskiej Fabryki Kotłów, 
brygada oborowa Wilhelma 
Kozioła z Państwowego Gos
podarstwa Rolnego w Poni- 
szowicach i wiele innych.

Mówiąc o całokształcie osiąg 
niętego dorobku — stwierdził 
tow. Zdzisław Grudzień — 
pragnę podkreślić, że złożył 
się nań rzetelny wysiłek i o- 
fiarna praca, patriotyzm i in
ternacjonalizm klasy robotni
czej i całego społeczeństwa 
woj. katowickiego w jego po
przednim kształcie terytorial
nym. Wielki wkład w pomyśl
ne wypełnienie zadań, ustalo
nych przez Komitet Central
ny partii dla naszego regio
nu, wnieśli ludzie pracy nowo 
powstałych — na bazie kato
wickiego — województwa: 
bielskiego i częstochowskiego. 
Wniosła go działająca na tym 
terenie doświadczona kadra 
partyjna, która ukształtowała 
się i wyrosła w naszej kato
wickiej organizacji partyjnej, 
przez długie lata wychowy
wanej przez towarzysza 
Edwarda Gierka.

Ten bojowy, zahartowany 
aktyw, który kieruje dziś pra
cą bielskiej i częstochowskiej 
wojewódzkiej organizacji par
tyjnej, w ogromnym stopniu 
przyczynił się do osiągnięcia 
tego wszystkiego, o czym mo
gliśmy dzisiaj zameldować I 
sekretarzowi Komitetu Cen- 
tral’xgo. Swą wytrwałą praca 
i doświadczeniem przyczynili 
się do tego komuniści i wszys
cy ludzie pracy, działający na 
terenach, które — w wyniku 
reformy — włączone zostały z 
krakowskiego i opolskiego do 
obszaru naszego katowickiego 
województwa. Tow. Zdzisław 
Grudzień podkreślił, że istnieje 
nadal szereg problemów, które 
będą wspólnie rozwiązywane 
w ramach makroregionu.

I sekretarz KW PZPR w 

imieniu delegatów powitał 
przybyłych na Konferencję 
członków i zastępców człon
ków Komitetu Centralnego, 
członków Prezydium Rządu i 
Rady Ministrów, kierowni
ków i zastępców kierow
ników wydziałów Komite
tu Centralnego, przedstawi
cieli Ludowego Wojska Pol
skiego oraz centralnego akty
wu partyjnego, w osobach to
warzyszy: Stefana Misiaszka, 
Tadeusza Pyki, Władysława 
Zastawnego, Stefana Będkow
skiego, Macieja Szczepańskie
go, Jana Chylińskiego, Adama 
Glazura, Józefa Kamińskiego, 
Zygmunta Stępienia, Andrze
ja Ozgi, Jerzego Wojciechow
skiego, a także weteranów ru
chu robotniczego, zaproszo
nych na konferencję człon
ków i pracowników instancji 
partyjnych, organizacji społecz 
nych i zawodowych, kierow
niczych organów administra
cji państwowej i gospodarczej, 
działaczy nauki, oświaty i kul
tury województwa oraz przed 
stawicieli Zjednoczonego Stron 
nictwa Ludowego i Stronnic
twa Demokratycznego.

Referat Egzekutywy Komi
tetu Wojewódzkiego PZPR, 
przedstawiający wszechstron
ny dorobek lat, które minęły 
od VI Zjazdu oraz zadania po
lityczne, ideowo-wychowaw- 
cze i społeczno-gospodarcze ka 
towickiej wojewódzkiej orga
nizacji partyjnej przed VII 
Zjazdem, wygłosił tow. Zdzi
sław Grudzień. (Referat Egze
kutywy KW PZPR wygłoszony 
przez tow. Zdzisława Grudnia 
opublikujemy w dniu jutrzej
szym).

W nawiązaniu do referatu 
Egzekutywy Komitetu Woje
wódzkiego, w twórczej, kon
struktywnej dyskusji wypo
wiedziało się 33 towarzyszy. 
Przedstawili oni doświadcze
nia ogniw i instancji PZPR 
woj. katowickiego oraz zro
dzone w toku partyjnej deba
ty wokół Wytycznych Komite
tu Centralnego na VII Zjazd 
inicjatywy dalszego doskona
lenia pracy ideowo-politycz
nej, umacniania kierowniczej 
roli partii wśród załóg, upo
wszechniania ruchu równania 
w górę — do najlepszych. Dzia 
łania te zmierzają do zwię
kszania efektywności gospo
darowania, doskonalenia pro
cesów inwestycyjnych, pomna 
zania dorobku doświadczeń, 
tworzących korzystne warun
ki do podjęcia realizacji za
dań, jakie nakreśli VII Zjazd 
PZPR. Podejmowane w okre
sie przedzjazdowym inicjaty
wy wzbogacają zarazem do
tychczasowy dorobek w dzie
dzinie poprawy warunków pra 
cy i warunków socjalnych za
łóg, służą realizacji programu 
dalszego podnoszenia jakości 
życia każdej rodziny.

W dyskusji głos zabrali ko
lejno: tow. Waldemar Waw- 
rzak — górnik kop. „Sosno
wiec”, tow. Józef Dudzik — 
I sekretarz KM PZPR w Za
brzu, tow. Józef Błaszczak — 
członek Egzekutywy KW ' 
PZPR, wiceminister przemy
słu ciężkiego, generalny dy
rektor Zjednoczenia Hutnic
twa, Żelaza i Stáli, tow. Ire
na Darowska — I sekretarz 
POP Zakładów Przemysłu 
Odzieżowego „Bytom”, tow 
Antoni Skwarek — członek 
KC, I sekretarz KZ PZPR 
„Fablok” — Chrzanów, tow 
Stanisław Klermaszek — czło
nek Egzekutywy KW PZPR, 
wojewoda katowicki, tow. 
Maksymilian Podgrabiński — 
brygadzista z huty „Zygmunt” 
w Bytomiu, tow. Benon 
Stranz — wiceminister gór
nictwa i energetyki, tow. Ka
zimierz Dobrowolski — kole
jarz węzła PKP Katowice, 
tow. Zbigniew Szalajda — dy
rektor huty „Katowice", tow. 
Roman Stachoń — członek 
KC, członek Egzekutywy KW 
PZPR. wiceprzewodniczący 
CRZZ, przewodniczący WRZZ, 
tow. Wilhelm Szewczyk — 
prezes Zarządu Oddziału 
Związku Literatów Polskich, 
tow. Zbigniew Śmieszek — dy 
rektor Instytutu Metali Nieże
laznych w Gliwicach, tow. 
Jan Poloczek — I sekretarz 
KM PZPR w Rybniku, tow. 
Ryszard Trzcionka — wicemi

nister przemysłu ciężkiego, 
tow. Jan Kulpiński — mini
ster górnictwa i energetyki, 
tow. Mirosław Baranowski — 
dyrektor Zjednoczenia „Erg” 
w Gliwicach, tow. Benedykt 
Cader — członek Egzekutywy 
KW PZPR, komendant woje
wódzki MO, tow. Józef Ko
chański — zastępca członka 
KC PZPR, ślusarz z racibor
skiej Fabryki Kotłow, tow. 
Rudolf Bednarz — I sekretarz 
KG PZPR w Tworogu, tow. 
Ryszard Lubiński — dyr. Ślą
skiego Zjednoczenia Budow
nictwa Miejskiego, tow. Zbig
niew Messner — rektor Aka
demii Ekonomicznej w Kato
wicach, tow. Tadeusz Lubie- 
jewski — redaktor naczelny 
Rozgłośni Polskiego Radia w 
Katowicach, tow. Janusz Kol
czyński — dziekan Wydziału 
Nauk Społecznych Uniwersy
tetu Śląskiego, tow. Gerard 
Gabryś — górnik kop. „Bar
bara” w Chorzowie, tow. Mie
czysław Luciak — I sekretarz 
KU PZPR Śląskiej Akademii 
Medycznej, tow. Marian Ko
zak — I sekretarz KM PZPR 
w Jastrzębiu, tow. Włodzi
mierz Dyszy — dyr. Zjedno
czenia Państwowych Przedsię
biorstw Gospodarstw Rolnych, 
tow. Czesław Lech — prze
wodniczący RW FSZMP, tow. 
Stanisław Gurgul — członek 
Egzekutywy KW, I sekretarz 
KM PZPR w Sosnowcu, tow. 
Ludwik Grzesiek — dyr. Zje
dnoczenia Górniczo-Hutnicze
go Metali Nieżelaznych, tow. 
Zdzisław Janas — elektromon 
ter w Fabryce Samochodów 
Małolitrażowych w Tychach i 
tow. Marianna Galuba — se
kretarz ZW Ligi Kobiet.

W trakcie obrad delegacja, 
reprezentująca załogi oraz 
aktyw partyjny, gospodarczy i 
administracyjny wręczyła tow. 
Edwardowi Gierkowi „Księgę 
Czynu Zjazdowego ludzi pra- 
cv woj. katowickiego”, zawie
rającą meldunki z wszystkich 
miast i gmin regionu, o do
tychczasowej realizacji zobo
wiązań oraz o ambitnych za
mierzeniach pomnożenia tego 
dorobku, tworzenia jak najko
rzystniejszych warunków star 
tu do następnej 5-latki, której 
program wytyczy VII Zjazd 
PZPR. Meldunek o wykonaniu 
już w br. w województwie 
Katowickim dodatkowej pro
dukcji wartości 6 mld zł zło
żył przewodniczący Woje
wódzkiego Komitetu F.TN — 
tow Antoni Seta. (Tekst mel
dunku publikujemy na str. 1).

Następnie słos zabrał 
I sekretarz KC PZPR tow. 
Edward Gierek, przekazując 
na wstępie ludziom pracy, 
członkom i aktywistom kato
wickiej wojewódzkiej organi
zacji partyjnej serdeczne po
dziękowania za wspaniale re
zultaty w realizacji zobowią
zań przedzjazdowych, za zło
żony meldunek. (Przemówie
nie I sekretarza KC PZPR 
publikujemy na str. 3).

Gorąco i serdecznie, burzli
wymi oklaskami przyjęli 
uczestnicy konferencji wystą
pienie I sekretarza KC PZPR.

Delegaci podjęli Uchwałę 
Przedzjazdowej Konferencji 
Wojewódzkiej PZPR w Kato
wicach. (Tekst Uchwały opu
blikujemy w dniu jutrzej
szym).

Konferencja dokonała wy
boru 123 delegatów na 
VII Zjazd PZPR. Poprzednio 
na konferencjach zakładowych 
delegatami na VII Zjazd wy
brano 91 towarzyszy — przo- 
duiących robotników, racjo
nalizatorów, ludzi dobrej ro
boty, pobudzających ruch rów 
nania w górę. (Listę delega
tów na VII Zjazd PZPR opu
blikujemy w dniu jutrzej
szym).

Powołano także nowy skład 
Komitetu Wojewódzkiego par
tii, wybrano członków i za
stępców członków KW oraz 
Wojewódzką Komisję Rewizyj 
ną.

Na swoim pierwszym posie
dzeniu Komitet Wojewódzki 
wybrał ponowie I sekretarzem 
KW zastępcę członka Biura 
Politycznego KC PZPR — 
tow. Zdzisława Grudnia. Do
konano również wyboru Egze
kutywy 1 Sekretariatu KW 
PZPR. Powołano Wojewódzką 
Komisję Kontroli Partyjnej.

Posiedzenie odbyła także 
nowo wybrana Wojewódzka 
Komisja Rewizyjna. ____
(CIĄG DALSZY NA STR. 4)

Członkowie Komitetu Wojewódzkiego
Tadeusz Andrejewicz —g ór- 

nik kop. „1 Maja” w Wodzi
sławiu

Józef Banaś — górnik kop.
„Siersza” w Sierszy,

Mirosław Baranowski — dy
rektor Zjednoczenia Przemy
słu Tworzyw Sztucznych 
„Erg” w Gliwicach.

Józef Błaszczak — wicemi
nister, dyrektor naczelny Zjed
noczenia Hutnictwa Żelaza i 
Stali w Katowicach.

Stanisław Bolek — dyrek
tor Śląskiego Zjednoczenia 
Budownictwa Przemysłowego 
w Katowicach.

Benedykt Cader — generał 
brygady, komendant Komen
dy Wojewódzkiej MO w Ka
towicach,

Stanisław Charasiński — 
górnik kop. „Jastrzębie” w Ja
strzębiu.

Teofil Cieśla — wicewoje
woda katowicki.

Tadeusz Czechowicz — dy
rektor Rybnickiego Zjednocze
nia Przemysłu Węglowego w 
Rybniku.

Antoni Czurłowski — ślu
sarz w hucie „Będzin”.

Kazimierz Dobrowolski — 
starszy monter Węzła PKP w 
Katowicach

Józef Dudzik — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR 
w Zabrzu.

Mieczysław Dziuba — apa
ratowy w Zakładach „Stomil” 
w Wolbromiu.

Włodzimierz Dyszy — dy
rektor Zjednoczenia Państwo
wych Przedsiębiorstw Gospo
darstw Rolnych w Katowi
cach.

Mieczysław Feret — górnik 
kop. „Zabrze” w Zabrzu.

Tadeusz Foremny — ślusarz 
-brygadzista w Przedsiębior
stwie „Mostostal-4” w Zabrzu.

Lucjan Fudala — I sekre
tarz Komitetu Miejskiego 
PZPR w Chorzowie.

Lucjan Fudała — I sekre
tarz Komitetu Miejskiego 
PZPR w Jaworznie

Jerzy Gadomski — działacz 
partyjny.

Lucjan Gajda — prezydent 
urasta Katowice.

Hubert Gałeczka — sekre
tarz Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR w Katowicach

Mieczysław Glanowski — 
wiceminister górnictwa i ener
getyki.

Irena Głąb — tkaczka w Za
wierciańskich Zakładach Prze
mysłu Bawełnianego

Zdzisław Gorczyca — wice
wojewoda katowicki.

Zdzisław Grudzień — za
stępca członka Biura Politycz
nego KC, I sekretarz Komite
tu Wojewódzkiego PZPR w 
Katowicach

Ludwik Grzesiek — dyrek
tor Zjednoczenia Górniczo- 
-Hutniczego Metali Nieżelaz
nych w Katowicach

Stanisław Gurgul — I se
kretarz Komitetu Miejskiego 
PZPR w Sosnowcu

Józef Haensel — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR w 
Katowicach.

Władysław Herman — dzia
łacz party inv, dvrek'or Za
kładu Ubezpieczeń Społecz
nych — Oddział w Chorzowie

Stefania Izjdorczyk — dy
rektor Liceum Ogólnokształ
cącego im M Konopnickiej w 
Katowicach.

Stanisław Jachym — nad- 
sztygar kop. „Dymitrow” w 
Bytomiu.

Gerard Jadasz — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR w 
Rudzie Śląskiej.

Zdzisław Janas — elektryk 
w Fabryce Samochodów Mało
litrażowych w Tychach.

Jan Janosz — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR 
w Gliwicach.

Henryk Janus — elektryk 
kop. „Powstańców Śląskich” w 
Bytomiu.

Teofil Janusz — brygadzista 
w śląskiej Fabryce Kabli w 
Czechowicach-Dziedzicach.

Henryk Jaworski — ślusarz 
w Przedsiębiorstwie Robót 
Górniczych w Mysłowicach.

Jan-Józef Jonek — profesor
— dr habilitowany, rektor Ślą
skiej Akademii Medycznej w 
Katowicach.

Tadeusz Jurdziak — sternik 
maszyny napędowej w hucie 
„Pokój” w Rudzie Śląskiej.

Rudolf Juzek — członek 
CKKP i Sekretariatu KW 
PZPR w Katowicach, prze
wodniczący Wojewódzkiej Ko
misji Kontroli Partyjnej.

Zygmunt Kalinowski — gór
nik kop. „Bolesław Śmiały” w 
Łaziskach

Jacek Kapuścik — inżynier 
w Zakładach Konstrukcyjno- 
-Mechanizacvjnvch Przemvslu 
Węglowego w Katowicach.

Wiesław Kiczan — I zastęp
ca prezesa Wyższego Urzędu 
Górniczego w Katowicach.

Stanisław Kiermaszek — 
wojewoda katowicki

Tadeusz Kiersznicki — do
cent. dyrektor Instytutu Che
mii i Technologii Organicznej 
Politechniki Śląskiej w Gliwi
cach

Kazimierz Kleszczyński — 
dyrektor Centrali Handlu Za
granicznego „Stalexport" w 
Katowicach

Bogumiła Kluzek — nasta
wiacz maszyn w Przędzalni 
Czesankowej „Intertex" w So
snowcu

Józef Kochański — ślusarz 
w Fabryce Kotłów „Rafako” 
w Raciborzu

Janusz Kolczyński — docent 
dr. dz’ekan Wydziału Nauk 
Społecznych Uniwersytetu 
Śląskiego w Katowicach.

Lucja Koperczak — pracow
nik fizyczny w Zakładach O- 
sprzetu Elektrotechnicznego 
„ELPOR” w Mysłowicach

Janusz Korczyński — kie
rownik Wydziału Administra
cyjnego KW PZPR w Katowi
cach.

Bolesław Kowalczyk — I 
tlewacz w hucie „Zawiercie”.

Bronisław Kowalski — re
daktor naczelny „Dziennika 
Zpchodniego" w Katowicach.

Waldemar Kowalski — I se
kretarz Komitetu PZPR Budo
wy IIutv „Katowice”.

Gerard Kroczek — sekre
tarz Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR w Katowicach

Henryk Kubik — rolnik in
dywidualny w gminie Tąpko
wice

Jan Kulpiński — minister 
górnictwa i energetyki

Jerzy Kułtuniak — redaktor 
naczelny „Trybuny Robotni
czej” w Katowicach

Stanisław Kumała — elek
tromonter w Zakładach Meta

lurgicznych w Trzebini- Sier
szy.

Klemens Kurek — I sekre
tarz Komitetu Miejskiego 
PZPR w Wodzisławiu.

■Zygfryd Kuśka — brygadzi
sta walcowni taśm w hucie 
„Florian” w Świętochłowicach.

Czesław Lech — przewodni
czący Rady Wojewódzkiej Fe
deracji SZMP w Katowicach.

Zdzisław Legomski — se
kretarz Komitetu Wojewódz
kiego PZPR w Katowicach.

Jan Leś — przewodniczący 
Zarządu Głównego Związku 
Zawodowego ' Górników w 
Katowicach.

Jadwiga Lewecka — zasłu
żona działaczka ruchu robot
niczego.

Henryk Llchoś — przewod
niczący Delegatury Najwyż
szej Izby Kontroli w Katowi
cach.

Tadeusz Lubiejewski — re
daktor naczelny Rozgłośni 
Polskiego Radia w Katowi
cach.

Ryszard Lubiński — dyrek
tor Śląskiego Zjednoczenia Bu 
downictwa Miejskiego w Ka
towicach,

Adam Magier — górnik kop. 
„Siemianowice”

Tadeusz Malik — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR w 
Raciborzu.

Stanisław Malinowski — dy
rektor generalny w Minister
stwie Komunikacji, dyrektor 
Okręgu Kolei Państwowych w 
Katowicach.

Jan Marmur — ślusarz w 
Fabryce Lokomotyw „Fablok” 
w Chrzanowie.

Alojzy Melich — profesor 
zwyczajny — dr habilitowany, 
prezes Oddziału PAN w Ka
towicach.

Kazimierz Mielcarek — I se
kretarz Komitetu Miejskiego 
PZPR w Brtomiu.

Teresa Migier — adiunkt w 
Instvtucie Geologicznym w 
Sosnowcu.

Barbara Misiak — bryga- 
dzistka Spółdzielni „Spra
wność" w Raciborzu.

Herman Mleczko — I sekre
tarz Komitetu Zakładowego 
PZPR kop. „Halemba” w Ru
dzie Śląskiej.

Augustyn Młotek — rolnik 
indywidualny w gminie Su
szec,

Roman Mostek — elektryk, 
brygadzista w Zakładach 
„Szkłobudowa” w Jaroszowcu 
gmina Klucze.

Jerzy Parkitny — sekre
tarz Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR w Katowicach.

Władysław Pasko — górmk 
kop „Brzeszcze” w Brzesz
czach.

Ewald Pilarski — górnik 
przodowy kop. „Szczygłowice ’ 
w Knurowie.

Józef Piszczek — kierownik 
Wydziału Pracy Ideowo-Wv- 
chowawczej KW PZPR w Ka
towicach.

Zygmunt Piwczyk — bryga- 
dzista-elektryk w hucie „Fer
rum" w Katowicach.

Andrzej Plewko — spawacz 
w elektrowni „Jaworzno” w 
Jaworznie.

Zbigniew Pludrak — for- 
mierz w hucie „Dzierżyński" w 
Dąbrowie Górniczej.

Jan Poloczek — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR w 
Rybniku.

Józef Pytlarz — nagrzewy 
cowy w hucie „Kościuszko 
Chorzowie. . I

Henryk Rechowicz — PtCK; 
sor, dr habilitowany, re^ 
UŚ w Katowicach. I

Roman Rurański — ślus®£ 
w hucie „Batory” w Chor^ 
wie.

Jerzy Sateja — general W 
gady, szef Wojewódzk1® 
Sztabu Wojskowego w K® 
wicach. .

Antoni Seta — przewoź1 
czący Zarządu Głównego 
zku Zawodowego Hutniko* 
Katowicach.

Władysław Skwarczyńsk* * 
hutnik w hucie „Jedność 
Siemianowicach.

Kajetan Smolarek — 
serwator maszyn Węzła * 
w Tarnowskich Górach.

Roman Stachoń — zas^^e- 
przewodniczącego CRZZ, P ,, 
wodniczący WRZZ w Kat°

Józef Stompel — arty,tei 
-muzyk — docent Państw®* 
Wyższej Szkoły Muzyö*1^ 
Katowicach. . x

Stanisław Szczepanów«»*
I sekretarz Komitetu MieF® 
go PZPR w Olkuszu.

Adam Szczurowski — 
rektor GIG w Katowicach.

Wilhelm Szewczyk — 
redaktor naczelny „Pogla®0 
w Katowicach.

Halina Szygulska —
w Chorzowskiej 
Konstrukcji Stalowych »K00 
stal” w Chorzowie.

Zbigniew Śmieszek — f 
nauk technicznych, dyr®^ 
Instytutu Metali Nieżelaz * 
w Gliwicach.

Edward Swięszek — ki«^ 
wnik Wydziału Przemysł®, 
Handlu KW PZPR w Kato*1 
cach.

Ryszard Trzcionka — 
minister przemysłu ciężkie»

Stanisław Trzeciak — 
tromonter w Olkuskim Prze° 
siębiorstwie Budowlanym-

Zygmunt Ujejski — dyrdaj 
Międzywojewódzkiej Szk 
Partyjnej w Katowicach- .

Bolesław Urbanowicz * i, 
równik Wydziału Organiz®^;, 
nego KW PZPR w Kap
cach. <f,

Waldemar Wawrzak — » 
nik kop. „Sosnowiec”.

Łucja Wilczek — lakie^, 
w hucie „Silesia” w

Jerzy Wilk — sekretarz b $ 
mitetu Wojewódzkiego 
w Katowicach. Wf

Adam Winciorek — OP^3^ 
w elektrowni „Łaziska” W 
ziskách. utf

Alfred Woźniczko —.rM' 
przodowv w Kombinacie „ 
n.czo-Hutniczym „Bolesła* 
Bukownie

Brunon Wyleżoł — tok a 7
Zakładach Urządzeń Techm 
nych „Zgoda” w Swiętoc 
wicach.

Zdzisława Zadrożna 
kretarz Komitetu WojeW 
kiego PZPR w Katowicach-

Genowefa Zawadzka 
równik Wydziału Kadr 
PZPR w Katowicach. f,

Józef Zientara — ślusarz 
rzędziowv w Zakładach - 
ma” w

Jerzy 
mitetu ,
członek Rady Państwa.
na Sejm 1 ...------- -

. ts wy KW.

Sosnowcu. «rď
Ziętek — członek
Centralnego

Hadr ransTwa.
i PRL członek Eg7-e

Zastępcy członków KW
Tadeusz Adamaszek — I se

kretarz Komitetu Gminnego 
PZPR w Bestwinie.

Bernard Białdyga — ślusarz 
Rybnickiej Fabryki Maszyn 
„Ryfama”.

Feliks Błaszczak — elektryk 
-brygadzista w hucie „Bo
brek” w Bytomiu.

Henryk Cierniak — redak
tor naczelny Ośrodka Telewi
zyjnego w Katowicach.

Romuald Czarnojan — gór- 
nik-kombajnista w kop. „So
śnica” w Gliwicach.

Władysław Dembowski — I 
sekretarz Komitetu Miejskie
go PZPR w Tarnowskich Gó
rach.

Reiner Depta — wytapiacz 
w hucie „Łaziska”.

Dorota Dudek — wytłaczar
ka w zakładach „Metalplast” 
w Będzinie.

Henryk Frankiewicz — elek 
tryk w Dąbrowskiej Fabryce 
Obrabiarek w Dąbrowie Gór
niczej.

Alicja Gabryś — lekarz w 
Zespole Opieki Zdrowotnej w 
Chorzowie.

Henryk Górny — komen

dant Chorągwi ZHP w Kato
wicach.

Zofia Górska — nauczyciel
ka w Szkole Podstawowej nr 
6 w Bytomiu.

Krzysztof Jędrzejowski — 
kierownik Wydziału Nauki i O- 
światy KW PZPR w Katowi
cach.

Piotr Juszczyk — I zastępca 
komendanta wojewódzkiego 
MO d/s SB w Katowicach.

Jan Kantyka — docent dr 
habilitowany, dyrektor Ślą
skiego Instytutu Naukowego 
w Katowicach.

Andrzej Konieczny — re
daktor naczelny „Sportu” w 
Katowicach.

Janusz Kopeć — kierownik 
Zespołu Konsultacyjnego w I 
Sekretariacie KW PZPR w Ka 
towicach.

Marian Kozak — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR w 
Jastrzębiu.

Zdzisław Kupiec — szef Pro 
kuratury Wojewódzkiej w Ka
towicach.

Daniela Kwiatkowska — 
nauczycielka Szkoły Podsta
wowej nr 4 w Będzinie. 

Mieczysław Luciak — do
cent dr habilitowanj, dy
rektor Zakładu Cytodiagnos- 
tyki Śląskiej Akademii Me
dycznej w Katowicach.

Mieczysław Mikulski — ślu
sarz w hucie „Katowice”.

Robert Mocko — przewodni
czący Zarządu Wojewódzkiego 
ZMS w Katowicach.

Stanisław Michalec — wal- 
cownik w Hucie im. Cedlera 
w Sosnowcu.

Marian Ordon — ślusarz w 
Zakładach „Montometr” w 
Piekarach Śląskich.

Tadeusz Pawlak — przewód 
niczący Zarządu Głównego 
Związku Zawodowego Chemi
ków.
Ewald Październy — betoniarz 

w Zakładach Betonowych i 
Żelbetonowych w Raciborzu

Feliks Piekorz — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR w 
Mysłowicach.

Józef Popczyk — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR 
w Dąbrowie Górniczej.

Mieczysław Przyjemski — 
I sekretarz Komitetu Miejskie
go PZPR w Siemianowicach.

Helena Robak — szwa * j, 
w Zakładach Odzieżo*-^ 
Górnictwa w Rudzie Śl®s f

Kazimierz Sąda — d'r<rut' 
techniczny Zjednoczenia 
nictwa Żelaza i Stali w
towicach.

• T **Mieczysław Suder — {.go 
kretarz Komitetu Miej®* u 
PZPR w Piekarach SląsKic

T S®Mirosław Strzoda 1 ego 
kretarz Komitetu Miejs*
PZPR w Tychach.

Bolesław Szarek — I .*0 
tarz Komitetu Miej5"4
PZPR w Zawierciu.

Jerzy Sztanderski — kieIg^ 
nik Wydziału Ogólnego 
PZPR w Katowicach.

Klemens Szweda — sp®/^ 
w Mikołowskiej Fabryce „ 
szyn Górniczych „Mifam®

Zenon Uchnast — II sTe^Ji0 
tarz Komitetu Miejs*1
PZPR w Katowicach.

Marian Wysocki — wice' 
jewoda katowicki.

Henryk Zieliński — 
tor Biura Wojewódzkiej/4 
Narodowej w Katowicach-

Wojewódzka Komisja Rewizyjna
Przewodniczący WKR tow. 

Józef Szj rocki.
Edward Biedroń — górnik 

kop. „Jowisz" w Wojkowicach.
Teresa Bończyk — bryga- 

dzistka w Rejonowym Przed
siębiorstwie Eksploatacji Dróg 
Publicznych w Pszczynie

Janusz Brzeźniak — I sekre
tarz Komitetu Miasta i Gmi
ny Kuźnia Raciborska.

Władysław Chłądzyński — 
kierownik Wydziału Węglowe
go KW PZPR w Katowicach.

Ireneusz Dereniowski — I 
sekretarz KZ PZPR w Zakła
dach Elektrod Węglowjch w 
Raciborzu

Feliks Dryjski — kierownik 
Wydziału Listow i Inspekcji 
KW PZPR w Katowicach.

Józef Dul — górnik-kom- 
bajmsta kop. „Jaworzno

Henryk Filus — górnik kop.
„Wujek" w Katowicach.

Zlzisław Fiuk — prezydent
Al a sta Sosnowca

Alicja Fryczkowska le

karz okulista Szpitala Miej
skiego nr 2 w Zabrzu.

Maria Gajecka — prezydent 
miasta Zawiercie.

Kazimiera Kosicka — nau
czycielka w Szkole Podstawo
wej nr 10 w Sosnowcu.

Piotr Makselon — przewod
niczący Zarządu Wojewódz
kiego SZSP w Katowicach.

Antoni Milde — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR w 
Świętochłowicach.

Bogusław Pałka — prezy
dent miasta Zabrza.

Jerzy Pańkowski — kierów 
mk Wojewódzkiego Ośrodka 
Kształcenia Ideologicznego 
KW PZPR w Katowicach.

Edward Pater — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR w 
Pszczj nie.

Wanda Pilawa — specjalista 
d/s obrotu WSS Oddział w Ru
dzie Śląskiej.

Janina Pr espolewska — har 
townik szkła w Hucie Szkła 
Okiennego w Ząbkowicach.

Zygmunt Radajewski — gór 

mk strzałowy kop. „Moszcze
nica” w Jastrzębiu.

Krystyna Rawecka — kie
rownik działu w Centrali Za
opatrzenia Hutnictwa w Kato
wicach.

Jan Sienicki — kierownik 
Wydziału Inwestycji i Budow
nictwa KW PZPR w Katowi
cach.

Halina Służałek — nasta- 
wiaczka maszyn w Zakładach 
Włókienniczych „Polítex” w 
Sosnowcu

Benon Stranz — wicemini
ster górnictwa 1 energetyki.

Jan Tomczyk — ślusarz w 
Zakładach „Wiromet” w Miko 
łowię.

Zenon Wieja — I sekretarz 
Komitetu Miejskiego PZPR w 
Czechowicach-Dziedzicach.

Eugeniusz Wilczek — prezes 
Sądu Wojewódzkiego w Kato
wicach.

Henryk Wilner — elektro
monter w Kombinacie Górni
czo - Hutniczym „Orzeł Bia
ły” w Piekarach śląskich.

Wojewódzka Komisja Kontroli
Prźewodmczący WKKP tow. 

Rudolf Juzek.
Zastępcy przewodniczącego 

WKKP tow. Mieczysław Han
kus, tow. Reinhold Klasik i 
tow. Tadeusz Twardokęs.

Piotr Adamski — I sekre
tarz KM PZPR w Leszczy
nach.

Tadeusz Bałaś — dyrektor 
Zespołu Szkół Zawodowych 
w Tychach.

Franciszek Bednarowicz — 
dyrektor Zakładu Prefabryka 
cji PW w Katowicach.

Rudolf Bednarz — I sekre
tarz KG PZPR w Tworogu.

Ryszard Bielecki — robot
nik huty „Będzin”.

Stefan Burzywoda — gór
nik kop. „Nowy Wirek” w Ru
dzie Śląskiej.

Stanisław Byrdy — pra
cownik naukowy, dyrektor 
Instytutu Przemysłu Organi
cznego w Pszczynie.

Zofia Bytomska — robotni
ca Zakładów Chemicznych w 
Tarnowskich Górach.

Edward Chamala — górnik 
kop. „Jastrzębie” w Jastrzębiu.

Kazimierz Dąbek — szli
fierz Fabryki Naczyń Emalio
wanych w Olkuszu.

Andrzej Drukała — I sekre 
tarz KM PZPR w Będzinie.

Urszula Duda — nauczyciel 
ka Szkoły Podstawowej w Sie
wierzu.

Marian Flndzlński — ma
szynista Węzła PKP w Ła
zach.

Henryk Gajewski — inży
nier Biura Projektów Budo
wnictwa Komunalnego w Ka
towicach.

Jeremi Gliszczyński — dy
rektor Wydawnictwa „Śląsk” 
w Katowicach.

Tadeusz Grzybowski — dzia 
łącz partyjny.

Józef Jadamus — działacz 
partyjny.

Józef Jaglełko — zastępca 
kierownika Wydziału Organi
zacyjnego KW PZPR w Ka
towicach.

Edmund Jankowski — dzia
łacz partyjny.

Józef Kalista — działacz 
partyjny.

Joanna Kawalec — działacz 
ka partyjna.

Helena Klimek — specjali
sta kontroli jakości Zakładów 
Koksowniczych „Zabrze”.

Bogusław Korutowskl — 
kierownik Działu w Zakładzie 
Badań i Ekspertyz w Kato
wicach.

Stanisław Kotelon — I se
kretarz KM PZPR w Trzebi- 
ni-Sierszy.

Stanisława Kozłowska — 
kierownik I Sekretariatu KW 
PZPR w Katowicach.

Stefan Kubiczek — I sekre
tarz KZ PZPR Zakładu „Ra- 
famet” w Kuźni Raciborskiej

Zygmunt Kucharski — I se
kretarz KM PZPR w Czeladzi

Jerzy Kuczek — I sekre
tarz KM PZPR w Żorach.

Roman Kulej — naczelnik 
miasta Dąbrową Górnicza.

Stanisław Kwieciński — I

Partyjnej
sekretarz KZ PZPR kop „Za
brze” w Zabrzu.

Ryszard Lenk — pełnomoc
nik Ministra d's Kombatan
tów.

Stanisław Leszczyński — 
inżynier - leśnik w Okręgo
wym Zarządzie Lasów Pań
stwowych w Katowicach.

Henryk Łukasiewicz — I se 
kretarz KZ PZPR Elektrowni 
„Jaworzno”.

Teodor Marondel — dzia
łacz partyjny.

Andrzej Nawrocki — zastęp 
ca naczelnego redaktora „Try
buny Robotniczej” w Katowi
cach.

Stanisław Ordziński — gór
nik kop. „Siemianowice” w 
Siemianowicach.

Jan Paździerski — działacz 
partyjny.

Andrzej Piątek — prezy
dent miasta Chorzowa.

Zdzisław Sender — inżynier 
w Dąbrowskim Zjednoczeniu 
Przemysłu Węglowego w Sos
nowcu.

Zofia Sierant — prząd^3ep 
Zakładach Przemysłu B®' 
nianego w Zawierciu.

Marian Skowron — cZ® 
tor Wojewódzkiego Zjc^P 
ma Państwowych Prze°^,ez 
biorstw Przemysłu Teren® 
go w Katowicach. :efi

Marian Stasiak — ^°r 
w Gliwickich Zakładach 
dzeń Technicznych w 
cach. ’ ~

Stefan Stawarczyk 
łącz partyjny. etti

Anna Sznlcer — u^cevat0' 
Sądu Wojewódzkiego w 
wicach.

Stanisław Tabaczek po 
żynier w Przedsiębiorstw’ 
bót Górniczych w
cach.

Jan Tonacki — dyr®*,,]' 
Departamentu Kadr w • 
sterstwie Górnictwa i
getyki w Katowicach j3cí

Józef Wieczorek — d7-1
partyjna l3ci

Antoni Wojda — dzJ 
nartyjny.

Edmund Zadęckl — -n-an5' 
ca w Przedsiębiorstwie T^ei' 
portowvm Budownictwa 1
skiego w Katowicach.



Klasa robotnicza, wszyscy ludzie pracy woj. katowickiego wnoszą w rozwój Polski, w kształtowanie jej nowoczesnego 

oblicza ogromny wkład (...) Do Waszej działalności, rozwijanej w przemysłowym sercu Polski, Komitet Centralny 

naszej partii przywiązuje wielką wagę i ocenia Ją bardzo wysoko.

Wyższo jakość pracy i życia społeczeństwa
naczelnym hasłem i działania całej partii
TOWARZYSZKI! TOWARZYSZE!

Pragnę w imieniu własnym i 
wszystkich obecnych na tej sali 
przedstawicieli Komitetu Central
nego, rządu oraz centralnego akty
wu partyjnego podziękować Wam 
serdecznie za zaproszenie na Woje
wódzką Konferencję Partyjną Treść 
referatu i przebieg dyskusji, zgło
szone cenne propozycje i wnioski 
są świadectwem wysokiej dojrzało
ści katowickiej organizacji partyj
nej, wyrazem jej siłv moralno-poli- 
tycznej i woli działania w prac* 
dla socjalistycznej Ojczyzny.

Nasza konferencja otwiera ostat
ni, końcowy etap kampanii przed- 
zjazdowej. Konferencje zakładowe, 
dzielnicowe, gminne i miejskie oraz 
zebrania POP dałv wyraz woH ca
łej naszej partii konsekwentnego kon 
tvnuowania dotychczasowych strate
gii społeczno-gospodarczego rozwoiu 
kraju, która stała się źródłem wiel 
kich osiągnięć naszego narodu w 
obecnym pięcioleciu Wytyczne na 
VII Zjazd partii uzyskują powsze 
chną aprobatę. Dyskusja na dzisiej 
szej konferencji bvła tego nowvm 
wymownym przykładem Przvsłu 
chiwałem się jej z duża satysfak 
cją.

Z uwagą też wysłuchałem refera
tu tow. Grudnia o wynikach Wa 
szej pracv w okresie od VI do VU 
Ziazdu. Jak wiecie, czuię się szcze
gólnie mocno związany z žvciem 
katowickiej organizacji partyjne1. 
Przez długie lata razem pracowa
liśmy dla dobra kraju, wsoólnie roz 
wiązywaliśmy trudne nrobiemv Sta
ska i Zagłębia Cieszy mnie osobi
ście niepodważalny dorobek Waszej 
organizacji, dynamiczny rozwó1 wo
jewództwa Do Waszei działalności 
rozwiianei w orzemvslowvm snrcu 
Polski Komitet Centralny naszej 
partii nrzvwiazuie wielką wagę i 
ocenia ją bardzo wysoko.

PROSZĘ TOW \RZYSZY!
Macie jasnv obraz tego co trzeba 

zrobić i precvzvjnie wytyczone 
główne kierunki działania. Są one 
zawarte w programie rozwoju wo
jewództwa katowickiego, zatwier
dzonym przez Biuro Polityczne KC 
PZPR i Prezydium Rządu. Program 
ten będziemy razem z całą konsek
wencją realizować.

Kiedy spotkaliśmy się na podob
nej konferencji przed VI Zjazdem, 
a było to — jak pamiętacie — na 
początku listopada 1971 roku, po
wiedziałem wówczas, że dążyć bę
dziemy do racjonalnego i bardziej 
wszechstronnego rozwoju gospodar
ki województwa katowickiego. Ten 
wszechstronny rozwój staje się rze
czywistością Podkreślaliście to na 
dzisiejszej konferencji. Obok impo
nujących danveh, ilustrujących 
wzrost wydobycia węgla i wzrost 
produkcji stali — do czego jeszcze 
wrócę — przytaczano tu fakty świad 
czace o rozwoju innveh dziedzin wv 
twórczości, bądź me istniejących 
Przed pięcioma laty, bądź też legi
tymujących sie obecnie o wiele wyż 
szvrn niż wówczas poziomem rozwo
iu Np udział przemysłu maszyno
wego i elektromaszynowego w ogól
nej produkcji województwa wzrósł 
w tym okresie z 14 proc w roku 
1970 do 18,5 proc, w bieżącym roku 
Fabwka Samochodów Małolitrażo
wych w Tychach dostarczyła już na 
rynek ok. 30 tys. „Fiatów” i o rok 
Przyspieszy osiągniecie projekto
wych zdolności produkcyjnych Po
wstała nowoczesna „Silma”, która 
leszcze w tym roku wyprodukuje 
Ponad 4 miliony sztuk silników. W 
górniczo - hutniczym Zabrzu roz
poczęły pracę Zakłady Urządzeń 
Komputerowych, a w budowie znaj
duje się Śląski Ośrodek Techn'ki 
Medycznej Proces wzbogacania 
struktury przemysłowej wojewódz
twa katowickiego, o którvm mówi- 
liśmy na konferencji wojewódzkiej 
przed czterema latv, powinien być 
7 coraz większym rozmachem kon
tynuowany Program społeczno-go
spodarczego rozwoju województwa 
na lata 1976—1980 zakłada, iż prze
mysł ek ktromaszynowv stanie się 
— po górnictwie i hutnictwie — pod 
stawowa gałęzią wytwarzania.

Produkowane przez ten przemysł 
maszvny i urządzenia — o wysokim 
ooziomie technicznym — w coraz 
Większym stopniu współdecydować 
będą o tempie rekonstrukcji i auto- 
matyzac;i w tradycyjnych gałęziach 
Przcmvslu katowickiego

Wszystko to me zmienia oczywi
ście faktu, że w Waszvm regionie 
maksimum uwagi trzeba koncentro
wać na górnictwie i hutnictwie. 
Każda tona węgla, a zwłaszcza każ
da dodatkowa tona węgla ma dla 
kraju ogromna wartość W mijaią- 
fym pięcioleciu górnicy wojewódz
twa katowickiego w jego dawnych 
granicach, wydobyli 700 min ton 
We°la kamiennego, w tym blisko 
93 min ton węgla koksowego. Jest 
to imponujac\ sukces. W tvm roku, 
w roku VII Zjazdu nastąpi me ma
jący precedensu przyrost wydoby
cia w granicach 9—9,5 min ton wę- 
KŻa. Za ten ofiarny trud realizowa- 
nv w jakże trudnych warunkach 
w'-raźmy towarzysze braci górni- 
C7?i słowa gorącego uznania, ser
decznego podziękowania. Górnicy 
Polscy twor/a wzorv nowoczesnej 
Wwsoko kwalifikowanej pracy i so- 
cialicjx r nej no ■ Sa prawdz’- 
^'ymi bohaterar* "szych czasów!

Przemówienie I sekretarza KC PZPR tow. EDWARDA GIERKA 
na Przedzjazdowej Konferencji Wojewódzkiej PZPR w Katowicach

Dobrze pracowali również hutni
cy. Hutv województwa katowickie
go wypr' dukowałv w latach 1971— 
1975 30 min ton stali surowej, nie 
licząc innveh niezbędnych gospodar
ce wyrobów. Ogromna większość 
pracown’kôw gospodarki katowic
kiej, energetyków, metalowców i 
chemików, włókniarzy i naukow
ców, nauczycieli i rolników7 zasłuży
ła w7 pełni na miano ludzi dobrej 
roboty. Pracowaliście towarzysze 
bardzo dobrze!

Klasa robotnicza, wszyscy ludzie 
pracv woj katowickiego wnoszą w 
rozw7ój Polski, w7 kształtowanie jej 
nowoczesne go oblicza ogromne 
wkład Wvstarczv powiedzieć, że w 
ciągu każdego dnia pracv powstaw 
na tvm terenie wyroby wartości po 
nad jednego miharda złotych

Wypowiedzieliście dziś, drodzv to
warzysze, wiele serdecznych słów 
pod adresem Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robot 
mczej, Biura Politvcmego. Sekreta
riatu, Rządu PRL. a także do mn <= 
osobiście. Dziękuję Wam za to Prag
nę jednak podziękować w pierw
szym rzędzie wszystkim członkom i 
aktywistom partii, ludziom pra w 
Waszego województwa, tw7órcom 
wspaniałych osiągnięć Slaska i Za
głębia Wierzcie mi drodzv przyja
ciele, że Wasza postawa, wyrażona 
codziennym trudem, Wasze popar
cie i życzliwość pomagaja w trud
nych chwilach, są dla nas źródłem 
siły w7 pracv dla umiłowanej Oj
czyzny.

Dobre wyniki pracy wojewódz
twa katowickiego są w7 w7ielkiej mie 
rze zasługą Waszej organizacji par
tyjnej, jej aktywności, inwencji, i 
inicjatywy Mówiliście w dzisiejszej 
dyskusji o dalszym jej rozwoju 
w okresie ostatnich lat Organiza
cja Wasza zwiększyła się liczebnie, 
umocnił się jej robotniczy, kadro
wy trzon, podniósł się poziom pracy 
politycznej i spiawność działania 
W województwie katowickim partia 
pełni coraz lepiej kierowmicza rolę, 
coraz skuteczniej kształtuje poglą
dy i postawy społeczeństwa Sa to 
cechy charakteryzujące rozwój całej 
naszej partii W mijającym pięcio
leciu nastąpiły wielkie jakościowe 
przemiany w społeczno - ekonomicz 
nvm kraiobrazie Polski, w życiu lu
dzi pracv i ich rodzin Główna siła 
polityczną i moralna, która spowo
dowała te przemiany jest nasza par
tia, która wysunęła ambitny pro
gram ro'woiu kraju i skupiła wo
kół jego realizacji wszystkie patrio
tyczne siły narodu

W żywym rytmie wytężonej pra
cy dla społeczeństwa i ze społeczeń 
stwem partia nasza podnosiła swą 
jakość, krzepła i rozwijała się Pod
stawa tych przemian jakościowych 
jest stńłe pogłębianie leninowskich 
norm żvcia partyjnego, niezłomna 
wierność zasadom marksizmu-lem- 
niz.mu, umacnianie nienaruszalnej 
więzi zaufania pomiędzy partia i kia 
są robotniczą, ogółem ludzi pracv, 
zwiększanie wymagań w stosunku 
do całej partii, wobec wszystkich 
jej ogniw i wszystkich członków — 
stosow7anie coraz wvžszvch kryte
riów7 oceny ich pracy Dzięki temu 
nasza partia nie zawiodła nadziei 
pokładanych w niej przez społe
czeństwo. dotrzymała słow7a, godme 
zrealizowała przyjęte przez siebie 
zobowiązania Dzięki temu mamy, 
towarzysze, dość siły, aby coraz le
piej spełniać aspiracje i dążenia na
szego narodu

My, komuniści koncentrujemy się 
na problemach teraźniejszości i 
przyszłości, na zadaniach, które 
trzeba wy konać. Jeśli oceniamy 
przebytą drogę, to tylko po to, aby 
wyciągnąć niezbędne wnioski i tym 
szybciej iść do przodu.

Kończymy obecną pięciolatkę z 
ogromnym dorobkiem w każdej 
dziedzinie. Dorobek ten można mie
rzyć tempem wzrostu dochodu na
rodowego i produkcji przemysłowej, 
zakresem modernizacji gospodarki i 
skalą programu inwestycyjnego, 
wzrostem dochodów ludności i roz
miarami budownictwa mieszkanio
wego, zasięgiem reform socjalnych 
i poprawa sytuacji rodzin pracowni
czych. Postęp jakiego dokonaliśmy 
uświadamia nam zarazem ogrom 
zadań i problemów, które przed 
nami stoją zarówno w skali całego 
kraju, jak i w skali Waszego re
gionu

Zarówno w wystąpieniu tow7.
Grudnia, jak i w dyskusji była mo
wa o kluczowych przedsięwzięciach 
inwestycyjnych. Największe nasze
przedsięwzięcie w przemyśle i w
ogóle w całej gospodarce — to hu
ta „Katowice”, tak potrzebna dla 
rozwoju kraju już obecnie i w dal
szej perspektywie. Stanowi ona 
symbol przyjaźni i braterstwa Pol
ski ze Związkiem Radzieckim. Przy 
jej budowie korzystamy z radziec
kich licencji i dostaw najnowocześ
niejszych urządzeń. Dzięki progra
mowi inwestycyjnemu realizowane
mu w tym pięcioleciu na terenie 
województwa katowickiego stwo
rzyliśmy dobry punkt wyjścia do 

dalszego unowocześniania górnic
twa, modernizacji hutnictwa, prze
budowy i unowocześniania całej in
frastruktury tego regionu.

Podobnie jak w mijającym pię
cioleciu również w latach 1976—1980 
na Was, na Waszym regionie, na za
łogach kopalń, hut i fabryk Slaska 
i Zagłębia spoczywać będzie główny 
ciężar — zaspokajanie zapotrzebo
wania paliw owo-energetycznego, 
poprawy zaopatrzenia w stal, wyro
by hutnicze i metale nieżelazne, 
dalszego zwiększenia udziału woj. 
katowickiego w krajowym ekspor
cie. Już teraz udział ten jest niema
łe — wynosi ponad 21 proc całego 
polskiego eksportu. Jak słusznie 
podkreślono w7 referacie strategia 
przyjęta na VI Zje/dzie nadała ja
kościowo mnv wvmiar naszym sto
sunkom z zagranicą, naszej polity
ce eksportowej i importowej. Na tę 
jakościowo inna sytuację trzeba 
rzecz oczywista coraz elastyczniej 
reagować. Wymkaja stad nowe, 
zwiększone wymagania, przed na
mi wszystkimi, przed producenta
mi i t'ini. którzv zajmują się han
dlem zagranicznym.

DRODZY TOW >RZ^ SZE!

Górnictwo węgla kamiennego nie
mal w całości skupione w Waszym 
województwie, w roku 1980 ma 
osiągnąć wydobycie ponad 200 min 
ton węgia rocznie

Wytyczne Komitetu Centralnegc 
stawiają zadanie wyprodukowania 
w tymże roku 22 min ton stali Z 
tego ok. 57 proc powinien w 1980 
roku dostarczyć Wasz region

Jeśli brać pod uwagę tempe 
wzrostu, zadania te są niezwykle 
ambitne. Jeśli uwzględiumy potrze
by — należv powiedzieć7 przydało
by się więcej. Więcej węgla a zwła 
szcza więcej stab

Ogromnym nakładem sił i środ
ków rozwijamy jak wiecie naszą 
krajową bazę surowcowo energet' 
czną na terenie województwa ka
towickiego, a także w rejonie beł- 
chatowskim i lubelskim, gdzie przv 
stąpiliśmy już do budowy wielkich 
zagłębi węgla brunatnego i kamień 
nego. Wszystkim tvm działaniom to
warzyszyć musi coraz bardziej ra 
cjonalne i oszczędne wykorzystanie 
surowców w gospodarce. Chodzi m. 
m. o bardziej nowoczesne sposoby 
produkcji energii i lepsze nią gospo 
darowanie, o rozszerzenie procesów 
chemicznej przeróbki węgla, a w 
sumie — o efektywność górniczego 
trudu To samo dotvezv stali. Bvła 
już o tym mowa w referacie tow 
Grudnia W miarę rozwoju naszego 
kraju problem zmniejszenia stalo- 
chłonności nabiera wciąż większego 
znaczenia Powinniśmy wykorzystać 
i to szvbko tę drogę postęoowania

Dynamiczny rozwój, jaki nadaliś
my naszej gospodarce sprawia, że 
potrzeba nam więcej nie tylko wę
gla i stali, czv innveh surowców i 
materiałów, ale także towarów ryn
kowych a zwłaszcza potrzeba nam 
znacznie więcej niż budujemy mie
szkań Potrzeby w tvm zakresie sa 
wielkie.

Wasz region jest tego wymownym 
przykładem W obecnej pięciolatce 
wybudowano w województwie ka
towickim dużo nowych mieszkań, 
rozpoczęto przebudowę wielu naj
bardziej przestarzałych ośrodków 
miejskich i osiedli robotniczych. Za
dania na następna pięciolatkę sa po
nad dwukrotnie wieksze Dopiero to 
pozwoli na odpowiednią poprawę 
obecnych trudnych warunków wie
lu rodzin W dalszym ciągu więc ce
nić powinniśmy każde działanie 
przyspieszające i rozszerzające pro
gram budownictwa mieszkaniowe
go Są różne możliwości i różne dro
gi — w tym rozwój budownictwa 
indywidualnego Macie na tym po
lu dobre doświadczenia. Warto je — 
towarzysze — wzbogacić nowymi 
inicjatywami, warto te inicjatywy 
pobudzać i inspirować.

Dążenie do własnego mieszkania, 
do wyższego poziomu życia, do do
brobytu musi się łączyć z lepszą 
pracą, z podnoszeniem sprawności 
całej naszej gospodarki. Dyskusja 
przedzjazdowa jest najlepszą oka
zją, by wspólnie zastanowić się nad 
zwiększeniem efektywności działa
nia i lepszej organizacji pracy we 
wszystkich dziedzinach.

Dobra organizacja ma wielki 
wpływ na całokształt stosunków 
społecznych. Doskonalenie organiza
cji polega — mówiąc najogólniej — 
na stałym jej dostosowywaniu do 
wymogów wynikających z rozwoju 
sił wytwórczych. Dla skuteczności 
działania jest to czynnik decydują
cy, przesądzający o powodzeniu da
nego przedsięwzięcia. Widać to 
szczególnie jaskrawo na przykładzie 
nowych inwestycji.

Mówiono na dzisiejszej konferen
cji, że można dysponować najno
wocześniejszym sprzętem i wyposa
żeniem technicznym, świetnymi fa
chowcami, ale dopiero nowoczesna, 
oparta na naukowych podstawach 
organizacja pracy gwarantuje pełne 
spożytkowania tych wartości. 

Stwierdziliście, że na tym polu ma
cie jeszcze wiele do zrobienia. To 
stwierdzenie można odnieść do ca
łej naszej gospodarki, do całego ży
cia kraju.

Niektórzy sądzą, że ncwe inwesty
cje i nowoczesne maszvny rozwią- 
zą problem racjonalnej organizacji 
Nie ma nic błędniejszego niż ta
kie przekonanie. Dobra organizacja 
nie powstaje „sarna z siebie”, nie 
wyrasta z dnia na dzień, nie jest 
automatycznym następstwem nowo
czesnej techniki i technologii. Trze
ba ją systematycznie wypracowy
wać, trzeba się jej uczyć samemu i 
uczyć innych, trzeba wdrażać z ta
kim uporem i konsekwencja jak in
nowacje techniczne. Postęp organi
zacyjny, towarzysze, jest obecnie 
tak samo ważny jak postęp techno
logiczny. Niedostatek sprawnej or
ganizacji często jeszcze umniejsza 
efekty nowej techniki Dotychczaso
wa dyskusja przedzjazdowa, a tak
że obradv naszej konferencji po
twierdzają rangę tej właśnie spra
wy.

W dyskusji nad Wytycznymi mó
wi się o tym, że obecnie nie wy
starcza już prosta kontynuacja stra
tegu dynamicznego rozwoju, że wyż 
sze sa dziś wymagania naszej dy
sponującej zwiększonym potencja
łem gospodarki Nie zaniedbując za
dań ilościowych, znacznie większa 
nacisk kłaść musimv na jakość, na 
rachunek ekonomiczny, na efektyw
ność. Podobnie jak pięć lat temu, 
potrzebna nam jest konsekwencja w 
działaniu, potrzebna gospodarność. 
Potrzebne jest przyspieszenie opar
te o nowoczesną organizację, w7yż- 
sze kwalifikacje i w7yższą świado
mość ludzi pracy. Myślę, ze dla no
wych, wyższych wymagań jakościo
wych znajdziemy pełne poparcie 
klasy robotniczej Załogi cenią so
bie pracę dającą poczucie ładu, ce
lowości zwiększonego wysiłku i war 
tości czasu. Ludzie pragną porządku 
a przecież porządek zależy od ludzi. 
Na dzisiejszej konferencji była mo
wa o poważnych rezerwach, jakie 
może w7yzwolić dobra organizacja. '

Stratv spowodowane nierytmicz- 
nościa, zakłóceniami w7 organizacji 
cyklu produkcyjnego są w dalszym 
ciągu bardzo wysokie. Na tym od
cinku mamy jeszcze wiele do zro
bienia. Wciąż słabym ogniwem na
szej gospodarki jest kooperacja, jej 
niedomagania powodują przestoje i 
zrywy, których można uniknąć, za
kłócają rytm pracy. Często robotnik 
traci wiele czasu, energii i nerwów, 
zanim zgromadzi sobie to, co do 
pracy mu potrzebne. Pamiętajmy 
towarzysze, nic tak rfie demobilizu- 
je, jak nawołvwame do zwiększania 
wydajności przy występujących rów 
nocześnie przestojach wynikających 
często ze zwykłej nieudolności, in
dolencji, braku odpowiedzialności. 
Wiele mówi się na ten temat w dy
skusji nad Wytycznymi Również na 
dzisiejszej konferencji sygnalizowa
no te właśnie sprawy.

Sprawna organizacja jest potrzeb
na zarówno w przedsiębiorstwach 
przemysłowych, w produkcji, jak i 
w każdej innej dziedzinie życia kra
ju, w każdej instytucji i w każdym 
urzędzie. Osiągnęliśmy na tym od
cinku niewątpliwy postęp, uprości
liśmy wiele złożonych struktur 
organizacyjnych i przepisów krępu
jących niektóre dziedziny życia go
spodarczego i społecznego Będzie
my dalej konsekwentnie zmierzać w 
tym kierunku

Nie chodzi tylko o generalne refor
my, zasadnicze zmiany. W tej dzie
dzinie, bardziej niż w każdej innej 
wiele można osiągnąć przez drobne 
z pozoru innowacje i usprawnienia, 
doskonalenie form już stosowanych. 
Dążyć powinniśmy do tego, aby 
skłonność do ulepszeń, usprawnia
nia organizacji na własnym stano
wisku, we własnym zakładzie pro
dukcyjnym czy instytucji cechowała 
postawę wszystkich ludzi pracy.

DRODZY TOWARZYSZE!

Zaspokojenie potrzeb społecznych 
na wyższym poziomie wymaga lep
szych niż obecnie efektów naszej 
pracy. Związek ten mocno podkre
ślają Wytyczne na VII Zjazd, sta
wiając problem jakości pracy i wa
runków życia społeczeństwa na 
pierwszym miejscu, czyniąc go na
czelnym hasłem i dyrektywą dzia
łania dla całej partii.

Jakość warunków życia w naszym 
kraju łączy się nierozerwalnie z re
alizacją socjalistycznych ideałów 
społeczno - ustrojowych. Przede 
wszystkim — z realizacją funda
mentalnej zasady naszej ideologii i 
naszego ustroju — zasadą sprawie
dliwości społecznej. Jej podstawy 
tworzy właściwa polityka społecz
no-ekonomiczna, gwarantująca rów
ne dla wszystkich prawa, równe 
szanse i zależny od wkładu pracy 
udział we wspólnym dorobku. Ale 
jej realny kształt zależy od posta
wy wszystkich, którzy zobowiązani 
są do jej przestrzegania. Socjalisty
czna sprawiedliwość społeczna znaj 
duje odbicie w całym naszym ży

ciu. realizuje się i sprawdza każde
go dnia, przv warsztacie pracy i w 
miejscu zamieszkania, w kontak
tach urząd — obywatel i przełożo
ny — podwładny. Sprawdza się w 
momencie podziału pracy, egzekwo
waniu jej wykonania i oceniania 
efektów. Sprawdza się też w mo
mencie rozdziału dóbr będących w 
dyspozycji społeczeństwa — do któ
rych zaliczyć należy zarówno płace 
jak i towarv w sklepach, mieszka
nia i świadczenia socjalne, wczasy 
i miejsca w żłobkach, czy przed
szkolach, stypendia i renty inwa
lidzkie, bezpłatne świadczenia le
karskie i miejsca na uczelniach 
Dóbr tvch jest jeszcze ciągle za 
mało. Dlatego tak wielką wagę ma 
sprawa właściwej ich dystrybucji

Potrzebna jest, towarzysze, świa
doma i konsekwentna, systematycz
na i wytrwała działalność instancji 
i organizacji partyjnych, działal
ność wszystkich członków partii 
zmierzająca do pełnego urzeczywist
nienia w codziennej praktyce zasad 
socjalistycznej sprawiedliwości spo
łecznej na każdym odcinku naszego 
życia. Właśnie ta działalność jest 
jednym z podstawowych zadań na
szej partu, kształtuje nastroje spo
łeczeństwa, wplvwa na stosunki 
między ludźmi. W sytuacji określo
nych możliwości i konieczności eko
nomicznych dbałość o właściwy roz
dział obowiązków i dóbr wiaże się 
z koniecznością zwalczania postaw 
cwaniackich, sobkostwa i egoizmu, 
kombinatorstwa i protekcji, wygod
nictwa i braku szacunku dla czło
wieka. Zdarza się przecież tak, że 
uczciwy skromny człowiek zapraco
wany i zabiegany, uwikłany w co
dzienne obowiązki i kłopoty często 
nie potrafi, bądź z braku czasu i 
uporu rezygnuje — z dochodzenia 
swoich praw, z wyegzekwowania 
należnych mu świadczeń czy dóbr. 
Znacie towarzysze takie przykłady 
z własnej działalności, mówią o tym 
listv kierowane do instancji partyj
nych. Musimy więc sami dbać sta
le o pełną realizację zasad sprawie
dliwości społecznej i egzekwować to 
od innveh.

Na jakość warunków życia skła
da się wszystko, co sprzyja rozwo
jowi pełnej i harmonijnej osobowo
ści człowieka, zaspokojeniu jego 
rosnących potrzeb. Wywołaliśmy w 
ostatnich latach szereg nowych aspi
racji i dążeń, wpoiliśmy ludziom 
przekonanie, źe można i trzeba żyć 
lepiej, sprawiliśmy, że potrzeby do
tychczas nieuświadomione i nieroz- 
budzone, nie mające poprzednio 
szans realizacji — a dotyczy to du
żych grup ludności — stały się rze
czywiste i naglące. Tę społeczną 
niecierpliwość w dążeniu do lepsze
go życia trzeba przekształcić w wo
lę coraz bardziej wydajnej pracy dla 
pomnażania wrartości materialnych 
i kulturalnych.

TOWARZYSZKI i TOWARZYSZE!

Do podstawowych kierunków7 dzia 
łalności naszej partii i naszego pań
stwa należy polityka zagraniczna. 
Prowadzimy ją i będziemy prowa
dzić w oparciu o niezłomne zasady 
proletariackiego internacjonalizmu 
zgodnie z interesami naszej socjali
stycznej Ojczyzny i naszego naro
du.

Kraj nasz jest niezłomnym ogn - 
wem socjalistycznej wspólnoty. W 
jej obecnym dynamicznym rozwoju, 
którego główne kierunki wskazał 
XXIV Zjazd KPZR, w umacnianiu 
jedności i zacieśnianiu współdzia
łania jej krajów tkwi jedna z pod
stawowych przesłanek dalszego po
myślnego budownictwa socjalistycz
nego w Polsce.

Głównym naszym oparciem jest 
przyjaźń i sojusz z wielkim Krajem 
Rad. Stałe pogłębianie i wzbogaca
nie braterskich, serdecznych stosun
ków łączących nasze narody i par
tie jest wyrazem wspólnoty ideowej 
pełnej zgodności naszych dążeń i ce
lów. Jest to zarazem rezultat świa
domej działalności Polskiej Zjedno
czonej Partii Robotniczej i Komu
nistycznej Partii Związku Radziec
kiego Mijające pięciolecie szczegól
nie dobitnie potwierdziło, że idee i 
zasady przyjaźni i sojuszu ze Związ 
kiem Radzieckim stanowią integral
ną część świadomości narodowej Po 
laków, wyraz patriotyzmu i inter
nacjonalizmu naszego społeczeń
stwa.

Ostatnie lata przyniosły szczegól
nie szeroki rozwój stosunków pol
sko-radzieckich. Są one bliższe, bar
dziej wszechstronne i owocne niż 
kiedykolwiek. W KPZR i w rządzie 
radzieckim, zwłaszcza zaś u tow. 
Leonida Breżniewa, który jest ser
decznym przyjacielem Polski, spo
tykamy się zawsze ze zrozumieniem 
we wszystkich istotnych sprawach. 
Pomoc w rozbudowie hutnictwa, w 
sprawie dostaw szeregu niezbęd
nych surowców, a także zakupu zbo 
źa, dynamizowanie wymiany han
dlowej 1 kooperacji przemysłowej 
— cały rozwój naszych wzajemnych 
stosunków potwierdza dobitnie fakt 
wszechstronnego zainteresowania I 

współdziałania Związku Radzieckie
go w budowie siły socjalistycznej 
Polski, w umacnianiu jej pozycji w 
Europie i świecie.

Komuniści polscy cenią to bardzo 
wysoko — będziemy dalej rozwijać 
i pogłębiać polsko-radziecką współ
pracę we wszystkich dziedzinach 
życia.

Kraj nasz aktywnie współdziała 
w umacnianiu jedności socjalistycz
nej wspólnoty. W płaszczyźnie wie
lostronnej obok zacieśniania współ
pracy w polityczno-obronnym soju
szu Układu Warszawskiego, wielkie 
dla tej sprawy znaczenie ma rozwój 
RWPG, wcielanie w życie komplek
sowego programu socjalistycznej in
tegracji gospodarczej. Uczestniczymy 
obecnie w przygotowaniu nowych 
doniosłych decyzji, które proces ten 
powinny rozszerzyć i wzbogacić. 
Przyspieszy to z pewnością osiagnię 
cie niezmiernie ważnego celu, jaki 
postawiliśmy sobie u progu obec
nego 10-lecia i który realizujemy, a 
mianowicie 3,5-krotnego wzrostu o- 
brotów Polski z krajami RWPG.

Pomyślnemu rozwojowi Polski 
sprzyja także postęp międzynarodo
wego odprężenia. Kilka dni temu w 
sprawozdaniu tow. Piotra Jarosze
wicza, debacie poselskiej i uchwa
le Sejmu podkreśliliśmy raz jesz
cze wielką wagę jaką przywiązu
jemy do sukcesu historveznej Kon
ferencji Bezpieczeństwa i Współpra 
cy w Europie oraz do pełnej rea
lizacji jej uchwał. Jest to obecn e 
najważniejsze zadanie w procesie 
budowy trwałych stosunków poko
jowego współistnienia krajów o od
miennych ustrojach w Europie i 
świecie.

Ważne pod tym względem zna
czenie ma postęp w normalizacji 
wzajemnych stosunków między Pol
ską a Republiką Federalną Niemiec. 
Uzgodnione na dwustronnym spot
kaniu w Helsinkach i podpisane 
niedawno w Warszawie porozumie
nia usuwają główne przeszkody na 
tej drodze. Stosunek do zawartego 
w 1970 r. układu i do podpisanych 
ostatnio porozumień stanowi i sta
nowić będzie dla nas kryterium 
oceny postaw i intencji wszystkich 
sił politycznych w RFN. Chodzi w 
istocie rzeczy o stosunek do odprę
żenia w Europie, gdyż zawarte po
rozumienia sa jego rezultatem i bar
dzo ważnym, istotnym czynnikiem.

Tak jak na wszystkich innych 
głównych kierunkach, tak również 
w naszej polityce wobec RFN kie
rujemy się założeniami jednolitej 
pokojowej linii socjalistycznej 
wspólnoty, dążeniem do tego, by 
proces odprężenia uczynić jak~ naj
głębszym i nieodwracalnym. Współ
działamy w tym ze wszystkimi siła
mi socjalizmu, postępu i pokoju w 
Europie i w świecie. W umocnieniu 
wspólnego ich frontu wielką rolę 
odegra z pewnością Konferencja 
Partii Komunistycznych i Robotni
czych Europy. Przygotowania do 
niej, w których partia nasza od po
czątku aktywnie uczestniczy, prze
biegają pomyślnie i mogą być 
wkrótce zakończone Cieszvmv się z 
tego, gdvż w ścisłej współpracy 
wszystkich partii naszego ruchu wi
dzimy jedną z podstawowych prze
słanek budowy Europy pokoju, bez
pieczeństwa, współpracy i postępu 
społecznego.

Znajdujemy się, towarzysze, na 
szlaku dynamicznego budownictwa 
socjalistycznego w Polsce, a równo
cześnie na szerokim szlaku budowy 
trwałego pokoju w Europie i świe
cie. Postęp w obu dziedzinach jest 
zbieżny i współzależny. Robimy i 
będziemy nadal robić wszystko, aby 
postęp ten był jak najszybszy i 
przynosił trwałe rezultaty. Jesteśmy 
przekonani, że cel ten osiągniemy.

SZYNOWNI TOW XRZYSZE!

Katowicka wojewódzka organiza
cja partyjna idzie na VII Zjazd 
naszej partii z poważnym dorob
kiem. W bilansie jej dokonań mie
szczą się wartości materialne i war 
tości związane z ugruntowaniem 
świadomości socjalistycznej. Miesz
czą się także jakościowe zmiany w 
stylu i metodach działania organi
zacji partvjnej. w postawach człon
ków partii. Wszvstko to jest równie 
ważne i cenne, wszystko to należy 
w przyszłości konsekwentnie konty
nuować Nasze osiągnięcia rodzą 
się bowiem z postaw ludzi, z ich 
zaangażowania i twórczego niepo
koju wynikającego z chęci przyspie 
szenia tempa

Chciałbym z tego miejsca ser
decznie Wam podziękować towarzy
sze, a za Waszym nośrednictwem 
wszystkim ludziom pracy wmjewódz 
twa katowickiego, za podjęte zobo
wiązania. o wykonaniu których zło
żyliście dzisiaj meldunek. Pragnę 
wyrazić głębokie przekonanie, że 
Zjazd przywitacie nowymi osiągnię
ciami, że uczvnicie wszystko aby 
uzyskać jak najlensze wyniki. Je
stem również przekonany, że z ca
łą Waszą energią, wytrwałością i 
zaangażowaniem ceniąc każdy 
dzień, każdą godzinę, wcielać bę
dziecie w życie uchwały VII Zja
zdu. Zadania, jakie sobie wspólnie 
stawiamy sa coraz bardziei ambit
ne, coraz trudniejsze. Życzę Wam 
pełnego ich wykonania dla dobra 
kraju, dla dobra ludzi nraev woje
wództwa katowickiego i ich mdz;n, 
dla dobra całego naszego narodu.
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porozumienie
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Pierwszy dzień finału
Konkursu Chopinowskiego

Zgon syna Luisa Gorvaiana
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„Zuber"

Vł skrócie

min... ..................................... ilium
porożu-

JAKA POGODA ?
na

z

listopad» 
tabela:

f w Tyrze, na 
kwietnia br. w

ambasador
Stanisław

obiektów prze- 
urzadzeń tech-

W pierwszych dniach po zamachu faszystowskim był on 
poddawany torturom przez siepaczy junty chilijskiej i wysła
ny do jednego z obozów koncentracyjnych. Później przedo
stał się za granicę i aktywnie włączył się do walki narodu 
przeciwko dyktaturze junty.

Bielsku- 
takze

Stacja aejsmiczna badawczego ośrodka jądrowego koło Ban- 
galuru (Indie) zarejestrowała w poniedziałek podziemna eks
plozje jądrową, dokonaną przez Chiny na poligonie Lop Nor 
w Sinkiangu. Przedstawiciel stacji stwierdził, ze siła wybuchu 
wyniosła ok. 20 kiloton.

ZSRR
Piłoto-

Polska 
Bułgaria
Grecja

sprawy na- 
dobrobytu.

uroczyście 
Towarzyszu 

komuni

sta (19
Aktualna

Tego dnia przewodniczący 
Rady Państwa Henryk Jabłoń 
ski przyjął w Belwederze pre
miera rządu Socjalistycznej Re 
publiki Rumunii Manea Ma- 
nescu.

Przedmiotem rozmowy, która 
upłynęła w serdecznej atmosfe
rze były sprawy związane z dal 
szvm wszechstronnym rozwojem 
stosunków między obu państwa
mi.

W spotkaniu uczestniczyli wi
ceministrowie spraw zagranicz
nych -PRL i SRR — Stanisław 
Trepczy ński i Constantin Oancea.

współ- 
się na moc- 
i od ponad 
naszym na-

OpuMlkowany w niedzielę wieczorem w Madrycie komunikat 
o »tanie zdrowia gen. Franco »twierdza, że test on krytyczne. 
82-letni generał miał w ciągu minionego tygodnia kilka ataków 
»erra, a obecnie doznał równie! wewnętrznego wylewu krwi.

co najmniej 88

Prezvdent Egiptu Anwar Sadat, który w niedzielę przybył 
do Stanów Zjednoczonych, spotkał się w poniedziałek po po
łudniu w Waszyngtonie z prezydentem Geraldem Fordem. 
Jego oficjalna wizyta w USA trwać będzie 10 dni.

Zarówno prasa egipska, jak i amerykańska na p'erwszy plan 
wsrod celów wizyty Sadata w USA wysuwa problem ewentualnej 
pomocy gospodarcze! i wojskowej. Obserwatorzy polityczni mo- 
dziewaja się, że w czasie rozmów z prezydentem Fordem Sadat 
będzie się domagał wstrzymania dostaw nowoczesnej broni dla 
Izraela, a zwłaszcza rakiet dalekiego zasięgu.

imieniu całego patriotyczne
go społeczeństwa wojewódz
twa katowickiego zapewnia
my Was. że dołożymy wszel
kich starań, aby zgodnie z 
robotniczą, rewolucyjną tra
dycją naszego regionu, wnieść 
jak największy wkład w 
wielkie dzieło tworzenia roz
winiętego społeczeństwa so
cjalistycznego.

W poniedziałek rano w »ledxlbi« Departamentu Stanu 
sryngtonie eksplodowała bomba. Wybuch nie pociągnął 
ofiar w ludziach, spowodował jednak straty materialne.

Mniej więcej w tym samym czasie eksplodowały 
w przedstawicielstwie ISA w ONZ i w kilku bankach 
wym Jorku oras w Chicago.

estradzie staną

li T-13

W
prezes
mował
du SRR i towarzyszące mu oso
by.

godzinach wieczornych 
Radv Ministrów podej- 
ohiadem premiera rza-

Dzięki konsekwentnej reali
zacji polityki społecznej partu 
w latach 1971—1975 uzyskano 
znaczną poprawę stanu zdrowia 
mieszkańców woj. bielskiego.

Utworzenie Narodowego Fun
duszu Ochrony Zdrowia przy
czyniło się do rozbudzenia ak
tywności społecznej na rzecz 
służby zdrowia. W woj. biel
skim w ciągu ostatnich trzech 
lat zebrano 136 min zł na NFOZ, 
z którego m. in. wybudowano 
kilka nowych gminnych ośrod
ków zdrowia.

Główny wysiłek skierowany 
został na budowę nowych i roz-

Porozumienie, które podpisa
liśmy, a dotyczące’ realizacji II 
etapu budowy huty ..Katowice’ 
— powiedział premier Archi
pow — stanowi waznv krok na
przód w procesie stale rozwija- 
lacej się współpracy ekonomicz
nej i technicznej między naszy
mi krajami. Pomyślna realiza
cja tej umowy będzie więc sta
nowiła dalszv. cennv wkład w’ 
dzieło umocnienia braterskiej 
przyjaźni między - Polską a 
ZSRR, zacieśnienia wzaiemnych 
związków między obu krajami.

W niedzielę zmarł w 8ofil na atak serca syn aekretarsa ge
neralnego Komunistycznej Partii Chile Luis Alberto Corva- 
lan, członek KC Komunistycznej Młodzieży Chile.

Na zakończenie Konferencji 
glos zabrał zastępca członka 
Biura Politycznego KC, I se
kretarz KW PZPR w Kato
wicach tow. Zdzisław Gru-

reatów. Siedmiu finalistów wy
konuje z towarzyszeniem Wiel
kiej Orkiestry Symfonicznej Pol 
skiego Radia i TV pod dyrekcją 
Jerzego Maksymiuka jeden z 
dwóch — do w’yboru — koncer
tów fortepianowych Chopina.

W pierwszym dniu finału na 
estradzie stanęło dwoje radziec
kich pianistów — Paweł Giliłow 
i Dina Joffie, * ponadto Diana

W pierwszym dniu wizvtv 
premier rządu SRR Manea Ma- 
nescu złozył wieniec na płycie 
Grobu

WARSZAWA (PAP)
Nowe elementy planu prze

strzennego zagospodarowania 
kraju — oto temat kolejnego no 
siedzenia Państwowej Rady d's 
Gospodarki Przestrzennej, które 
odbvło się 27 bm. Koncepcja i 
ustalenia wstępnego projektu 
tego planu, obeimującego okres 
az do 1990 r. zostały — jak w.a 
domo — opracowane i zaakcep
towani przez władze partyjne i 
państwowe w ubiegłym roku 
Teraz jednak wynikła koniecz
ność uwzględnienia w tym waz 
nym dokumencie nowego po
działu administracyjnego Pol-ki 
i wynikających stad kierunków 
rozwojowych oraz specyfiki i 
potrzeb poszczególnych regio
nów. Ponadto w modyfikowa
nym planie bierze się również 
pod uwagę postęp w zagospoda
rowaniu przestrzennym kraju, 
osiągnięty w latach 1971—74 o- 
raz główne załoz.enia perspek
tywicznych programów budow
nictwa mieszkaniowego, oświa
ty. ochrony zdrowia i komple
ksu żywnościowego. Tym właś
nie wszystkim problemom po
święcona bvła dyskusja na po
siedzeniu, które prowadził prze
wodniczący Radv — sekretarz 
KC PZPR Józef Plńkowski.

jego walki o wyzwolenie naro
dowe i społeczne. Rewolucja 
sprzed 70 lat ujawniła przodu
jącą rolę klasy robotniczej w 
społeczeństwie-

Uczestnicy plenarnych obrad 
wysłuchali czterech referatów, 
omawia jacych historyczną pro
blematykę rewolucji oraz jej 
doświadczenia, wykorzystywane 
przez współczesny międzynaro
dowy ruch komunistyczny i ro
botniczy.

Kwestie związane z wykorzy
staniem doświadczeń rewolucji i 
idei leninowskich przez między
narodowy ruch 
przedstawił w swvm 
prof. ’ - --
wszy 
tutu 
przy 
wagę 
doświadczenia rewolucji 
skiej i idee 
współczesnej walki mas pracu
jących o demokrację i socja
lizm.

Obradv toczyły się następnie 
w dwu sekcjach problemowych. 
W pierwszej dyskutowano nad 
tematyką historyczna rewolucji: 
w drugiej — omawiano strate
gie międzynarodowego ruchu 
robotniczego.

Obrady sesji zakończą się we 
wtorek.

rozwijającej się

Problemy dalszego doskonalenia ochrony zdrowia i opieki 
społecznej były głównym tematem pierwszej roboczej sesji 
Wojewódzkiej Rady Narodowej w Bielsku-Białej. Obrady 
prowadził I sekretarz KW PZPR, przewodniczący Prezydium 
WRN tow, Józef Buziński.porozumienie — 

wicepremier Kaim

która jednoczy 
organiza- 

wokół 
wszyst- 

społe- 
progra-budowy huty „Katowice”

VH Zjazdu — spełnimy swój 
patriotyczny obowiązek.

Program VII Zjazdu Pol
skiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej — wykonamy!

W Imieniu 
społeczeństwa województwa 

katowickiego 
uczestnicy 

Przedzjazdowej Konferencji 
Wojewódzkiej PZPR 

Katowice,
27 październik» 1975 r.

WARSZAWA (PAP)
W Warszawie rozpoczęła się 

27 bm. dwudniowa sesja na
ukowa, poświęcona 70-leciu 
rewolucji 1905 — 1907 r. Spot
kanie, w którym bierze udział 
ponad 200 reprezentantów 
krajowych ośrodków badaw
czych, naukowcy z ZSRR, 
Czechosłowacji NRD oraz 
weterani ruchu robotniczego, 
zorganizowane zostało przez 
Instytut Historii PAN, Insty
tut Ruchu Robotniczego WSNS 
przy KC PZPR i Wydział Hi
storyczny UW.

Pierwszego dnia w obradach 
sesji wzięli udział: członek 
Biura Politycznego KC PZPR, 
przewodniczący Rady Pań
stwa — Henryk Jabłoński 
oraz członek Biura Politycz
nego KC PZPR, przewodniczą
cy CRZZ — Władysław Kru
czek i sekretarz KC PZPR — 
Andrzej Werblan.

Otwierając sesję prezes PAN 
— prof. Włodzimierz Trzebia
towski podkreślił, ze rewolucja 
lat 1905 — 1907 bvła wielkim 
wydarzeniem politycznym i 
społecznym, o doniosłym zna
czeniu dla narodu polskiego i

wie umowy z marca 1972 r. 
pierwszy etap budowy huty 
„Katowice". Należy podkreś
lić, ze wszystkie postanowie
nia tej umowy sa pomyślnie 
wykonywane.

Budowa huty „Katowice" 
przy wydatnej pomocy ZSRR, 
a także modernizacja i rozbu
dowa innych obiektów hutni
czych w Polsce umożliwi 
nam pełniejsze zaspokojenie 
rosnącego zapotrzebowania 
przemysłu na produkty czar
nej metalurgu. Na tej pod
stawie będziemy mogli osiąg
nąć dalszy, istotny postęp w 
rozwoju produkcji statków 
morskich, maszyn budowla
nych i drogowych, cukrowni, 
fabryk kwasu siarkowego, 
kompletnych 
myślowych i 
nologicznych.

Podpisane 
jest wymownym przykładem 
realizacji przez Polskę i 
Związek Radziecki komplek
sowego programu rozwoju so 
ciahstycznej integracji eko
nomicznej krajów RWPG.

rozmowie z przedstawicielem 
agencji DPA Schroeder podkre
ślił, iz należy zaakceptować po
rozumienia RFN — Polska. Wy 
raził on nadzieję, ze porozumie
nie o rentach zostanie ratyfiko
wane przez Bundesrat, w któ
rym — jak wiadomo — przed
stawiciele krajów zachodnionie- 
mieckich, rządzonych przez cha
decję, mają jeden głos przewa
gi. Polityk chadecki zwrócił się 
z apelem do Straussa, aby grun 
townie i uczciwie rozważył ar
gumenty, przemawiające za ra
tyfikowaniem porozumień.

Chadecki premier Saary, 
Franz Josef Roeder komentując 
list Straussa oświadczył, iż rząd 
krajowy Saary nie da narzucić 
sobie stanowiska i będzie głoso
wał w Bundesracie zgodnie 
własnymi przekonaniami.

Przewodniczący CDU. Heimat 
Kohl, jak dotąd, nie ubrał

Czerpiąc zapał i sile » bo
gatej inspiracji Komitetu 
Centralnego naszej partii, 
ktorego pracami tak owocnie 
kierujecie, mając przed oczy
ma Wasz osobisty przykład 
pełnej poświecenia pracy dla 
Ojczyzny i partii, pragnie
my zapewnić, że klasa ro
botnicza, inżynierowie, nau
kowcy, rolnicy, ludzie pracy 
województwa katowickiego, 
tak jak 1 cały naród polski 
— współtwórca programu

stwowych organów planowania, 
handlu zagranicznego oraz resor 
tów przemysłu ciężkiego i ma
szynowego obu kra]ów.

Obecny był 
w Polsce — 
wicz.

Dzisiejsze 
stwierdził 
jest najnowszym i wymownym 
przykładem stale rozszerzającej 
się polsko-radzieckiej 
praev, która opiera 
nvch fundamentach 
30 lat dobrze służy 
rodom i krajom.

Podkreślając znaczenie do
konanej na Konferencji oceny 
partyjnej pracy 
okresie 
żania 
robku, 
szym
ności obranej drogi, tow. Zdzi 
sław Grudzień w imieniu de
legatów, w imieniu wszyst
kich komunistów wojewódz
twa katowickiego złożył naj
serdeczniejsze podziękowanie 
I Sekretarzowi Komitetu 
Centralnego, Towarzyszowi 
Edwardowi Gierkowi, za skie 
rowane do Konferencji gorą
ce słowa.

Szanowny Towarzyszu 
Gierek!

To co powiedzieliście dzisiaj 
w trakcie obrad naszej Kon
ferencji, pozwoliło nam lepiej 
uzmysłowić sobie wagę zadań, 
jakie KC partii stawia przed 
komunistami naszego woje
wództwa. Przyjmujemy je — 
w poczuciu pełnej odpowie
dzialności — jako główną dy
rektywę działania naszej orga 
nizacji partyjnej.

Wszystkimi swoimi siłami 
jesteśmy i będziemy zaanga
żowani w’ twórcze urzeczy
wistnianie nakreślonej przez 
Was polityki, kojarzącej przy 
spieszanie rozwoju społeczno- 
gospodarczego potencjału Pol
ski ze stała poprawą warun
ków życia ludzi pracy. Uwa
żamy to za naszą najwyższą 
partyjną i patriotyczną powin 
ność.

Jeszcze mocniej niż dotych
czas będziemy popierali tę li
nię czynem, działaniem pro
dukcyjnym i polityczną ak-

robotniczy 
referacie 

Piotr Rodionow — pier- 
zastępca dyrektora Tnsty- 

Marksizmu - Leninizmu 
KC KPZR. Zwrócił on u- 
na aktualność laka maia 

rosyj-
leninowskie dla

Kilkudniowy pobyt w Polsce 
szefa rządu, rumuńskiego i roz- 
rnowv jakie przeprowadzi w 
trakcie wizyty służyć będą dal
szemu pogłębianiu współpracy 
obu naszveh krajów.

Na udekorowanym flagami 
obu krajów warszawskim lot
nisku premiera rządu Rumu
nii, powitał prezes Rady Mi
nistrów Piotr Jaroszewicz. 
Gości witali również: wicepre
mier Józef Tejchma, mini
ster spraw zagranicznych — 
Stefan Olszowski, członkowie 
kierownictw szeregu resor
tów.

W krótkiej wypowiedzi udzie
lonej na lotnisku 
rzom premier 
stwierdził, że 
ezveh spotkań

także pomoc radzieckich tech
ników w montowaniu i uru
chamianiu urządzeń.

Dzięki radzieckim dosta
wom urządzeń i technologu 
możliwe bedzie pełne zreali
zowanie poszerzonych zało
żeń technicznych i ekono- 
mwznych budowy tego wiel
kiego obiektu czarnej meta
lurgii, Pozwoli to na osiąg
niecie w 1980 r. zdolności pro
dukcyjnej na poziomie 9 min 
ton stall. Huta „Katowice” 
stanie w rzędzi? najwięk
szych, a jednocześnie najbar
dziej nowoczesnych kombina
tów hutniczych w Europie.

Obecne 
kolejnym świadectwem dy
namicznie 
polsko-radzieckiej współpra
cy w dziedzinie hutnictwa. 
Wymownymi symbolami tej 
współpracy są tak ważne dla 
naszej gospodarki obiekty 
metalurgiczne jak Huta im. 
Lenina, huta „Warszawa”, 
huta w Legnicy. IVe współ
pracy ze Związkiem Radziec
kim realizujemy, na podsta-

minionym 
dla dalszego pomna- 

doty chczasowego do
ktory stał się najiep- 
potvs ierdzeniem słusz-

dziennika- 
Manea Manescu 
tematem robo- 

będą przede

W Bejrucie nastąpiło nasilenie walk między chrze
ścijańską prawicą a ugrupowaniami muzułmańskimi. 
Osiągnięte za pośrednictwem rządu libańskiego kolej
ne porozumienie o przerwaniu ognia zostało naruszone po 
6 godzinach. W ciągu ubiegłych 30 dni obie strony zawarły 
8 podobnych porozumień, które nie były później przestrze
gane.

W wyniku walk, do których doszło w niedzielę w Bejrucie 
~ południu Libanu, śmierć poniosło M osób. Od

Libanie zginęło 1780 ludzi.

Przy podpisaniu porozumie
nia obecni byli: członek Biu
ra Politycznego, sekretarz 
KC PZPR — Jan Szydlak, 
członek Biura Politycznego 
KC PZPR, wiceprezes Rady 
Ministrów — Mieczysław Ja
gielski, wiceprezes Rady Mini
strów, przewodniczący Komisji 
Planowania — Tadeusz M rzasz- 
ozyk, kierownik Wydziału Eko
nomicznego KC PZPR — Zbig
niew Zieliński, minister prze
mysłu ciężkiego — Włodzimierz 
Lejczak, przedstawiciele pań-

WARSZAWA (PAP)

U
CZESTNICY IX Międzyna
rodowego Konkursu Pia
nistycznego im. Fryderyka 
Chopina w Warszawie sta

nęli 27 bm. do decydującej ry
walizacji o palme pierwszeń
stwa. Wyniki rozpoczętych w po
niedziałek finałowych przesłu
chań przesadza ostatecznie o ko
lejności nazwisk na liście lau-

Juniorzy I młodzieżowcy 
walczy o awans

Prognoza: bezchmurnie lub za
chmurzenie małe, jedynie rano 
miejscami przejściowo duze Lo
kalne mgły i zamglenia Tempera
tura do 16 st C. Wiatry słabe 
zmienne lub cisza

Widzialność rano silnie ograni
czona dniem dobra, warunki dro
gowe dobre

Sytuacja biometeorologiczna: ko
rzystna.

• SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT

budowę istniejących szpitali. W 
br. rozpoczęto modernizację 
szpitala w Żywcu i budowę no
wego szpitala na 300 łóżek w 
Suchej Beskidzkiej. W przy
szłym roku przystąpi się do 
rozbudowy szpitali w Cieszynie, 
Wadowicach oraz 
Białej. Rozpoczęto juz 
szeroko zakrojone przygotowa
nia do budowy w latach 1977— 
1982 nowoczesnego wojewódz
kiego szpitala w Bielsku-Białej.

Sesja WRN podjęła uch-wałe 
precyzująca kierunki dalszej 
poprawy zdrowotności i opieki 
społecznej w woj, bielskim.

(kl)

Zeszli z placu boju seniorzy, w 
sz* anki wstępują ich młodsi ko
ledzy — piłkarze. Dziś w Kopen
hadze junloizy zmierzą się ze 
swoimi rówieśnikami z Danii w 
pierwszym meczu o awans do fi
nałów turnieju UEJ-A Trener Ma 
Han Szczecliowicz ma do dyspo
zycji następujących zawodników- 
biamkarze Bołesta i Szczech, 
obrońcy Dudek, Gawara, Motyka, 
Zależny. Budka; i ©zgrywający 1 
napastnicy. Nawałka, lipka, Pa
wlikowski. Wróbel, Foreiter. Zgut 
czyuski, Szostak 1 Milewski,

Walczące natomiast o awans 
do ćwierćfinałów młodzieżowych 
mistrzostw Europy, ..Orlęta” ro
zegrają jutro (w środę) w Patras 
mecz z młodzieżowcami Grecji 
których niedawno pokonali w 
Szczecinie 4:1 Oto , 16”, którą dy
sponuje trener Ryszard Kulesza: 
bramkarze Burzyński i Kostrze
wa, obrońcy- Wojtowicz, Macule
riez, Janas, Bulzacki, Rudy, Dem 
ko. rozgrywający i napastnicy. 
P iwłowski, Rybotycki, Krupa, 
Kmiecik. Kapka. Kusto, Ogaza i 
Wolski. W te i grupie pozostały je
szcze do rozegrania pojedynki 
Grecji z Polską i Bułgarii i Pol-

Kacso z Brazvlii i Amerykanin 
Dean Kramer.

O tvm, kto wygra, zadecyduje 
łączną suma punktów uzyska
nych przez poszczególnych kan
dydatów' we wszystkich etapach. 
Warunkiem zdobvcia I nagrodv 
jest osiągnięcie 
punktów na 100 możliwych.

Na finałowej 
cztery przedstawicielki płci piek 
nej. spośród których Polka El
żbieta Tarnawska (27 lat) jest 
najstarsza laureatka IX konkur
su; inny nasz kandydat, repre
zentujący tvm razem męską 
mniejszość 18-letni Krystian Zi- 
merman jest najmłodszy na li
ście laureatów.

Większość pianistów zdecydo
wała się na koncert e-moll. któ
ry rozbrzmiewać bedzie pięć ra
zy z estrady Filharmonii Naro
dowej.

wszystkim sprawy dalszego 
rozwoju rumuńsko - polskich 
stosunków gospodarczych, jak 
również problemy międzynaro
dowe. wyraził przekonanie, ze 
wizvta stanowić będzie dalszy 
wkład w pomyślny rozwój sto
sunków między obu krajami-

W czasie wierceń geologicz
nych na terenie Wisły-Malinki, 
qdzie projektuje się budowę na 
potoku Malinka zbiornika re
tencyjnego odkryto nowe źró
dła wód mineralnych. Znalezio
no tu źródło wody 
oraz dwa inne źródła wód mi
neralnych, leczące m. in. scho
rzenia przewodu pokarmowego 
i nerek.

Nowe — bardzo obfite źródła 
występujące na małych głębo
kościach nadają się do eksploa
tacji dla celów leczniczych.

tywnością, Z całą konsekwen
cja będziemy przeciwstawiać 
się wszelkim tendencjom ha
mująca m rozwoj kraju, parnię 
tając o tym. co mówiliście, 
Towarzyszu I Sekretarzu Ko
mitetu Centralnego, w czasie 
Waszego spotkania z pracow
nikami gospodarki morskiej, 
że -zakres obow iazkow, jakie 
stoją przed nami i tempo ich 
realizacji, jakie sobie świado
mie narzuciliśmy, nie są tyl
ko sprawą ambicji, lecz wy
nikają z wielu historycznych 
uwarunkowań, wvnikaja z 
klasowego i patriotycznego o- 
bowiązku posuwania naprzód 
sprawy Polski i 
szego narodowego

Chce Wam 
oświadczyć.
Gierek, w imieniu 
stów, klasy robotniczej i ca
łego społeczeństwa wojewódz
twa katowickiego, że upór i 
konsekwencja we wcielaniu w 
życie nakreślonej przez Was 
linii rozwoju są także rezul
tatem naszego ogromnego za
ufania do KC partii, do Biu
ra Politycznego, do Sekreta
riatu, do Was osobiście! Są 
wynikiem wiary w słuszność 
tego wszystkiego, co robimy 
pod Waszym kierownictwem!

Ta niewzruszona, potwier
dzona yvieloma doświadczenia 
mi wiara, to głębokie zaufa
nie jakim Was darzymy, jest 
potężną siłą,
naszą wojeyvódzka 
cję partyjną, zespala 
niej klasę robotnicza i 
kie patriotyczne siły 
czeństwa w realizacji
mu partii. Ta wiara i zaufa
nie są wielkiej wagi bodźcem 
ideow'o - moralnym, który 
współdecyduje o dobrym kli
macie politycznym, wyzwala 
nowe zasoby ofiarności i za
angażowania ludzi pracy, a 
tym samym — dynamizuje re 
zultaty naszego działania w 
służbie socjalistycznej Ojczyz
ny.

Za chwilę towarzysze dele
gaci zakończymy obrady 
Przedzjazdowej Konferencji« 
Ro/chodzimv się do pracy, do 
naszych codziennych obowiąz
ków, ze świadomością, że od 
VII Zjazdu partii dzieli na* 
juz tylko sześć tygodni.

Czasu pozostaje więc nie
wiele, a jest to dobro, które
go — jak wiadomo — nie da 
sic magazynować. Czas r»z 
stracony — jest stracony na 
zawsze. Dlatego te 42 przed- 
-zjazdowe dni wykorzystamy W 
pełni dla osiągnięcia dalszej 
maksymalizacji efektósv 
wszystkich dziedzinach dzia
łalności naszej wojeyvódzkiej 
organizacji partyjnej. Zrobi
my wszystko, na co liczy i c*e 
go oczekuje od nas Komitet 
Centralny partii. Zrobimy 
wszystko, aby przyjść na VII 
Zjazd z dorobkiem godnym 
naszej wojewódzkiej organi
zacji partyjnej!

W imieniu wszystkich wy
branych dzisiaj delegatów na 
VII Zjazd partii oraz w imie
niu członków nowo wybranych 
władz wojewódzkich, pragnę 
gorąco 1 ■ całego serca P®- 
dziękować za zaufanie, jakim 
obdarzyła nas Przedzjazdow* 
Konferencja Wojewódzka 1 
pewnie, że go nie zawled«!®- 
my. Będziemy twórczo roz
wijać dotychczasowy dorobek 
Komitetu Wojewódzkiego, • 
w trakcie obrad Zjazdu damy 
wyraz tym wszystkim przeko
naniom i uczuciom, które zna
lazły odzwierciedlenie w prze 
biegu dzisiejszej Konferencji«

Zamykając obrady — dzię
kuję wszystkim zaproszonym 
gościom za udział w naszej 
Konferencji!

Tow. Zdzisław Grudzień wY 
raził również 
dziennikarzom, którzy prze
kazują całemu społeczeństwu 
przebieg i dorobek Konferen
cji.

Na zakończenie obrad od
śpiewano Międzynarodówkę.

AGENCJE DONIOSŁY:
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BONN (PAP)

Jak już donosiliśmy, przywód
ca bawarskiej CSU, Franz Josef 
Strauss, wystosował Ust do pre
mierów krajów zachodnionie- 
mieckich, rządzonych przez cha
decję oraz do członków frakcji 
CDU/CSU, w którym wezwał do 
odrzucenia porozumień z Polską. 
Strauss domaga się, aby CDU/ 
CSU w roku poprzedzającym 
wybory powszechne do Bundes
tagu przedstawiła platformę 
„będącą wyraźnym i jednomyśl 
nyna kontrastem” do polityki 
zagranicznej koalicji SPD/FĎP. 
W ramach tej kontrastowej 
postawy należy odrzucić poro
zumienia, zawarte ostatnio 
przez RFN i Polskę.

Przewodniczący komisji spraw 
zagranicznych Bundestagu, zna
ny polityk chadecki, Gerhard 
Schroeder, reprezentuje diame
tralnie różne stanowisko. W

Podpisany dokument ma o- 
gromne znaczenie dla rozwo
ju polskiego hutnictwa i ca
łej naszej gospodarki. Trze
ba pamiętać, że zapotrzebo
wanie naszej gospodarki na 
wyroby hutnicze gwałtownie 
rośnie. W Wytycznych KC na 
VII Zjazd partu założono o- 
siągnięcie w 1980 r. produk
cji stali na poziomie 22 min 
ton, wobec 15,5 min w br. 
Wymaga to przede wszyst
kim szybkiej realizacji i roz
szerzania programu inwesty
cyjnego huty „Katowice”.

Zawarte porozumienie prze 
widuje dostawy do Polski w 
latach 1978—1980 na dogod
nych dla nas warunkach eko
nomicznych podstawowych 
urządzeń dla huty „Katowi
ce”, w tym urządzeń wiel
kiego pieca, konwertora, 
urządzeń do ciągłego odlewa
nia stali i dla walcowni cią
głej blach qoraco-walcowa- 
nych. Przewiduje się również 
konsultacje polskich i ra
dzieckich specjakstów przy 
projektowaniu obiektów, a

Podziemna eksplozja jądrowa 
w GhRL

Premier Manea Manescu zło
zył wizytę prezesowi Rady Mi
nistrów Piotrowi Jaroszewi
czowi.

Tematem rozmowy, która upły 
nęła w przyjacielskiej atmosfe
rze był dalszy rozwój stosun
ków polsko — rumuńskich, ze 
szczególnym uwzględnieniem 
problematyki gospodarczej, min. 
rozszerzenia wymiany handlo
wej i kooperacji przemysło
wej.

W spotkaniu wzięli udział wi
ceminister Stanisław Trepczyń- 
ski i podsekretarz stanu w URM 
— Wiesław Waniewski. Obecni 
bvli ambasadorowie Władysław 
Wojtasik i Aurel Dura.

Koniec sezonu 
odrzańskiej floty

Statki pasażerskie „Żeglugi
Odrze” zakończyły regularne rej
sy — wszystkie jednostki udały 
się na zimowiska w portach, 
gdzie podczas przerwy -w nawiga
cji wykonywane będą okresowe 
r. monty. Tegoroczny sezon był 
dla odrzańskiej „białej floty” u- 
dany — od maja, do października 
statki przewiozły ponad 245 tysię
cy pasażerów. W tym klik» tysię
cy turystów sagranlesnyeh.

WARSZAWA (PAP) 
WCZORAJ, 27 bm. podpisane zostało w Warszawie polsko-radzieckie porozumie

nie o współpracy technicznej i ekonomicznej dotyczące realizacji II etapu bu
dowy huty „Katowice”. Porozumienie podpisali: ze strony polskiej — wicepre

zes Rady Ministrów — Franciszek Kaim, ze strony radzieckiej — zastępca przewod
niczącego Rady Ministrów

Wczoraj w godzinach rannych 
niemal w całym kraju wystąpiły 
mgły Silne zamglenie — ogranicza 
jące widoczność wystąpiło w War
szawie. Mleczna mgła spo’Aila tak
że Wrocław.

Mgła opozniła także ranne star
ty samolotow PLl „LOT", do War 
szawy, które odleciały z godzin
nym opóźnieniem

W woj. kieleckim wystąpiła 
„londyńska” mgła. . w dolinach 
Kamiennej. Bobrzy, Lubrzanki 1 
w Górach Świętokrzyskich mgła 
była tak gęsta, że ograniczała 
widoczność do kilku metrów.

(PAP)

Zamachy bombowe 
w Stanach Zjednoczonych

Międzynarodowa sesja naukowa 
w Warszawie

głosu w tej sprawi«. Komentu
jąc mliczeni« Kohl*, prasa za- 
chodniontemieck« «twierdza, ut 
znalazł się on w kłopotliwej 
sytuacji- W«dług „Koelner 
Stadt Anzeiger”, „Strauss za
rzucił Kohlowi pętlę na szyję": 
jeśli w Bundesracie głosował
by przeciwko porozumieniom 
z Polską, dałby dowód. ii 
i««t podporządkowany Straus
sowi Jeśli głosowałby za po
rozumieniami doprowadziłby do 
otwartego rozłamu wewnątrz 
chadecji.

„WestfaeHsche Rund«<hau” przy 
pominą „działalność” Straussa w 
okresie ratyfikaclt przez Bundes
tag układów RFN » ZSRR i z 
Polską. Podobne wyzwanie, jakie 
rzucił teraz pod »drenem Kohla. 
przywódca bawarskiej CSU rzucił 
ówczesnemu przewodniczącemu 
CDU, Barzelowi. Barzel wówczas 
otwarci« przeciwstawił się Straus
sowi.

Komentatorzy pra«owi 1 agen
cyjni są zgodni co do tego, źe 
list StrauMa ni« będzie w stanie 
przeszkodzić ratyfikacji 
mienia o rentacn i Bundesrat za
akceptuje to porozumienie.

Konsekwencje tego listu rozpa
truje się raczej pod kątem wi
dzenia nowego ostrego rozłamu 
w chadecji. „Li«t Straussa pogłę
bia konflikt w partiach unii” — 
plsz.e poniedziałkowy „Koelner 
Stadt Anzeiger”, zaś »pringerow- 
skf, popierający twarde stanowi
sko Straussa, dziennik „Die 
Welt” donosi « „usztywnieniu 
frontów** w partiach wntL

Stan zdrowia gen. Franco 
nie uległ zmianie

W poniedziałek rozpoesął 
w Moguncji trzydniowy 
Wolnej Partii Demokratycznej 
(FDP). W zjeżdzie uczestniczy 
40Ü delegatów, którzy reprezen
tują ok. 70 tys. członków FDP- 
W pierwszym dniu obrad prz*' 
mówienie wygłosił przewodni
czący FDP, minister spraw za' 
granicznych RFN. Hans-Bietric** 
Genscher, który w części P°7 
święconej polityce zagraniczne) 
nawiązał także do porozumień 
podpisanycli przed trzema ty' 
godmami w Warszawie mięńty 
RFN a Polską.

Minister Genscher powiedli**« _ 
FDP wspólnie xe swoimi partne
rami rządowymi — »ocjaldemoki-’ 
tami prowadzi konsekwentnie Pj" 
litvkę odprężenia w Europie. * _ 
zawarciu układów z krajami •?' 
cjalistvcznvmi, trzeba obecni’ 
właściwie ukształtować »tosun* 
» tymi krajami — powiedział 
Genscher. Nawiązując do porozu
mień z Polską, minister oświa“' 
czył, że mogą one stanowić _ 
szy krok na drodze do normali1* 
cji stosunków RFN — Pol’*4»; 
Genscher zaapelował do opozy®* 
chadeckiej CDU/CSU, aby 
myslała swoje stanowisko woh’ 
porozumień. Wyraził szacunek 
tych polityków CDU. którzv .. 
chociaż krytycznie odnoszą się 
polityki wschodniej rządu R*?‘ 
— w sprawie porozumień z 
zdobyli się na odwagę. 
powi«dxł«ć „tak". (PAr*

WARSZAWA (PAP) 
WJ \ zaproszenie preze- 
1^1 sa Rady Ministrów, 

Piotra Jaroszewicza 
przybył 27 bm. do Polski z 
oficjalną wizytą przyjaźni 
premier rządu Socjalistycz
nej Republiki Rumunii — 
Manea Manescu,

g Zwycięzcą międzynarodowe
go turnieju tenisowego w Tehera
nie został Amerykanin Dibbs, któ 
ry w finale pokonał Kolumbij
czyka Mollnę 1:6, 6:4, 7'5, 6-4.

A W zaległym meczu piłkar
skim ligi belgijskiej Anderlecht 
pokonał Charlerol 2’1 i zajmuje « 
miejsce z 14 pkt
g Jazdę na czas, na trasie Ber- 

gamo-Brescla (109 km) wygrała 
para włoskich kolarzy Moser 1 
Baronchelli. Uzyskali oni przecięt
ną szybkość 48,041 km/godz.

• Po Rudi Altigu nowym tre
nerem kadrv kolarskiej amato
rów RFN został Karl Ziegler.

W czasie spotkania Piotr Ja
roszewicz i Manea Manescu 
wygłosili przemówienia.

Piotr Jaroszewicz, nawiązując 
do ubiegłorocznych rozmów w 
Bukareszcie z premierem SRR, 
stwierdził, że okres, jaki upły
nął od tego spotkania przyniósł 
dalszv, dvnamicznv rozwój 
współpracy polsko-rumuńskie 1 
w gospodarce, handlu, nauce i 
kulturze.

Pragniemy rozszerzać wza
jemnie korzs stną współpracę 
gospodire'zszczególna w ige 
ma rozwój różny eh form ko
operacji przemy słów e i. abv le
piej wvkorzvstaé podział pro
dukcji między obu krajami.

Nasza współpraca — powie
dział m. jn. — jak również wie
lostronne współdziałanie w dzie
dzinie politycznej i ekonomicz
nej iv jamach Układu War
szawskiego i RWPG przynoszą 
wciąż nowe, wymierne efekty.

Premier wvrazil przekonanie, 
że bliska, przyjacielska współ
praca PRL i SRR stanowić be
dzie istotny w'kład w dzieło rea
lizacji postanowień konferencji 
w Helsinkach.

W odpowiedzi premier Manet 
Manescu podkreślił m. in. zado 
wolenie, że stosunki miedzy 
obu krajami wykazują stałą 
tendencje wzrostu, w duchu 
układu o przyjaźni, współpracy 
i wzajemnej pomocy miedzy 
SRR i PRL.

W okresie, którv upłynął od 
wizvtv polskiego premier* w 
Rumunii, zakończona została 
szczególnie owocna praca nad 
koordynacją planów rozwoju 
gospodarek narodowych na 
5-lecie 1976—1980 i przygotowa
ny został układ handlowy na 
lata 1976—1980. w którvm prze
widuje się trzykrotny wzrost 
wzajemnej wymiany w stosunku 
do obecnego 5-lecia.

Manea Manescu wyraził prze
konanie. że w cza e obecnej wi
zvtv uzgodnione zostaną nowe 
środki dalszego rozwoju przyja
cielskiej współpracy rumuńsko- 
polskiej.
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lokladowe himmii coroi muiDinliisie
Rozbudowa sieci placówek „Domu Książki*’ zmierza syste

matycznie w ciągu ostatnich kilku lat w kierunku stałego 
werzania kręgu czytelników. Szczególnie ważkim posunię- 

em organizatorskim, sprzyjającym szybkiemu dotarciu 
* Książką do potencjalnego odbiorcy było powołanie do życia 

księgarni zakładowych. Od uruchomienia pierwszej — 
* W „Lenin” w Wesołej minie wkrótce dwa lata.

■ hm czasie utworzono kolejnych 10 punktów sprzedaży 
.^’Kzek w dużych zakładach przemysłowych. Obecnie mają 

* swoje księgarnie górnicy „Wieczorka". „Pstrowskiego”, 
Kr?,ttlera”, hutnicj „Dzierżyńskiego”, „Silesii” „Bobrka”, 

„Orzeł Biały”.

Stonu?rawie pi?ciu miesięcy dy- 
down ' własn4 księgarnią bu- 
h\vlJiCZOwie naszej największej 

— huty „Katowice”, 
lokaln ° ludnych warunków 
bodai Wyc.h, placówka ta spełnia 
tP.og", najpełniej założenia ide- 
DoiiLZn?’ które zadecydowały o 
Tylko lu tego typu punktów 
tu we wrześniu sprzedano 
tofnówad 4 tysiące egzemplarzy 
PozvcitVttlent proponowanych 
xvvçh 1 W księgarniach zakłado- 
tnajj ?le ustęnuie temu, jaki 
hi w 'lle sie w dużej ksiegar- 
kła<j Centrum miasta. Na przy- 
śróę]’ -Y ubiegłym miesiącu spo- 
Wsxvcfi.- tytułów rozdzielonych 
^^lażk’’’171 bacówkom „Domu 
otrzyj1. 80 proc, spośród nich 
_  n*ały księgarnie zakłado

we. W zestawie nowości nie za
brakło poszukiwanej literatury 
fachowej i popularnonaukowej, 
nubhkowanej przez Wydawnic
two Naukowo-Techniczne, „Ar
kady”, „Śląsk”, Wydawnictwo 
Łączności i Komunikacji

W ciągu najbliższych lat za
mierza się uruchomić księgarnie 
przy 14 kolejnych zakładach pra 
cy. Najszybciej nową placówkę 
otizymają kolejarze węzła w 
Tarnowskich Górach. Usytuowa 
na w budynku dworca obok 
świetlicy zaopatrywać będzie w 
książki także podróżnych. Pier
wszych klientów księgarnia 
przyjmie już w listopadzie.

Powstanie dalszych placówek 
uzależnione jest od ukończenia 
inwestvcii, prowadzonych a-"' 
alnie przez zakłady, które zgło

siły akces na tego typu punkt 
sprzedaży .1 tak po wybudowa
niu nowego budynku admini
stracyjnego otrzymają własna 
księgarnię hutnicy z „Batorego”, 
a po ukończeniu wydziału taśm 
powlekanych pracownicy „Flo
riana”, natomiast dyrekcja huti 
„Kościuszko" zadeklarowała 
chęć zbudowania odrębnego pa
wilonu dla potrzeb zakładowe
go punktu sprzedaży książek

Doświadczenia minionych 
dwóch lat potwierdzają słusz
ność obranego kierunku rozwo
ju sieci księgarskiej. Wyłoniły 
się już także nowe zadania dla 
placówek zakładowych. Oprócz 
swej podstawowej roli, mogą 
one również zaopatrzyć w no
wości wydawnicze zakładowe 
biblioteki.

Istotnym ogniwem w procesie 
popularyzacji książek są kolpor 
terzy. Działa ich na terenie 
województw: katowickiego, biel 
skiego, częstochowskiego 1800 
To właśnie ci ludzie przyczynili 
sie do znacznego wzrostu czy
telnictwa w kraju. W ciągu 9 
miesięcy bieżącego roku kolpor
terzy tych trzech województw 
sprzedali książki za niebagatel
ną sumę 21 min zł. (M. Z.)

Katowicom
^zybywa zieleni

®rzejniki płytowe

Na „l*szcz w'°snę wprawdzie długo 
kaćj . będziemy musieli pocze- 
iüz’t e Właśnie z myślą o niej 
*^go MPn^racownicy katowic" 
'Ueni- ťLrK przystąpili do sa- 

aa klombach i skwerach 
r^fveh w marcu i kwie- 

bin, ln cebulowych. Do koń- 
?ni 8o +ąCeg0 tygodnia posadzą 
KUsó^ ïs‘ sztuk tulipanów, kro- 
>iętvnl hiac.yntów w miejsce 
?Vch via z ziemi roślin kłoczo- 
Jś" do . re na zimę „powędru- 

tyeriSiePtarni. Pod koniec te- 
,nia również zostanie po 

ty 80 tys. krzaków róz.
&ci ,albjizszych dniach wzbo- 

ftíakze katowicki drze- 
^ieiH tv 't przeznaczyło bo- 

sezonie jesiennym 
tO tyo d?enia 200 tys. krzewów 

Glistą .Ze.w- W zadrzewianiu 
udział katowicka 

Z1 ™ najbliższą niedzielę 
'"ÓW £ liczaca 2,5 tys. ucz- 
Yahia Uida przystąpi do zadrze 
*vó$kie ttoździeńskiego, Dzier 
’k'ego t osiedla Paderew- 

(mat)

1 rybnickiej „Silesii“
Zakłady Wyrobów 

1a sgj. . ycb „Silesia” podejmu- 
Dr°dukcję grzejników 

"ktWa • ^a notrzeb budow- 
’laIneg0rilIeszkaniowego i komu- 
ïtlaldui, w nowym wydziale 
^ahyC}j’cyih się w zmodernizo- 
k?eszc7 1 rozbudowanych po
lach eniach starej walcowni

*
Jachy1ní' brodukowane będą z 
^hi ] tłoczone] grubości 1,25 

^"'lekané wtelodesenio- 
mloty 'kierami z żywic epok- 
a/borriví,. łatwo zmvwal nymi i 
h °vine na ścieranie Eksnlo- 
hfez«,ntn-Wal°rv tveh estetvezme 
i la sie grzejników
getrów korzystniejsze od pa- 
nv"h v-Y użytkowych tradveyj- 
- ^ierWt. °rvferów żeliwnych.

nartie płytowych 
sin n°JV, marki „Silesia” znaj- 

" us+ai a krajowym rynku już 
n>m kwartale br (r)

WTOREK

28
Października $

^mona, Tadeusza

’>T r.y u’tfk
1« .a8ielùL 15 Grudnia 10, nr 50 
hr «r n,ka 38’ nr 44 - 1 Ma- 
t'tv13 -, ~ Małe] Dąbrówki.

1 Dví otlarzd *>’• nr 25b ~33 n?unry st,Ue: nr 140 — 3 
*r a (Osrort 379 ~ Osiedle Tysiąc- 

n’u'azka„ k Zdrowia) nr 252 — 
br St=)Ska 2 (Ugota), nr 124 

«h» hr j.ahngradu 130 (Piotrowi- 
Mee; Wyzwolenia 5 (Ni- 

DYŻLRV SZPITALI 
ę KATOWICKICH

uuękka, interna, 
/0Pien, , Szpital nr 8 Janów 
s r6ią „ka 10 tel. 58-95-15; clli- 
i/<lpienirra20w<l Szpital nr 2 
6'9l-33 ? Korczaka 15 tel. 

-'izieçj laryngologia dorosły« h 
,.a pt Klinika I aryngologic/- 
t ®Wn. ÍJ*Cllska 22 tel. 51-40-31 
S> °8iczna 288; chirurgia stoma- 
'■k ł<łko«„ Klimka Chirurgu 
S? 20 t„?'T"arzowe, Francu- 
sgbitat ,, Sl-41-58; neurologia

’eJ tel ?Jeu- Tyihy Fornal- 
CI- 27-60-71,

KlELSKICH
?" 1 u? stMe pełnią- Szpital 
i, -45; „ ” y^Pianski -go 21 tel. 
3 n’a i» , tal nr 2 ul. Wy/wo- 

U1- Soi?"1' 27°-t>3; Szpital nr 
“leskiego 83 tel. 250-06.

c?-ęstochowskich
tijj
Sk, “h. u’. laryngo!ogia Szpi- 
“k ll/13- y<lye‘era ul> Mlrow" 
i^bstyk, ein- położn. interna, 
tł - hiega - neurologia Szpital 
t? 12- „ sklego ul. Mickiewi- 
Xa?łubiiUvdlatria Szpital im. 
Rn by s,kleg0 ul. Bony 1; za- 

Ul. n pltal >m. Smadeckie- 
s- eglera 5.

Zn 'î!1 ód słonca 6 23 
4°ch'ód słońca 16.16

polski g 17 - Zesz l20VVt sY Czl>hnsku CZĘSTO 
Kiedvna Kameralna g 10 

y zakwitnie margeryt- 

h^thrij. p°g°towia
£he?18- Mn6 teL °19- straż PoZar- 
8ak-,8etycz„ °17- Gazowe 51-78-07, 
^in, hzxPe 58-46-53. Pomoc Dro-

l?ei s,»Ot 59-88-56, Pogotowie 
*-1hKatow,aci wcdno-kanaliz dla

58-23 51'80-94. stacja SAN -

ltyy?’ rpaNlE,tSZE TELEFONY
PUzK^czt?36 — telefoniczna 03, 
PUhv? Zrir °15- uniwersalna 016. ji-Akt „iT.i^ia 375-44, repiez 
"ks • 373-1,W Orbisie 396-72, PKP

58-94,?’ 373'00, WPK 59-99-48 
xr4uC0'Vei Ł. Ośrodek Informacu 

rafL59'9°-30 I 59-95-39. na- 
vbao.f^o-telewizy me 58-01-38

“ Posto! taksówek przy
rr>Vi(. '** 59-66-59, a przv ul

1 378 m

Nowe obiekty handlowe i usługowe 
w woj. częstochowskim

Liczaca ponad 2 tysiące skle
pów i punktów sprzedazv oraz 
254 punkty usługowe — sieć 
handlowo-usługowa WZGS na te
renie woj. częstochowskiego jest 
nadal rozbudowywana. Jeszcze w 
bieżącym roku i na początku 
przyszłego nowe placówki han
dlowe zostana uruchomione w 
Gidlach. Szczekocinacjj, w Wv- 
czerpach i Praszce. W miejsco
wościach tvch dobiega iuz koń
ca montaż pawilonów handlo
wych, z których kazdv posiadać 
będzie 650 m kw powierzchni 
sprzedażnej. Ponadto Praszka o- 
trzyma nowa restaurację ze 170 
miejscami konsumpcyjnymi.

W miejscowościach — Wręczy
ca, Przystajń i Secemin oddane 
zostana do użytku jeszcze w bie
żącym roku, wielobranżowe pa
wilony usługowe WZGS. Rodzaj 
świadczonych tam usług, uza
leżnia się od notrzeb miejscowej 
ludności-

Rozszerzona zostanie również 
s;eć zakładów wytwarzających 
artvkułv spożywcze. I tak. w ro
ku przyszłym — nowe masarnie 
będą uruchomione w Wożnikach 
Kamienicy Polskiej. Koniecpolu 
i w Zawadach, nowoczesne pie
karnie. produkujące po 5 ton 
nieczvwa na dobę w Rędzinach 
Koniecpolu. Miedźnie i Dobro
dzieniu, a w Oleśnie zostanie 
zmodernizowana miejscowa wy
twórnia wód gazowanych.

Ponadto w roku przyszłym za
planowano modermzacię 96 pla 
wek handlowo-gastronomicz- 
nvch WZGS w woj. częstochow
skim. Przewidziano na ten cel 
ponad 30 min zł Sklepy miosne 
ctrzymaja między innymi nowo
czesne urzadzema chłodnicze, 
sklepy tekstylne i spożywcze — 
nowe półki, regały itp Wielka 
wage będzie sie nadal przykła
dać do poprawy wvstroju wnętrz 
sklepowych i podniesienia kultu
ry obsługi klientów.

(Ma )

Dom kultury na rzerz środowiska

Nauka i rozrywka
Międzyzakładowy Dom Kultu

ry Włókniarzy w Bielsku-Białej 
świadczy znaczne usługi na rzecz 
środowiska robotniczego, głównie 
z zakładów przemysłu lekkiego 
Dla robotników organizuje się 
wyem . odczyty, seanse fil
mowe. konkursy itp.

Dla młodzieży prowadzi się 
naukę języków obcych, a dużym 
pogrodzeniem cieszą się prace w 
zespołach zainteresowań m. in. 
w sekcjach tanecznej, muzycznej 
plastycznej i teatralnej.

Przy MDKW działa aktywny 
klub filmowy ..Bielsko” oraz Ze
spół Pieśni j Tańca ..Beskid”, ob

chodzący w br. 15-lecie swego 
istnienia. „Beskid” dał iuz ponad 
500 koncertów, występując m. m. 
w Szwajcarii. Belgii, CSRS. ZSRR

NRD gdzie zvskał uznanie wi
dzów i krytyki. Popularyzuje 
tańce i pieśni z gór, głównie fol
klor beskidzki Działa tam rów
nież ciekawa biblioteka, dyspo
nująca blisko 80 tys. woluminów 
i nosiadajaca ponad 12 tvs. czy
telników. W bibliotece tej orga
nizuje się wiele interesujących 
imprez m. in. spotkania z cieka
wymi ludźmi, pisarzami i podróż 
nikami, cieszące się dużym po
wodzeniem wśród załóg (kl)

ka (występ Teatru z Kielc) GLI
WICE Teatr STG g 20 15 — Po
dróżni 2. OŚWIĘCIM DK g 18 — 
Dwai na koniach, jeden na ośle 
SOSNOWIEC PTZ g 18 — Kau
kaskie koło kredowe

OPER*
BYTOM g 19 — Aida

OPERETKA
GLIWICE g 19 — Žótt» szlaf

myca
IMPREZY

CZĘSTOCHOWA Filharmonia g 
17 1 19 — „Cle choroba” J. Ofier- 
ski SIEMIANOWICE Klub MPiK 
g 18 — „Komentarz miesiąca” 
omówienie najważniejszych wy
darzeń światowych.

PLANETARIUM
Godz 17 — „Widok nieba w 

rożnych krajach” Obserwatorium 
Astronomiczne czynne w g. fi
li 30 i 15 30—21. Przy dobrej po
godzie: w dzień pokazy Słońca, 
wieczorem: Marsa, Jowisza i gro
mad gwiazd. Wprowadzenie do 
obserwacji w czytelni g. 18 Sta
cje Sejsmologiczną zwiedzać 
mężna w g 10—14. po uprzednim 
uzgodnieniu. Obserwatorium Me
teorologiczne w g 8—14 Wysta
wa — Mikołaj Kopernik” czyn
na w g 9—14 30 i 15 30—19

Śląskie zoo
zwiedzać można w g 10—18

K.'sv czynne od g 10 do 17

WOJ. KATOWICKIE

KATOWICE: Kosmos — Doktor 
Judym (15 poi. 15 00 17 15 19 30) 
Rialto — Noce 1 dme I i II cz 
(15 poi. 8.00 13 00 18 00) Zorza — 
Fhp i Flap w Legii Cudzoziem
skiej (bo RFN 1S 15 17 45 20 00) 
Przyjaźń — Hibernatus (6 fr 14.45 
17 00 19 15) Światowid — Pierwsza 
spOKOina noc (18 wl 9.30 13 00 
16 00 19 00) Elektron — Pamiętnik 
sza’onej gospodyni (18 USA 16.30 
19 00) Milenium — Charley Var- 
rick (18 USA 15 30 19 00) Dębina 
— Jeremiah Johnson (15 USA
16 JO 19 00) ZAŁĘŻE: Apollo — 
Dajcie sensację na pierwsza stro
nę <15 Wł 17 30 19 30) LIGOTA’ 
Bajka — Wazzz (15 USA 15 00 17 00 
19 30)

RĘDZIN: Lotnik — Zeznania 
komisarza policji przed prokura
torem Republiki (15 wł 15 00 17 00 
19 30). Nowosfc — Dzień Szakalą (15 
USA 15 00 17 00 19 30).

BYTOM: Bałtyk — Noce i dnie 
(15 pol. 1 1 li cz. 8 30 13 15 18 00) 
Gloria — Gdyby Don Juan był 
kcbietą (18 fr 15.15 17.45 20 15) 
MDK — Nic o niej nie wiedząc 
(18 wł 16 45 19.00). Pokój — Dziel
ny szeryf Lucky Luke (6 fr. 10.3(1
13 00 15.15 17 45 20 15). Rozbark — 
40 karatów (15 USA 17 00 19 30)

CHORZÓW: Panorama — Noce 
i dnie I i II cz. (15 poi. 17 30) 
Polonia — Dom lalki (15 ang
14 30 17.00 19.15). Pionier — Kie
dy legendy umierają (6 USA non- 
stop 9 00—22 00) Colosseum — 
Swobodny oddech (15 węg. 15.00
17 00 19 30)

CZECHOWICE-DZIEDZICE: Si- 
lPSia _ zaproszenie (15 szwajc 
ik 30 19 00) Świt — Mściciel (18 
USA 16.30 19 00). Lux — Mrożony 
peppremint (18 hiszp dod. Miej
sce nieustalone 16 30 19 00). Pło
mień — Och jaki pan szalony (15 
„ng 18 00).

DĄBROWA GÔRN : Bajka — 
Kalina czerwoną (15 radź 14 45 
17 00 19.30) Ars — Orzeł i reszka 
(15 poi 14 45 17 00 19 30)

GLIWICE. Bajka — Wielki 
■Hatshy (15 USA 15 00 17 00 20 00) 
Apollo — Strach na wróble (15 
USA 15 00 17 30) Jutrzenka — Nie 

ma róży bez ognia (15 poi 15 00 
17 00 19 15). Grażyna — Zachłanne 
miasto (15 USA 15 00 17 15 19 3(1) 
Mikrus — Zbrodnia lest zbrodnią 
(15 fr 10 00 12 15 14 30 16 00 19 00) 
Kinoteatr „X” — W te dni przed- 
wiosenne (15 poi 12 00 15 30) Zryw 
Droga do Saliny (18 fr 17 00) Jo
wisz — Dzieje grzechu (18 poi 
17 00 19 30) Ustronie — Dzielny 
szeryf Lucky Luke (b o. fr 17 00 
19 30)

JASTRZĘBIE: Zdrój — Wódz 
Piusów (6 radź 17 00 19 15)

JAWORZNO. Pionier — Dzieje 
gizechu (18 poi 16 45 19 15) Zło
cień — Miłość straceńców (15 jap 
17 00 19 15).

MIKOŁÓW: Stal — Nieuchwyt
ny morderca (18 wł. 14 45 17 00 
19 00)

MYSŁOWICE: Piast — Mr Ma- 
lestyk (15 USA 14 30 17 00 19 30) 
Adria — Bilans kwartalny (15 
poi 14 30 16 30 19 00).

RYBNIK: Ślązak — Mr Maje- 
styk (15 USA 14 30 16 30 19 00)

SOSNOWIEC: Muza — Noce i 
dnie I i II cz (15 poi 12 00 17 00) 
MILOWICE: Dom Kultury — Po
top I cz (6 poi 17 00 19 15) Meta
lowiec — Deps (15 jug 17 00) Lut
nia — Kłamca (15 duń 18 00).

TARN. GÓRY: Światowid — 40 
karatów (15 USA 15 00 17 00 19 30) 
Europa — Krótkie wakacie (15 
wł 14 30 16 00 19 00).

TYCHY: Andromeda — Kalina 
czerwona (15 radź 14 45 17 00 19 30) 
Halka — Pokusa (18 wł 15 00 
17 00 19 30)

TRZEBINIA: Muza — Polska 
gola (b o poi 15 00 17 00 19 00)

ZABRZE: Roma — Synowie 
szeryfa (15 USA 10 00 12 30 14 30 
17 00 19 30) Apollo — Człowiek w 
dziczy (15 USA 15 00 17 00 19 30) 
Słońce — Dziewczyna inna niż 
wszystkie (18 ang 15 30 17 45 20 00) 
Energetyk — Zew krwi (15 ang 
18.00)

ZAWIERCIE: Stella — Cześć 
artysto (15 fr 15 00 17 00 19 30)

WOJ. BIELSKIE
BIELSKO: Apollu — Noce i dnie 

I i II cz. (15 poi. 17.00) Złote Ła
ny — Nie oglądaj się teraz (15 
ing. 15.00 17.15 19 30) Rialto — 
Joe Kidd (15 USA 11.00 15 00 17 15)

ANDRYCHÓW: Beskid — Za
sadzka (15 rum. 15 30 17 45 20 00)

BYSTRA: Promyk — I Trzy 
oizeszki dla kopciuszka (6 czes 
II. Pierwsza spokojna noc (18 wł )

CIESZYN. Zacisze — Mściciel 
(13 USA 17 15 19 30)

OŚWIĘCIM- Luna — Sugerland 
Express (15 USA 15 30 17 45 20 00) 
Przodownik — Mgła nie ukryje 
zdrajcy (15 rum 16 00 18 00 20 00)

RAJCZA: Soła — Nagrody 1 od
znaczenia (15 poi 19.00)

SKOCZÔW. Podhale — Stara 
oanna (6 fr 17 00 19.30)

SZCZYRK Beąkid — Szczęśli
wy człowiek (15 ang 15 00 17.1.1 
19.30)

USTROŃ: Uciecha — Wesoły 
romans (6 radź )

WADOWICE: Szarotka — Pyg
malion XII (17 NRD 16 30 19 00)

WĘGIERSKA GÓRKA: Klim
czok — Wspomnienia generała 
(b o radź. 19 00)

WISŁA: Marzenie — Audiencja 
(15 Wł. 15 00 17.00 19.30)

ŻYWIEC: Janosik — Synowie 
szeryfa (15 USA 15 30 17 45 20 00)

WOJ. CZĘSTOCHOWSKIE
CZĘSTOCHOWA: Relax — Noce 

i dnie I i II cz (15 poi 10.00 
17.00). Bałtyk — Mr Majestyk (15 
USA 10 00 12 30 15 30 17 45 20 00) 
Stradom — Taśmy prawdy (15 
USA 17 00 19 00) BLACHOWNIA: 
Kameralne — Kowadło czy młot 
(6 bułg 18 00)

GORZÓW SL ■ Kosmos — Zło
to dla zuchwałych (15 Jug 17 00 
19 30).

Numer kierunkowy 138

Bezpośrednie 
połączenie 
z Pszczyną

Z Pszczyna można lię już łą
czyć bezpośrednio. Dotyczy to 
abonentów Katowickiego Węzła 
Telekomunikacyjnego 1 ' z tere
nu Będzina. Bytomia, Chorzowa. 
Dąbrowy Górniczej, Gliwic, My
słowic, Rudy Śląskiej. Sosnowca, 
Tarnowskich Gór. Tych. Zabrza i 
Ząbkowic.

Abonenci ei. po wybraniu nu
meru kierunkowego 138, a na
stępnie 4-cvfrowego żądanego nu
meru uzyskać mogą bezpośred
nie połączenie z Pszczyna.

Informacji o numerach telefo 
nów abonentów Pszczyny, udzie
lać będą stanowiska informacji 
Biura Numerów po wybraniu 
numeru 03.

W przypadku zaistnienia trud
ności w uzyskaniu połączenia w 
ruchu automatycznym, połącze
nia takie uzyskać można syste
mem dotychczasowym, po wy
braniu numeru właściwej cen
trali międzymiastowej.

34 rodziny 
zastępcze

w Sosnowcu
W Sosnowcu >a dwa estetycz

nie urządzone domy dziecka 
przy ul. Buczka, dokąd dzieci 
przeniosły sie z ul- Grabowej, 
ze starego, niewygodnego bu
dynku ora’ przy Suchej uru
chomiony w br. W obydwu pla
cówkach młodzi pensjonariusze 
maja bardzo dobre warunk: W 
Domu Dziecka nr 1, przy ul 
Buczka, doskonała metoda wy
chowawcza jest prowadzony juz 
od kilku lat system rodzinko-
WV

Wydział Oświaty i Wychowa
nia dokłada wiele starań w ce
lu organizowania rodzin zastęp
czych. P’erwsza taka rodzma po
wstała w Sosnowcu niespełna 
trzy lata temu. Obecnie sa iuz 
34 rodziny zastępcze, wychowu
jące sieroty naturalne, lub sie
roty społeczne Sa to w więk
szości rodzice wychowujący jesz
cze własne dzieci Wszystko wska 
zuie na to. iz w biežacvm ro
ku liczba rodzin zastępczych w 
Sosnowcu znacznie wzrośnie

(z)

Popularyzuje 

język francuski
Na naukę jezvków obeveh nig

dy nie jest za... wcześnie. Sos
nowiecki Ośrodek Alliance Fran
çaise, przy Uniwersytecie Ślą
skim organizuje naukę języka 
francuskiego dla dzieci w wie
ku 7—9 lat. specjalna metoda o- 
pracowana dla małych poliglo
tów. Ośrodek prowadzi juz trzy 
takie kursy: dwa w Katowicach 
i jeden w Sosnowcu Obecnie or
ganizuje się w Sosnowcu drugi 
kurs dla dzieci, w tej samej gru
pie wiekowej.

Alli'1 ice Française prowadzi 
także konwersatorium jezvka po
tocznego. kursv języka francus-y 
kiego dla lekarzy oraz dla star
szej młodzieży szkolnej. Ośrodek 
prowadzi, również kursy mten- 
svwnego nauczania tego języka 
dla zakładów- Pracownicy świę- 
tochłowickiej „Zgody” np. korzy
stają iuż z tej nauki drugi rok. 
Organizuje się podobny kurs dla 
pracowmików Państwowego Szpi
tala Klinicznego w Katowicach

(z)

KONKURS Stołówki 
zakładowe 

na wyższym 
poziomce

Ogromny rozwój placówek żywienia zbiorowego w zakładach 
pracy, powstawanie coraz nowych przyzakładowych stołówek 
i bufetów, spowodował iż rywalizacja w podnoszeniu poziomu 
tego typu usług zajmuje poczesne miejsca w Wielkim Konkur
sie „Trybuny Robotniczej” oraz Wojewódzkich Rad Związków 
Zawodowych Katowic, Bielska-Białej i Częstochowy. WT roku 
bieżącym poszerzony został zakres konkursu w tej dziedzinie, 
wyraźniej sprecyzowano i zróżnicowano kryteria przyznawania 
nagród dla uczestniczących w nim placówek. Poniżej publiku
jemy regulamin w tej dyscyplinie konkursu.

Regulamin w zakresie żywienia sbiorowega 
załóg pracownlcsych

i 1
Celem konkursu jest poprawa żywienia tałóg pracowniczych.
a) w stołówkach przyzakładowych,
b) w zakładowych bufetach i kioskach.

9 t
W konkursie mogą brać udział zakłady pracy prowadzące 

wyżej wymienione formy żywienia zbiorowego załóg Warun
kiem jest zgłoszenie o przystąpieniu do konkursu, które należy 
skierować do Wojewódzkiej Rady Związków Zawodowych 
w Katowicach, ul. Dąbrowskiego 23 w nieprzekraczalnym ter
minie do dnia 15 listopada 1975 r. Zgłoszenie należy złożyć na 
piśmie, podając w nim. dokładny adres placówki przystępują
cej do konkursu oraz kto prowadzi jej działalność.

( 8
Konkurs trwa od 1 października 1973 r. do dnia 31 marca 

1976. Zespół branżowy do spraw żywienia zbiorowego przepro
wadzi dwukrotnie w czasie trwania konkursu kontrolę w zgło
szonych do niego zakładach w terminie do 31 marca 1976 i wy
typuje najlepiej zorganizowane placówki do nagród, proponując 
jednocześnie kolejność miejsc.

Propozycje zostaną przedłożone do zatwierdzenia Głównej 
Kornicji Ocen i Koordynacji Wielkiego Konkursu, powołanej 
przez Wojewódzką Radę Związków Zawodowych w terminie do 
dnia 15 kwietnia 1976 r

Ogłoszenie zatwierdzonych wyników nastąpi 30 kwietnia 
1976 r zaś wręczenie nagród — w dniu święta „Trybuny Ro
botniczej” w 1976 r.

§ 4
Kryteria na podstawie których będzie dokonywana ocena wy- 

iiiKÓw zawarte są w regulaminie, który znajduje się do wglądu 
w Wojewódzkiej Radzie Związków Zawodowych w Katowi
cach przy ul. Dąbrowskiego 23, pęk. nr 117 łub 120.

5 5
Dla zakładów, które w ocenie Komisji uzyskają najlepsze wy

niki, ustala się następujące nagrody pieniężne:
a) dla placówek żywienia stołówkowego i profilaktycznego

1 nagroda 25.000,— ti
2 nagroda 20.000,— zł
3 nagroda 15 000,— zł
4 nagroda 11.000,— zł
5 nagroda 8 500,— ri
6 nagroda 6.000,— zł

b) dla bufetów i kiosków wewnątrzzakładowych:
1 nagroda 7.000,— zł
2 nagroda 5 000,— zł
3 nagroda 8.000,— zł

9 8
Nagrody są przeznaczone do podziału przede wszystkim po

między pracowników bezpośrednio zatrudnionych przy produk
ci! posiłków stołówkowych i personelu sprzedającego artykuły 
spozwcze (bufety i kioski). Powyższe dotyczy również tych 
pracowników, którzy wkładem swojej pracy najbardziej przy
czynili się do uzyskania efektów w prowadzonym konkursie. 
Listy nagrodzonych osob ustala i zatwierdza Rada Zakładowa 
wspólnie z dyrekcją zakładu przy udziale przedstawicieli za
kładu pracy, w którym mieści się stołówka, bufet lub kiosk.

9 7
W kwestiach spornych mogących wyniknąć w związku z pro

wadzonym konkursem a w szczególności z rozdziałem i przy
znaniem nagród, głos decydujący ma Główna Komisja do Spraw' 
Oceny i Koordynacji.

Zespół Branżowy
4/s Żywienia Zbiorowego

Komunikat „Karolinki“
W związku z przypadającym w 

dniu 1 listopada br Dniem zmar
łych, dyrekcja Śląskiej Gry Licz
bowej „KAROLINKA” zawiadamia 
P T Grających, ze punkty odbio

ru przyjmować będą kupony tyl
ko do piątku — 31. 10. br. włącz 
nie.

W swiązku * powyższym upra
sza się o wcześniejsze wypełnie
nie 1 złożenie kuponów w punk
tach odbioru.

•889kr

HERBY: Hutnik — Biały Ptak z 
czarnym znamieniem (15 radź 
18 00)

KALETY: Rusałka — Rozwód 
(6 NRD 16 00 19 00)

LUBLINIEC: Kometa — Dzieje 
grzechu (18 poi. 15 30 17 45 20 00)

MYSZKÓW: Goplana — Godzi
na za godziną (15 poi 15 30 17 30) 
Jubileuszowe — Alfredo. Alfredo 
<18 wl 17 00 19 00)

RADIO
PROGRAM I

na fali długiej 1322 m 
oraz na UKF 67,55 MHz

DZIENNIKI: 3.00 C.00 7.00 8.00 
9.00 1 0.00 12.05 15.00 16.00 19.00 20.10 
21.05 22.00 23.00.

8 Os Komentarz dnia. 8 10 Melo
die naszych przyjaciół 8 33 Ol
sztyński koncert rozrywkowy. 9 05 
Przeboje bez slow 9.30 Radio Pra
ga prezentuje 9 45 Rytmy, barwy, 
nastroje 10 08 Tańce kompozyto
rów polskich 10 30 „Rozmyślania 
nad Christą T” — fragm pow 
10 40 Białe i czarne skrzypce Jaz
zowe 11 05 Nie tylko dla kierow
ców 11 12 Mozaika polskich me- 
lod>i 11 30 Z nagrań Orkiestry 
PR>TV. 12 25 Polska piosenka 12 45 
Rolniczy kwadrans 13 00 Góralskie 
śpiewanie, góralska muzyka 13 15 
Kluby rolnika — rolnikom. 13 30 
Katalog wydawniczy 14 05 „Ze 
świata nauki” 14 10 Muzyka lu
dowa Hiszpanii. 14 35 Piosenki w 
barwach jesieni. 15 10 Mały kon
cert symfoniczny 15 35 . Oslbl-
rock" — płyta Grupy Osiblsa
16 05 U przyjaciół 16 11 Z polskiej 
fonoteki 16 30 Aktualności kultu
ralne 16 35 Melodie z Kraju Rad 
17.00 Radiokurier. 17 20 Rytmoetop
17 40 Jazz Jamboree. 18 00 Muzy
ka i Aktualności. 18 30 Przeboje 
sprzed lat 1913 Muzyka 19 30 
Transmisja z Filharmonii Naro
dowej finału DC Międzyn Kon
kursu im Fr Chopina Ok 2010 
Wiadomości (w przerwie konkur
su) Ok 20 13 Audycja literacka 
(w przerwie konkursu) Ok 20 21 
D c konkursu. Ok 21 05 Wiado
mości (w przerwie konkursu) Ok
21 10 Kronika aportowa 1 komuni
kat Totalizatora Sportowego (w 
przerwie konkurau) Ok 21.20 D 
o konkursu 22 20 Śpiewa soleni
zant Tadeusz Chyła 22.30 ..Za
pomniane kultury” — Wikingowie
22 45 Śpiewa solenizant Tadeusz 
Wożniak 23 10 Jam Session — aud 
Romana Waschki 0 11—5 00 Pro
gram nocny z Katowic

PROGRAM II 
na fali średniej 278 m 
oraz na UKF 88,33 MHz

DZIENNIKI: 4.30 5.30 8.30 7.30
8.30 11,30 13.30 18.30 21.30 23.30.

5.45 KOMUNIKATY DLA GÓR
NICTWA I ROLNICTWA. 5 46 
Melodie na dzisiaj. 6 15 Lekcja ro
syjskiego. 8.40 KLAKSON. 7.00 NA 
Śląskiej fali. 7 35 Śpiewa Ta
deusz Ross. 7.45—8.30 PROGRAM 
ROZGŁOŚNI PR W KATOWI
CACH. 7.45 Grają orkiestry dęte. 
8.00 W jesiennym nastroju. 8.20 
„Zmieniamy nasze podniebienia”.
8.35 Publlcyztyka ekonomiczna 
8.55 Muzyka zpod strzechy 9 00 
Dla klas IV lic. „O dobrej meto
dzie” 9 20 Jan Christian Bach — 
Symfonia B-dur. 9 30 Piosenki dzie 
cięce współczesnych kompozyto- 
tów polskich. 9 40 Dla przedszkoli 
„Latawiec Króla Smokonil”. 10 00 
Książki, które na was czekają 
10 30 Muzyka polskiego Baroku 
1100 Dla klas VI „Samotny biały 
żagiel”. U 35 Rodzinny tor prze
szkód. 11.45 Od Tatr do Bałtyku 
12 08 Nasze ludowe rytmy 12 20 
Komunikaty dla górnictwa 1 hut
nictwa 12 25 Za kierownicą 13 00 
Dla klas III i IV „Jesienne liś

cie”. 13 20 Gra Zespół Tadeusza 
Prejznera 13 35 Odpowiednie dać 
rzeczy słowo 14 00 Więcej, lepiej, 
taniej 14 15 Tu Radio — Moskwa. 
14 35 Z nagran Orkiestry Symfo
nicznej w Chicago 15 00 Zawsze 
o 15 00 15 40 Chóralne sceny ope
rowe 16 00 Wypoczynek i tury
styka 16.15 — 18.30 PROGRAM 
ROZGŁOŚNI PR W KATOWI- 
CiCH. 16.15 Wiadomości dnia. 
16.20 Omówienie programu lokal
nego i ogólnopolskiego. 16.22 Pio
senka dnia. 16.25 Z cyklu: „Ja
kość pracy, jakość życia”. 16.35 W 
rvimie bossanovy i foxtrotta. 
17.00 „Porozmawiajmy”. 17.05 Ra- 
dio-Reklama. 17.15 Muzyka nie 
zna granic — aud. T. Lessaero- 
wej. 18.00 Od rana do wieczora — 
serwis inform. 18.07 Piosenka dnia. 
18.10—18.29 MUZYCZNY RELAKS
— stereo (tylko na UKF). 18.10 
Muzyczny relaks. 18.29 Komuni
kat dla górnictwa. 18 40 „Drogi 
poznania" 19 00—21 30 Ogólnopol
ski muzyczny mag stereofonicz
ny (tylko na UKF) 19 00 Pieśni 
Jana Brahmsa 19 15 Lekcja an
gielskiego 19 30 „Pieczenie baro
na” — mag literacki 21 00 Gra 
harfistka francuska Annie Chal- 
lan 22 15 „Zazdrość 1 medycyna”
— po szwajcarska 21 45 Wiado
mości sportowe 21.50—22.20 WCZO 
RAJ I DZlS — magazyn stereofo
niczny (tylko na UKF). 21 55 Ra
dio - szkole 22 10 Drobne utwory 
Ravel» 22 20 Radiowy Tygodnik 
Kulturalny 23 00 Robert Schu
mann — Kwartet fortepianowy 
Es-dur 23 35 Co słychać w świę
cie 23 40 Gabriel Faure — Pelleas 
1 Melisanda — Suita orkiestrowa 
on 80

PROGRAM III
na fali 65,99 MHa

8 30 Co kto lubi. 9.00 „Werble 
żałobne dla Rancas” — ode pow 
9.10 Śpiewają trzej panowie D — 
Dassin, Delpech. Distel 9 30 Nasz 
rok 75-ty. 9.45 Cesar Frank — 
.Psyche” 10.10 Śpiewają trzy pa
nie D — Demarczyk, Dmoch, Du
dziak 10 35 Blues do zabawy 10.30 
.Mnich" — ode. pow 11 oo Na 

vvlosklm rynku płytowym 11.20 
Życie rodzinne — mag 11 80 Jazz 
do zabawy. 12 25 Za kierownicą 
13 00 Powtórka z rozrywki. 13.41 
Czytamy pamiętniki Jana Mar
cina Szancera 14 00 Szlgeti i 
Arrau grają Sonaty skrzypcowe 
Beethovena. 14 35 Gawęda Olgier
da Budrewicza 14.45 Mikrorecltal 
grupy Test .1510 Przeboje 40-lat- 
ków. 15 30 Wizerunki ojczyste - 
Kowalu, kowalu. 15 45 Gary Bur 
ton — pleśni na kwartet i orkle 
strę kameralną. 16 06 Spotkanie 
jazzu z piosenką. 16 20 Trzy wer 
sje tematu 16 45 Nasz rok T6-ty
17 05 „Werble żałobne dla Ran
cas” — ode pow. 1715 Kiermasz 
płyt. 17.40 Sprawy powszechnej 
troski — wydatniej — dostatniej
18 00 Muzykobranie 18 30 Polityka 
dla wszystkich. 18 45 Blues weżo- 
raj i dziś 19 15 Książka tygodnia 
— Zofia Nałkowska „Dzienniki 
1899—1905” 19 35 Muzyczna poczta 
UKF. 20 00 Teatr mojej młodości 
2(110 „Coraz niżej” — śpiewają 
siostry Pointer. 20 40 Lekcja nie
mieckiego 20 55 Wiesław Ochman 
o ariach 1 piosenkach. 21.40 Na 
poboczu wielkiej polityki 2180 
Opera tygodnia — Józef Haydn 
.Niewierność oszukana”. 22 08 

Gwiazda aiedmiu wieczorów — 
Barbara 22 15 Co wieczór powieść
22 45 „Powróćmy jak za dawnych 
lat” i inne szlagiery filmowe
23 00 „Poeta 1 obraz” — wiersze 
Tadeusza Kubiaka 23 05 Colle
gium musicum — Ludwik van 
Beethoven — Sonata skrzypcowa 
nr 9 A-dur „Kreutzerowska” 23 50 
Na dobranoc śpiewa Zespół Par
tita

Polskie Radio zastrzega sobie 
prawo zmian w programie

TELEWIZJA
KATOWICE 
PROGRAM I 

DZIENNIKI: 16.3« 19.3« 31.18. 
(wszystkie kolor)

• >0 TV Technikum Rolnice«: 
Język polski.

7 OO TV Technikum RolnicM: 
Chemia.

7.35 „CUowtek, którego cwano 
katem” — film fab. prod. USA.

9 00 Dla szkół: Język polski (kl. 
V) — Jan Matejko

10.00 Dla szkół: Jeżyk polski (kl 
II lic.) A. Mickiewicz — „Dzia
dy” — cz. I.

11.08 Dla szkół: Język polski 
(kl. III lic.) Et. Wyspiański „We
sele" — ode. III

12.00 Dla azkół: Język polski 
(kl. IV lie.) J. Szaniawski „Dwa 
teatry”.

U.43 TV Technikum Rolnicze: 
Matematyka

14.30 TV Technikum Rolnicze: 
Mechanizacja rolnictwa

16.40 Obiektyw.
17 00 Nie tylko dla pań
17.35 Fakty, opinie, hipotezy — 

„Ewolucjonlzm — dzisiaj".
17.»» Studio Telewizji Młodych. 
18.4» „Zbliżenia” (z Katowic). 
lt.20 Dobranoc (kolor).
20 20 Przypominamy, radzimy 

(kolor).
30.25 „Wielka przemiana" — ode 

I — film aer. prod ZSRR (kolor)
21.30 Świat 1 Polska (kolor).
22 30 Reklama (kolor).
33 3» „Tor wolny” — i wiado

mości sportowe.
33 00 Relacja z Konkursu Cho- 

oinowsklego (kolor)

PROGRAM M
M.N Język angielski
K.4« JKateriał i forma” s 

cyklu: „Podstawy estetyki fll- 
mower* <s Katowic).

17.M Relaeja z Konkursu Cho
pinowskiego (kolor).

1».M Teatr TV na świeoie: 
Kardy Szakónyl — 1 „Gdybyś zo
stała w domu”, 1. „W pokoju”.

It.OO X cyklu: ,.Pytania i odpo
wiedzi” — PKO... — korzyści i 
lormy oszczędzania (z Katowic)

19.30 Dobranoc (kolor).
19.30 Dziennik TV (kolor).
20.20 Wtorek Melomana: 1) So- 

latę Es-dur Mozarta gra Lidia 
Kozubek 3) Muzyczne wizyty — 
plewa Jewgienija Miroaznlczenko
31.0» M godziny (kolor).
31.1» LOŻA — mag. aktualności 

’ eatralnych.
31.Bi „Spotkania s Melpomeną”. 

TEATR STAROPOLSKI (Średnio
wiecz« 1 Reneaans). Obsada: A. 
Antkowiak, R. Bartosiewicz, J. 
Bógdoł, E. Decówna. J. Kłosiński, 
K. Królówna. A. Kwiatkowski, T. 
Madeja, B. Majda, A. Mrożewskl, 
E. Nowakowski, Br. Pawlik, St. 
Piotrowski, B. Potocki, T Sawic
ka. E. Sosna. Z. Sierakowski, T. 
Szanleckl. L. Teleszyński. K. Wie
czorek, M. Wilhelm, R. Zaorski 
W dyskusji » Teatrze Staropolskim 
wystąpią: pcof. dr Julian Lewan- 
ski, prof. dr Piotr Skubiszewski, 
doc. dr Jan Błortaki 1 Gustaw Ho
loubek * Katowic).

OSTRAWA
» M Wiwat Beniowski — ode. T 

serialu. 11.» Czerwona łuna nad 
Kladnem — ode. 3 inscen 15 45 
Szkoła sportu: tenis. 16.00 Giełda 
przedsiębiorstw. 17.00 Metronom 
— mag. kult.-poltt H.00 Baśń. 
18.10 Na łowieckich ścieżkach. 
18.3» Niebezpieczny świat kalorii 
20.00 Wrócę za godzinę — ode. koń
cowy serialu wąg. 21 »8 Muzyka 
kameralna

Telewizja Katowice zastrzega so- 
Me prawo zmiany programu.

R katowickiej Gwardii

SuhBsy inlolKh sifißlch
W katowickiej Gwardii działają obecnie 4 sekeje: gimna

styki kobiet, dżudo, kolarska 1 strzelecka. Wszystkie z duży
mi tradycjami i pięknymi osiągnięciami. Najbardziej jednak 
dynamicznie rozwijającą się jest sekcja strzelecka. Zawodni
cy w ostatnich dwóch latach, a szczególnie w br., zanotowali 
najwięcej sukcesów.
W tej chwili trenuje 68 osób, 

w tym 34 kobiety. Ciekawy jest 
inny podział: na seniorów — 6 
kobiet i 13 mężczyzn i juniorów 
— cała reszta! Właśnie młodość 
(przeciętny wiek 15,5 lat) jest 
charakterystyczną cechą sekcji 
strzeleckiej Gwardii. Praca z 
młodzieżą, uczniami i uczenni
cami katowickich szkół dała już 
pierwsze wyniki. Ukoronowa
niem było zdobycie w br. tytu
łu drużynowego wicemistrza 
Polski juniorów do lat 20. Uleg
li tylko przedstawicielom Gwar
dii Zielona Góra. Warto przy
pomnieć, że dwa lata temu za
jęli 18 miejsce, w ub. r. 8 miej
sce. A więc postęp bardzo wy
raźny. Czołówkę stanowią: Ry
szard Smaga, Krzysztof Rudziń
ski, Sławomir Klima, Jolanta 
Stankiewicz,' Jan Kubica, Hali
na Polkowska. Był to duży suk
ces, zarówno młodych strzel
ców, jak i ich trenerów, mał
żeństwa Lidii i Leona Szulców.

Do tego sukcesu drużynowego 
juniorzy dołożyli kilka indy
widualnych. I tak np. Krzysz
tof Rudziński na ME w Londy
nie w broni pneumatycznej wv 
walczył srebrny medal; na I^IE 
w Sofii, broń małokalibrowa, 
również srebrny medal. Taki 
sam medal zdobył na mistrzost
wach klubów gwardyjskich 
krajów demokracji ludowej. 
Był także drugi na MP w 
strzelaniu z pistoletu dowolne
go. Danuta Kaczmarek wywal
czyła mistrzostwo Polski junio
rów w karabinku sportowym. 
Z tegorocznej Spartakiady Mło
dzieży juniorzy Gwardii przy
wieźli w sumie 12 medali. Na
leży dodać, że seniorka Elżbieta 
Ryło należy do ścisłej czołówki 
krajowej. W ub. r .została uz
nana za najlepsza zawodniczkę 
w kraju, a w b. r. w pistolecie 
sportowym zdobvla tytuł indy
widualnego mistrza Polski.

— Obecnie — mówi trener 
Leon Szulc — rozpoczęliśmy 
przygotowania grupy naszych 
zawodników, którzy maja szanse 
znaleźć sie w reprezentacji Pol
ski na ME w broni pneumatycz 
nej w lutym przyszłego roku w 
Paryżu. Są to: E. Ryło, D. Kaci 
marek, H. Polkowska, J. Stan
kiewicz. K. Rudziński, S. Klima, 
K. Filipski. Sadzę, że co naj
mniej trzy osoby znajda idę w 
reprezentacji. Wszyscy nasi Ju
niorzy solidnie trenują ! pod
noszą swoje umiejętności. Tak
że w przyszłości, już jako ae-

nlorzy. powinni przysporzyć apo 
ro dobrych wyników.

Katowicka Gwardia zamierza 
nadal kontynuować pracę z 
młodzieżą i zacieśniać współ
pracę ze azkołami. Jeszcze w 
tym roku przeprowadzony zo
stanie kolejny nabór młodych 
dziewcząt i chłopców, którzy 
chcą uprawiać «trzelectwo.

(H.M.)

Hokej-II liga
Panująca Mtataio mgła «powo

dowała, te w II lidze hokejowej 
nla wazyatkle spotkania doszły 
do skutku. Odbyły się jedyni» 
mecie Cracovla — Odra Opole 
«:» (3:1, 3:1, 3:1), Fortuna Wyry — 
Unia Oświęcim 0:30 (0:8, 0-19, 0.7), 
Chemik Kędzierzyn — GKS Ja
strzębi« »:« (•:», 3:1, 1:3) 1 Craco- 
via — Odra 1:3 (0:3, 3:0, 0-0)

1) Unie T 1« 57—1«
I) JutnęMe f 10 40—19
3) Stel • 10 28—21
4) Polonie 4 8 52—«

S) Craoovla • 8 17—24
6) Chemik » Z 20—35
7) Fortuna f 3 14—94
8) Odra • 1 17—30

0 wejście do II ligi
koszykówki

B LIGA KOBIET

AZ.S Kraków — Polonia Bytom 
»0:34 (34:32) 1 93:50 (22:28). Stalowa 
Wola — Włókniarz Białystok 70 «5 
(35:38) 1 01:64 (40:30), Stal Brzeg — 
Start Lublin 09:41 (39:9) i 52-« 
(29:22), AZS Piaseczno — AZS 
Pruszków 94:5« (24:22) i 54:62 (25 33;
AZS Rzeszów — 
67:61 (36:28) l «8:4«

Hutnik 
(32:25)

Kraków

AZS Rzeszów 1 16 496—412
Stal Stalowa Wola 8 19 493—421
Włókniarz B. 8 14 524—450
Stal Brzeg 8 13 457—424
Hutnik 8 12 477-429
AZS PruszkOw 8 12 441—470
A.ZS Kraków « 11 447—457
Polonia 8 11 428—466
start Lublin t » 333—433
AZS Piamcnno t 8 384—493

Na boiskach zagranicznych
ZSRR

Dynamo Tbilisi — Dynamo Ki
jów 1:1. Ararat Erewań — CSKA 
Moskwa 2:1, Dniepr Dniepro- 
pletrowgk — Pachtakor Taszkient 
1:1, Karpaty Lwów — Zenit Le
ningrad 1:0, Spartak Moskwa — 
Zarja Woroszyłowgrad 0:0, SKA 
Rostów — Lokomotiw Moskwa 0:1.
Kijów 
Szachtior 
Torpedo 
Dynamo M. 
Dniepr 
Ararat 
Zarja 
Karpaty 
Tbilisi 
Spartak M. 
Lokomotiw 
CSKA Moskwa 
Czernomorec 
Pachtakor 
Zenit 
SKA Rostow

26 38
27 34
26 31
26 31
28 30
27 30
28 29
27 28
28 28
27 27
27 23
27 23
27 23
28 22
27 21
28 16

49—36 
38—22
40—28
33—21
32—28
37—3» 
31—36 
33—37 
30—31
26—2«

25—40
23—4»

Rumunia
Rapid Bukareszt — Tyrgu Mo

res 3:0, Baeau — Resica 2:0, Dl- 
namo Bukareszt — Timisoara 4:0, 
Steaua Bukareszt — Satu Mare 
1:0, Cluj — Konstanca 0:0, Oradea 
— Petrosani 2-0, Craiova — CFR
Cluj 3:1, Sportul 
Plteszti 1:0.

Studente« —

Steaua 11 17 >9—0
Dinamo B. 10 14 25—11
Baeau 10 13 15—10
Yassy 10 12 20—18
Tyrgu Mur«« 11 12 15—14
Oradea 11 13 13—11
Un. Craiova 11 11 14—e
Rapid B. 11 10 10-0
Plteszti 10 10 10-11
Timisoara 11 10 14—21
Resica 11 10 11—18
Konstanca u » 13—18
Sportul 9 » 8—11
CFR Cluj 11 »
Un. Cluj U 8 14—14
Satu Mar« 10 8 10—14
UTA Arad 10 8 13—10
Petrosani 11 « 9—31

Jugosławia
Rezultaty 12 kolejki mistrzow

skiej: Vardar Skopie — Celik Ze- 
nlca 0:8. Sloboda Tuzla — Borac 
Banja Luka 01. OFK Belgrad — 
Crvena Zvezda 2:2. Vojvodina 
N. Sad — Železničář Sarajewo 2:0. 
Velež Mostar — Radnlczki Nisz 
1:1. Buducnost Tltlgrad — Rljeka 
3:0, Olimpia Lubiana — Dinamo 
Zagrzeb 0:0. Sarajewo — Parti
ten Belgrad 35 Hajduk Split — 
Radnlczki Kragujevac 2:0.
Crvena Zwezda 11 17 M—8
Partisan 1» 17 21—11
Hajduk 12 17 16—7
Dinamo 12 19 12—7
Viele* 13 13 18—0
Olimpia lî 13 17—14
Vojvodina 12 13 12—10
OFK Belgrad 12 13 15—18
Celik 12 1» 10—8
Borac 12 12 12—19
Železničář 12 11 11—18
Sarajewo 12 10 18—21
Rljeka 12 10 9—12
Buducnost 1» 10 11—13
Nisz 12 10 8—12
Kragujevae 11 9 9—19Sloboda 11 7 14—17
Vardar 12 3 7—19

Portugalia
Farens« — Benfica 1:4. Braga — 

Belenenses 0:1. CUF Barelro — 
Academlca Coimbra 0.0 Sporting 
Lizbona — Tomar 4:1. Boavista — 
FC Porto 1:0, Leixoes — Setubal 

Irl. Balr« Mar — Gutmare« 0-0, 
Atletico — EstoeU 0:1
Banfica 
Boa vista 
Sporting 
Belenenwa 
Guimarao 
Estorii 
Braga 
Porto 
Setubal 
CUF Bar«taę 
Tomar 
Atletico 
Farena« 
Leixoes 
Academloa 
Belra Mar

8 13 39— 8 
0 11 15— « 
8 13 15— 7 
8 13 16— 9 
8 10 14— 7 
8 9 9—7
• 99—8
» 8 15— 8
• T 9— 8 
»74—8
8 « 10—21
8 3 11—1?
t 3 9—16
» 5 7—21
I 4 6—15
• I 3—1«

Grecja
ARK Ateny — Panaehalki 5:1. 

Olimpia kos — Apollon 2-1 Atro- 
mitos — Kastoria 1:0. Ethnlkos — 
Yannina 0:0. Herakles — Panlo- 
nios 2:1. Plerlkos — Panathinal- 
kos 0:0, Serrants — Arts 1 1. PAOK 
pauzo waL
AEK
Ethnlkoa
Ollmplake«
Herakles
Atromltoa
PAOK
Yannina
Panathinalk««
Aria
Serraris
PanachaiM
Apollon
Plerlkos
Kastoria
Panlonlea

Szwajcarki

3 « 11—1
3 5 6—1
3 5 6—2
2 5 5—2
3 4 2—3
1 3 3—1
3 3 3—2
3 3 4—4
2 2 1—1
3 2 3—5
3 2 3—7
2 1 3—3
3 1 0—3
3 1 1—6
3 0 1—7

Cbanoto — Biel »:«, Lugano — 
Locanna 0:1, Nauchatel — Winter
thur 1:1. St- Gall — Chaux de 
Fonds 2:1. Sion — Servette 1*1, 
Young Boya Berno — Bazylea 3:1, 
Zurych — Grasshoppcrs 1:0
Servette 10 15 »3— T
Zurych 10 15 19—10
St. Gall 10 14 19—14
Grasshotmeee 10 13 19—13
Young Boys 10 13 13— 7
Latanna 10 13 17—14
Bazylea 10 12 24—15
Chenoia 10 11 19—14
Neuchat«! 10 11 14—1»
Wintertbus 10 7 11—26
Sion 10 « 13—24
Biel 10 4 6—19
Lugane 10 3 4—1«
Chaux 4« Fusil« 10 > 7—2»

Hiszpania
Granada — Atletico Madryt 3-4, 

Barcelona — Eantander 2-1, Atle
tico Bilbao — Oviedo 1:0, Sala
manca — Allcant« 0:1. Elche — 
Betts Sevilla 2:3, Saragossa — 
Real San Sebastian 0:1, Real Ma
dryt — Espanol Barcelona 3-1, 
Sevilla — Valencia 3:1, Gijon — 
Las Palmas 3:0.
Real Madryt 
Barcelona 
Alicante 
Bilbao 
Sevilla 
Espanol 
Betls 
Santander 
San Sebastian 
Granada 
Salamanca 
ValencJ* 
Atletico M. 
Eiehe 
Saragoaaa 
Gijon 
L>s Paloate 
Ovled«

7 1» 14—8 
« 10 14—« 
T 10 10—8 
7 9 12—7
7 9 12—10
7 8 9—8
7 8 10—1»
T 7 10—11 
T 7 9—10
7 7 10—12
7 7 9—11
7 « 10—10
0 9 12—13
7 4 11—13
7 4 11—14
7 4 8—11
7 4 8—18
7 3 4—11
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ZSRR
RADZIECKA APARATURA 

WYŁADOWAŁA NA WENUS

IMPONUHC Ï PROGRAM 
BADAŃ KOSMICZNYCH

ANDRZEJ KLIMEK

Pierwsze zdjęcia powierzchni planety Wenus wykonane przez radziecki aparat kosmiczny. Wi
doczne pojedyncze gtazy i kamienie

Radziecka kosmonautyka odniosła kolej
ny wspaniały sukces. Automatyczne son
dy międzyplanetarne „Wenus 9” i „We
nus 10” dotarły po 4 miesiącach lotu do 
Białej Planety. Po przebyciu ponad 
350 min kilometrów aparaty zbliżyły się do

Wenus 1 weszły na orbitę wokół planety. 
Część aparatury obu stacji wylądowała na 
powierzchni Wenus, pozostałe części okrą
żają planetę, przesyłając do naziemnego 
centrum sterowania bezcenne informacje.

N
aukowcy na całym 
świecie śledzą z wielkim 
zainteresowaniem prze
bieg obecnego ekspery
mentu Specjaliści ra

dzieccy zaimuja jednak od daw
na czołową pozycję w ba
daniach planety Wenus 1 
wszystkie dotychczasowe do
świadczenia w tej dziedzi
nie przyniosły znakomite rezul
taty. Kraj Rad niezwykle syste
matycznie realizuje swój pro
gram poznania i zagospodaro
wania Kosmosu. Program ten z 
roku na rok rozszerza się, na
biera bardziej kompleksowego 
charakteru.

Bieżący rok zapisze się w hi
storii radzieckiej kosmonautyki 
szczególnie wieloma sukcesami. 
Przypomnijmy choćby długo
trwałe loty dwóch kolejnych za
łóg orbitalnego laboratorium 
„Salut-4”, ogromne, historyczne 
przedsięwzięcie w postaci wspól
nego radziecko-amerykańskiego 
eksperymentu „Sojuz — Apol
lo”, kilkadziesiąt satelitów ba
dawczych typu „Kosmos”. A 
przecież równolegle działa mię
dzynarodowy system łączności 
satelitarnej „Intersputnik” i na 
orbity okołoziemskie wprowa
dzane są kolejne aparaty „Moł- 
nia”, są satelity meteorologiczne 
pełniące regularną służbę dla 
potrzeb gospodarki narodowej. 
Zadziwiający jest przy tym 
ogromny rozmach badań. Szereg 
eksperymentów prowadzony jest 
równolegle.

Wśród tych wielu zagadnień, 
którymi zajmują się radzieccy 
specjaliści, badania planet przy 
pomocy automatycznych sond 
kosmicznych należą do najbar
dziej pasjonujących. Radzieccy 
naukowcy zwraca ja przy tym 
szczególna uwagę na Wenus, bo 
tez jest to planeta najbardziej

obecnie tajemnicza, o której naj 
mniej wiedzą astronomowie.

Przypomnijmy, że na temat 
Białej Planetv astronomowie nie 
zdołali zebrać przed epoką astro 
nautyki zbyt wielu wiadomości. 
Jeszcze przed kilkunastu laty 
nie znaliśmy nawet kierunku i 
prędkości obrotu planety wokół 
własnej osi, nie mówiąc o struk
turze jej powierzchni czy skła
dzie atmosfery. Wiadomo było 
tylko, ze atmosfera otaczająca 
planetę jest bardzo rozległa, w 
lej górnych warstwach unoszą 
się gęste chmury, które uniemo
żliwiają dokładniejsze badania z 
Ziemi.

Pierwsze informacje o rzeczy
wistych warunkach fizycznych 
na powierzchni i w dolnych war 
stwach atmosfery Wenus udało 
się uzyskać dopiero w wyniku 
obserwacji radioastronomicznych 
1 radiolokacyjnych. Okazało się 
wówczas, że temperatura i ciś
nienie atmosferyczne przy po
wierzchni planety są nadspodzie
wanie wysokie. Dokładniejsze 
dane uzyskano jednak dopiero 
dzięki eksperymentom astronau- 
tycznym.

Pierwsza radziecka automa
tyczna stacja międzyplanetarna 
przeleciała w niewielkiej odle
głości od Wenus w 1961 r. W na
stępnych latach podobne ekspe
rymenty powtarzali specjaliści 
radzieccy i amerykańscy. Olbrzy 
mim sukcesem zakończył się 
wspaniały lot stacji „Wenus-4”, 
która w 1967 r. dokonała łago
dnego zejścia na spadochronie. 
Po raz pierwszy dokonano wów
czas bezpośrednich pomiarów 
składu chemicznego, temperatu
ry, ciśnienia i gęstości atmosfe
ry. Okazało się. ze warunki pa- 
nuiace na planecie stwarzaja 
ogromne trudności techniczne 
dla aparatury badawczej. Po
twierdziły to zresztą kolejne 
sondy typu „Wenus”. Dość po

wiedzieć, że zminiaturyzowana 
aparatura elektroniczna musi 
wytrzymać temperaturę sięgają
cą do 750 stopni i ciśnienie prze
kraczające 90 atm!

W dotychczasowej wersji sta
cje międzyplanetarne typu „We
nus” składały się z części trans
portowej o masie 1184 kg, oraz 
ładownika ważącego 495 kg. W 
pobliżu planety lądownik od
dzielał się i hamowany silnika
mi rakietowymi wchodził w 
atmosferę. Tam rozwijały się 
spadochrony umożliwiając ła
godne osiadanie aparatu. Spado
chrony zostały następnie odrzu
cone, by nie zasłaniać urządzeń 
pomiarowych.

„Wenus-9”, „Wenus-10” stano
wią nowy etap aparatów kos
micznych przeznaczonych do ba
dan planety i otaczającej ją 
przestrzeni, a także procesów fi
zycznych zachodzących w Kos
mosie — międzyplanetarnych poi 
magnetycznych, wiatru słonecz
nego, promieniowania ultrafiole
towego i innych. Zmiany kon
strukcyjne nadały ładownikowi 
większą wytrzymałość na wpływ 
trudnych warunków wenusjań- 
skich. Równoczesny lot dwóch 
identycznych aparatów pozwala 
na porównanie wyników pomia
rów w celu wyeliminowania 
ewentualnych błędów. Daje to 
również możliwość jednoczesne
go badania zjawisk kosmicznych 
w różnych punktach przestrzeni 
miedzy orbitami Ziemi 1 Wenus.

Planety układu słonecznego 
kryją jeszcze mnóstwo tajem
nic. Wyniki każdego eksperymen 
tu międzyplanetarnego oczeki7 
wane są więc z dużym zaintere
sowaniem. Sondy automatyczna 
odgrywają obecnie główną rolę 
w badaniu odległych ciał nie
bieskich i są najważnieis7vm 
źródłem wiadomości o pozaziem
skich światłach.

BUDAPESZT
Każdy kto był w Budapeszcie widział 

na pewno imponujący i piękny gmach 
węgierskiego parlamentu. Lekka, koron
kowa jego sylwetka stała się symbolem 
stolicy Węgier. W bm. minęło 90 lat od 
chwili gdy rozpoczęto pierwsze prace 
przy budowie tego gmachu. Ściany wznie
siono z 40 min cegieł. Aby zobrazować 
rozmach tej budowy wystarczy powie
dzieć, iż z takiej ilości cegieł można by 
wvbudowaé 240 sześciopiętrowych domów. 
W swoim czasie gmach parlamentu zali
czał się do największych na świecie. Je-

go długość wynosi 270 metrów, szerokość 
123 metry, zaś wysokość kopuły 96 met
rów. Kubatura gmachu liczy 473 tys. met
rów sześć., czyli zmieściłoby sie w nim 
50 pięciopiętrowych budynków. Łączna 
ilość sal i pokoi w parlamencie węgier
skim wynosi 691. Gmach posiada 27 bram, 
zaś długość schodów liczy łącznie 20 km. 
Obecnie mieści się w nim Rada Prezydial
na WRL, Rada Ministrów i ich urzędy.

Na zdjęciu: gmach parlamentu
Foto: CAF

W bieżącym 5-leciu eks
port polskich maszyn i urzą
dzeń do NRD wzrośnie po
nad dwukrotnie: ze 112 min 
rubli w 1971 r. do 263 min 
rubli w tvm roku. Wpłynę
ło to na zasadnicza zmianę 
w strukturze naszych do
staw do zachodniego sasiada 
Polski. Maszyny i urządzenia 
stanowią już — tak po stro
nie eksportu, jak i importu 
— ponad 60 proc, wartości 
wzajemnych dostaw.

NOWOCZESNE 
URZĄDZENIA 

DLA PRZEMYSŁU
Bardzo szybkie, niespoty

kane dotychczas tempo wzro
stu eksportu naszych ma
szyn i urządzeń jest do
wodem rosnącej pozycji pol
skiego przemysłu maszyno
wego na rynku NRD, gdzie 
z uznaniem odnotowuje się 
wielki postęp, jaki dokonał 
się w Polsce w dziedzinie 
budowy maszyn i produkcji 
wyrobów konsumpcyjnych 
pochodzenia przemysłowego. 
Jesteśmy poważnymi do
stawcami do NRD obrabia
rek do metali i drewna, apa
ratury elektrycznej i elek
trotechnicznej. urządzeń hut
niczych i odlewniczych, wy
posażenia kompletnych o- 
biektów dla przemysłu che
micznego, taśmociągów dla 
kopalń węgla brunatnego, 
maszyn budowlanych i dro
gowych, dźwigów transpor
towych i rolniczych, apara
tury kontrolno-pomiarowej 
kompletnych urządzeń auto
matyki przemysłowej, urzą
dzeń klimatyzacyjnych, apa
ratury okrętowej i sprzętu 
motoryzacyjnego.

Wzajemne, uzgodnione do
tychczas dostawy towarów 
i usług na nadchodzące 
5-lecie między Polska a NRD 
mają osiągnąć wartość po
nad 7,3 mld rubli (w cenach 
stałych). E. A.

PORT MACIERZYSTY
- SZCZECIN...

ZDZISŁAW CZAPLIŃSKI
Od korespondenta „Trybuny Robotniczej" w Pradze

Jakże często można w por
tach polskich, a szczególnie 
w zespole portowym Szczecin 
— Świnoujście spotkać statki 
pod czechosłowacką bande
rą państwową z napisem: 
Československa Namorni 
Plavba. Mimo bowiem, że 
nasz południowy sąsiad jest 
krajem śródlądowym, posia
da on własną morską flotę 
handlową i bogate w tym 
względzie tradycje morskie.

A
ktualnie czechosło
wacka flota handlo
wa dysponuje 11 stat 
kami o łącznym to
nażu około 180 tys. 
DWT. Przewozi ona rocznie 

ponad 1 min ton towarów, 
a bandera CSNP znana jest 
niemal we wszystkich por
tach świata. Warto pod
kreślić, iz 8 spośród U stat
ków zbudowanych zostało w 
Stoczni Szczecińskiej im. 
Adolfa Warskiego, wśród 
nich dwa 32-tysieczniki „Pra
ha” i „Bratislava”.

Dla Czechosłowacji Polska 
jest jednym z najpoważ
niejszych partnerów w dzie
dzinie transj>ortu morskie
go. Polsko - czechosłowacka 
współpraca w dziedzinie 
tranzytu czechosłowackich 
towarów przez porty polskie 
rozpoczęła się praktycznie w 
pierwszych powojennych la
tach wraz z założeniem w 
1949 roku polsko-czechosło
wackiej spółki spedycyj
nej SPEDRPID. Zasadniczy 
wzrost tranzytu nastąpił 
jednak dopiero po 1961 roku;

jeśli w latach 1951—1960 przez 
porty polskie przewieziono 
16,8 min ton, to w latach 
1961—1975 blisko 50 min ton.

Podpisana w ubiegłym ro
ku w Warszawie długoter
minowa umowa miedzy PRL 
i CSRS o współpracy w za
kresie tranzytu towarów 
czechosłowackich przez por
ty polskie przewiduje dalszy 
tego rozwój. Zakłada ona 
m. in„ ze w 1980 roku przez 
porty polskie przewozić się 
będzie w skali rocznej masę 
towarowa powyżej 5 min 
ton.

Czechosłowacki kontrahent 
korzysta także z Innych usług 
naszej gospodarki morskiej. 
Między Innvmi z usług tranzy
towych naszych przedsię
biorstw armatorskich: Polskich 
Linii Oceanicznych 1 Polskiej 
Żeglugi Morskiej. Tylko w 
latach 1966 — 1973 statki PLO 
i PŻM przewiozły około 8 min 
ton czechosłowackich towa
rów. W tym roku polskie stat
ki pizewioza 1.5 min ton Stat
ki czechosłowackiej bandery 
są remontowane w naszych 
stoczniach: Szczecin jest por
tem bazowym floty handlo
wej CSRS Część kadry oficer
skiej tej floty zdobyło wy
kształcenie fachowe na pol
skich wyższycli uczelniach 
morskich.

Perspektywy dalszego dy
namicznego rozwoju współ
pracy w transporcie wodnvm 
między obu sąsiadującymi ze 
sobą krajami znacznie mogą 
się rozszerzyć po zrealizowa
niu śmiałej koncepcji budo
wy kanału Odra—Dunaj.

MIĘDZYNARODOWE TARGI 
WE FRANKFURCIE K/MENEM

ZAINTERESOWANIE
POLSKA KSIĄŻKĄ

HENRYK KOLLAT
Od korespondenta „Trybuny Robotniczej" w Bonn

RAWIE 4 ty», wy
dawców z całe

go świata, wzięło 
w tym roku u-

dział w Międzyna
rodowych Targach Książki wa 
Frankfurcie n/Menem. 251 
tys. nowych tytułów. „Kto 
to wszystko przeczyta?" — 
pytają autorzy rozdający au
tografy. „Kto to wszystko 
kupi?" — pytają wydawcy 
I księgarze. Ceny papieru 
wzrosły, ksigżki sg drogie.

Targi Książki we Frank
furcie n/Menem przypomina
ją wielki jarmark na któ- 
tym sprzedawcy głośno za
chwalają swój towar- Im 
tandetniejszy — tym głoś
niej. Książka jest tu towa
rem i bez reklamy czy skan
dalu obyć się nie może, jeże
li ma zostać bestsellerem. 
Dobrze jeśli autorem w każ
dym razie firmującym jest 
np. Mohammed Ali. mistrz 
wszechwag, największy bok
ser świata. Wystarczy by 
był, podpisywał egzemplarze 
spocony bardziej niż podczas 
meczu z Frezierem. Albo 
„Kaiser Franz” — Franz 
Beckenbauer, idol piłkarski, 
którego trzecia ksiazka uka
zała się obecnie na rynku t 
którego obecność na tragach 
znakomicie zwiększa popyt. 
Poważna ksiazka ma większa 
trudności stania się bestselle
rem. wymaga reklamy, za
biegów. Targi stanowią ku 
temu doskonała okazję. Tar
gi sa również barometrem 
zapotrzebowań czytelniczych.

Zdaniem „Frankfurter Al- 
gemeine Zeitung” — czytel
nik w Republice Federalnej 
nie chce obecnie wiedzieć jak 
zmieniać społeczeństwo i 
zbawiać ludzkość, lecz chce

więcej o sobie, interesuje się 
bardziej tym co prywatne i 
indywidualne- Stad wzrost 
zainteresowania autobiogra
fiami, wsjx>mnieniami, pa
miętnikami, sagami rodzin
nymi. Zmalało także zainte
resowanie futurologią, wzro
sło zainteresowanie zamierz
chłą przeszłością. Prawdzi
wy boom przeżywają popu
larnonaukowe książki o 
Germanach, Celtach, Hety
tach, Rzymianach, Grekach 1 
Egipcjanach.

Polskę na XXVII Targach 
Książki we Frankfurcie nad 
Menem reprezentuje 20 wy
dawnictw, prezentują ponad 
tysiąc tytułów. Najbardziej 
eksponowane sa książki, któ
re zdobyły w Moskwie na 
wystawie „Książka w służbie 
pokoju i postępu” złote, sre
brne i brązowe medale. 
Szczególnym zainteresowa
niem wystawowej publicz
ności cieszą się ksiaz.ki o Pol
sce, prezentujące krajobraz, 
zabytki, kulturę i sztukę, o- 
siągnięcia. I oczywiście słyn
ne już tutaj książki dla dzie- 
c* w pięknej szacie graficz
nej. dobrze tłumaczone.

Ale polską książkę w« 
Frankfurcie n/Menem zna
leźć można nie tylko na stoi
skach polskich wydawców. 
W dużej mierze jest to za
sługą kilkunastu tłumaczy, 
którzy lokują co roku 20—30 
przekładów literatury pol
skiej na tutejszym rynku 
wydawniczym. W tym roku 
ukazał sie np- nowv nakład 
„Chłopów” Reymonta t 
przedmową znakomitego i 
zasłużonego tłumacza Karo
la Dedtcjusa oraz 10 powieś
ci Stanisława Lema, który 
jest tu uznany za najlepsze
go autora powieści fantastv- 
czno-naukowvch na świecie. 

WIOCHY

Amelia Fati zwierza się w 
liście do jednego z pism kobie
cych: „Teraz mogę powiedzieć, 
ze coś niecoś zmieniło się w 
moim życiu. Mogę mówić, że 
jestem partnerką swego męża. 
Nie może mt zabronić zbyt 
wielu rzeczy, nie śmie ograni
czać praw, które obecnie na
bywam. Kiedyś było zgoła ina
czej, nie miałam żadnego wy
boru, prawa, żadnych przyjem 
nośct. Na szczęście także w na
szej Italii coś niecoś się zmie
niło".

O
czym pisze Amelia, któ
ra skarży się, ze kiedyś 
mąz nie zezwalał jej na 
wiele rzeczy np. na pój
ście na zabawę w zakła

dzie pracy, na poczynienie za
kupów dla siebie i dla rodziny. 
Amelia odpowiada na ankietę 
pisma, jak przyjęła nowe pra
wo które stawia kobietę wiot
ką na równi z mężem. Walka • 
to prawo trwała lata, jeśli nia 
stulecia. Nowy kodeks rodzinny, 
jest w życiu kobiety włoskiej 
absolutną nowością. Stanowi, 
jak pisze wielu prawników 
istną rewelację w obyczajowoś
ci. Otwiera nowe perspektywy 
przed płcią piękną.

Żeby zilustrować choćby w 
dużym skrócie te istotne prze
miany trzeba cofnąć się do nie
zbyt odległej przeszłości. Nowe 
prawo bowiem wchodzi obecnie 
w życie i jak wiadomo nie 
wszędzie jeszcze dotarło do świa 
domości ludzkiej, nie zawsze 
bywa respektowane. Kobieta 
włoska dotąd w porównaniu z 
mężczyzną, konkretnie swym 
mężem znajdowała się w pozycji 
upośledzonej. Jeśli nie pracowa
ła zawodowo, jej potrzeby ma
terialne zależne były od dobrej 
woli męża, jego humoru czy je
go kultury — piszą gazety. Je
śli jej maż zmarł. a zostały dzle 
ci które niezbyt właściwie oce
niały swe obowiązki wobec mat
ki, sytuacja stawała się często 
wręcz dramatyczna- Syn mógł 
kazać opuścić dom, nie troszcząc 
się gdzie znajdzie dach nad gło 
wą czy pieniądze na utrzyma
nie. Taka praktvka była możli
wa, co więcej — zgodna z pra
wem. Jeśli kobieta nie pracowa
ła zarobkowo, cały zarobek mał 
żeństwa należał praktycznie 
rzecz biorac do męża. On wyzna
czał rozmiary wydatków dla 
siebie, dla żonv i dla dzieci. Z 
tym. ze żona bvła zawsze aa 
ostatnim miejscu.

Dzisiaj jest inaczej. Kobieta 
bez względu na to, czy pracuje 
czy nie, otrzymuje po zgonie 
męża jeśli nie ma dzieci 50 proc, 
majątku. Ma prawo do korzy
stania z mieszkania bez żadnych 
ograniczeń. Co więcej, nawet 
jeśli mąż sporządził testament 
według swoich osobistych ży
czeń sąd unieważni taki zapis, 
jeśli kwestionuje owe 50 proc., 
do którego ma prawo żona. O- 
czywiście specjalne przepisy u- 
względniają prawa dzieci.

Obecny kodeks rodzinny okre
śla precyzyjnie prawa 1 obowiąz 
ki włoskiej rodziny. Majątkiem, 

przepisy i braki. Ale wiele z 
tych nowych przywilejów nie 
łatwo będzie wprowadzić w ży
cie. Nawyki przeszłości a także 
zwykłe przesądy sprawiają, że 
często same kobiety jakby nie 
wierzyły w swoje możliwości i 
zdobycze, jakie uzyskały.

W ankiecie telewizyjnej odpo
wiadało na ten temat kilkadzie
siąt pań. Połowa z nich wyrażała 
entuzjazm, najwyższą z możli
wych radości, jak to odnotował 
reporter. Ale było wiele kobiet, 
które miały jeszcze pewne wąt
pliwości i opory. Starsza pani, 
mówi: „Prawo prawem, ale prze 

PRZESĄDY SILNIEJSZE NIŻ PRAWO

.«ni Inie u r
ZBIGNIEW TARGOSZ 

Od korespondenta „Trybuny Robotniczej" w Rzymie

pieniędzmi, całym dorobkiem 
rozporządzają małżonkowie w 
sposób absolutnie równorzęd
ny. Jeśli mąz pragnie kupić 
samochód, winien uzgoumć to z 
małżonka. Dotyczv to sumy, ja
ką zona zgodzi się wydatkować 
na owe upragnione cztery koł
ka. Nawet jeśli pani domu me 
korzysta z przejażdżki tym no
wo zakupionym autem, jest je
go współwłaścicielką. Znowu na 
za adzie owych 50 proc.

Zasadnicze zmiany przynosi 
nowe prawo w stosunku do dzie 
cl pozamałzenskich. Jest ich we 
Włoszech bardzo dużo i stano
wią wielki problem społeczny. 
Jak wiadomo rozwody były do
tąd praktycznie niemożliwe, co 
•prawiło, ze wiele rodzin, szcze
gólnie tvch, które nioglv sobie 
na to pozwolić zmieniało oby
watelstwa dla usankcjonowania 
nowej sytuacji rodzinnej. Właś
nie dlatego Sophia Loren, stu
procentowa neapolitanka ma 
obywatelstwo francuskie, przy
jęte wraz z mężem Carlo Ponti 
i z aktem małżeńskim. Dzieci 
]>ozamałzeńskie zostały dzisiaj 
zgodnie z nowym kodeksem ro
dzinnym zrównane w prawach 
z wszystkimi innymi. Obowiąz
kiem rodziców jest dbać o ich 
wychowanie i naukę.

Generalnie sprawę ujmując 
nowe prawo likwiduje wieko
we zaniedbania, anachroniczne

cięż mąt jest zawsze mężem. 
Głową rodziny. Choćby dlate
go, ze przecież mąz zarabia na 
dom”. Młoda mężatka z Neapo
lu podziela tę opinię: „Ani my
ślę mowie z moim Pippo o tym 
prawie. Zarabia dwa razy tyle 
co ja, więc do niego należy de
cydujący głos”. Czy we wszyst
kich sprawach? — pytał repor
ter — także w kwestii planowa
nia rodziny? „Tak jest, będzie
my mieli tyle dzieci, ile ich za
pragnie Pippo” — bez wahania 
odpowiada młoda mężatka.

Wszystkie te przykłady zda
niem socjologów, prawników, 
świadczą o zakorzenieniu pew- 
nvch ustaleń, zwyczajów, która 
szczególnie na południu, w śro
dowiskach biedoty wiejskiej, 
w zakamarkach cywilizacji — 
jak pisze prasa — me są łatwe 
do zwalczania nawet za pomocą 
prawa, stwarzającego kobiecie 
bardziej znośną egzystencję. Po
za tym decydująca w wielu wy
padkach jest rola i postawa 
męzczvzny, który nie zawsze 
jest skłonny do ustępstw, do 
normal zacji stosunków rodziny 
w świetle nowych przepisów, 
opartych na zasadach równości, 
lojalności i poczucia wzajem
nych obowiązków. Jeśli więc po
stawa niektórych przedstawicie 
li płci brzydkiej nie ulegnie 
zmianie, nie zawsze Amelia bę
dzie mogła pójść m baL 

□aoinne
SPÓŹNIENIA

Od ne wne<o czasu »twierdzo
no, że zegar na wieży kościel
nej w Fakenham (Anglia) ły- 
itematycznie spóźnia się 1# mi
nut na dobę. Okazało się, te 
powodem były gołębie, które 
na miejsce spotkań wybrały 
sobie wskazówkę minutową.

REKORD
3S-letnI mieszkaniec Kolonii 

(RFN) chce spędzić 120 godzin 
w wannie. Pragnie on w ten 
sposób pobić rekord światowy. 
Również jego młodszy brat 
weźmie udział w próbie bicia 
rekordu. Trzecią wannę usta
wano dla odważnego widza, 
który zechclałby wziąć udział 
w zawodach.

BEZ GONDOLI

Począwszy od października 
br. gondolierzy nie mogą prze
wozić turystów po słynnym 
weneckim Canale Grande. 
Spowodowała to duża ilość wy- 
Sadków, wywoływanych przez 

ursujące tam coraz częściej 
motorówki, które wyparły ro
mantyczny środek lokomocji 
poza centrum miasta.

PODZIĘKOWANIE
W gazecie lokalnej Baltimo

re (USA) ukazało się podzięko
wanie za pamięć o 18 zaginio
nych marynarzach frachtowca 
„Mary 3”. W komentarzu tej 
»amej gazety o wypadku jest 
mowa o tym. że setki żon ma
rynarzy opłakują ich śmierć.

Z CZEGO ŚMIEJĄ SIĘ 
ZA GRANICĄ

NUdAaAa (ZMW)

148
DICK FRANCIS

Przekład MIRA MICHAŁOWSKA

Jedvna powierzchnią zdatna do pisania bvła wewnętr 
na strona foldcrka z zapałkami. Zmieściłoby się tarn.”j0 
/robił Danilo” i nic więcej A przecież miałem więcej ” 
powiedzenia. W schowku pod przednią szybą znajdowa y 
się mapy, przewodniki i dokumenty wozu. Po dłuższy0 
wysiłkach udało mi się do nich dotrzeć, chociaż musiał6 
w tym celu niemal zawiązać palce stóp na supełki i Z^.ZŁ 
dużą część cennej energii życiowej. Ale wydobyłem do R 
dużą gładką kopertę i atlas drogowy z pięknymi szero
kimi marginesami.

A miałem co pisań.

ROZDZIAŁ PIĘTNASTY

Danilo zaproponował Nerissie, żeby posłała mnie 
Afryki, ponieważ wykombinował sobie, że tam łatwiej m 
będzie zabić mnie tak, żeby ludzie byli przekonani, iż 
to nieszczęśliwy wypadek. Zwabił mnie na miejsce _kaz 
niezawodna metodą, to jest prośbą umierającej kobiety 
ostatnią przysługę.

Śmierć, która wyraźnie wskazywałaby na morderstwo, 
nie mogła być brana pod uwagę. Gdybym zginął w dzi 
nych okolicznościach, jednvm z pierwszych podejrzam 
byłby Danilo. Ale wypadek, to inna sprawa. Na przykła 
zepsuty mikrofon.

Danilo nie brał udziału w mojej konferencji praso^'

Byli tam Roderyk, Clifford Wenkins i Konrad. I 
pięćdziesiąt osób. Nawet jeżeli Danilo dostarczył m1,^r 
fon, to kto inny włożył mi go do ręki. Tylko dzięki czy 
temu przypadkowi odebrała mi go Katia.

A zamach w kopalni?
Przecież gdyby nie czujność niejakiego Njembezi, n 

byłoby już ze mnie śladu.
Ale to, co teraz się działo, nie miało żadnych aspekt^ 

przypadkowości. Kajdanki na rękach były najlepszym 1 
go dowodem. Być rr.uże Danilo zamierzał jeszcze wróć
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i zdjąć je ze mnie. Po mojej śmierci oczywiście. M°ze. 
wtedy uwierzono by, że jadąc po parku zabłądziłem 
umarłem w samochodzie, bo bałem się opuścić go? {

Ale gdzie element czasu? Czy mógł ryzykować, że 
go ubiegnie, że zostanę znaleziony zanim powróci na m16J 
sce zbrodni.

Ogarnięty skrajną frustracją, wzdychałem raz po raZ‘
Nic nie trzymało się kupy.
W porównaniu z pierwszym, drugi dzień był is,^n/í 

piekłem. Po stokroć gorszy niż wszystko, co przeżył6 
w Hiszpanii. Słońce parzyło tak niemiłosiernie, że sa 
proces myślenia stał się torturą, a skurcze skręcały 113 
mięśnie ramion, brzucha i pleców.

Z rękami wsuniętymi w mankiety koszuli, głową 
tą o tylne siedzenie, żeby uchronić twarz przed pie? v 
cymi promieniami słońca, siedziałem i męczyłem sie 1 
potępieniec, bo innej rady nie było.

Mizerne były wyniki moich wysiłków zbierania t 
Słońce wysuszało mnie niemiłosiernie, czułem, że ku 
czę się z minuty na minutę, zrozumiałem, że nie ma m 
wy o tym, abym wytrzymał to przez cały tydzień. W V 
upale wytrwam najwyżej jeszcze dzień albo dwa.

Moja krtań była jedną bolesną raną, a ślina nikły113 
wspomnieniem z odległej przeszłości.

W chłodnicy znajdował się galon wody. Ale o dostań111 
się do niej nie było mowy.

Kiedy już prawie nie mogłem przełykać, a każdy 0 
dech był jak ukłucie noża, zdecydowałem się wypić zap 
wody. Wlałem ją sobie w usta i trzymałem nie przełyk® 
jąc, tak żeby nią możliwie najdłużej cieszyć język, P°®? 
niebienie, dziąsła i zęby. Kiedy wreszcie przełknąłem 
nikłą odrobinę płynu, ogarnął mnie przeraźliwy smut6 
Bo pozostało mi tylko czekanie na noc.

Przewróciłem woreczek na lewą stronę i ssałem go 
dziecko, a kiedy nie było na nim już nawet śladu wilg0^ 
napełniłem go znowu gorącym powietrzem z własny 
płuc, drżącymi rękami nałożyłem gumkę i powiesiłeś1 » 
na kierownicy.

Nagle przypomniało mi się, że w bagażniku znajduj 
się jeszcze różne części ekwipunku Evana. Może więc 11 
ze względu na mnie, ale na nie zacznie mnie szukać.

Evan, na litość boską, ruszże się! .
Ale Evan na pewno pojechał na północ ku szeroki • 

szarozielonej mulastej rzece Limpopo w pogoni za swe1®1 
olifantami.

A ja... ja siedziałem zakuty w kajdanki w rozżarzonJ 
samochodzie i powoli zdychałem przez kopalnię złota, 
którą nie miałem najmniejszej ochoty.

Znowu nadeszła noc, a z nią głód.
Znam ludzi, którzy płacą straszną forsę za to, żeby 

cić kilka kilo w specjalnych zakładach leczniczych. Są 1 
cy, którzy urządzają głodówki, żeby zaprotestować PrZ
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clwko takie] ozy Innej niesprawiedliwości. Jedny«1 
wem, głód nie jest niczym wyjątkowym i można go z«1®3

Można go znieść. Jak ból.
Noc była chłodna, wspaniała. Kiedy zrobiło się 

wylizałem starannie szybę okienną i zabrałem się zn°ńjv, 
do pisania. Spisałem wszystkie najdrobniejsze szczeg0^’ 
które mogłyby się przydać przy dochodzeniu przyczy 
i powodów mojej śmierci.

Zanim skończyłem, zrobiło się znów nieznośnie go^0,’ 
więc na koniec napisałem „Pozdrówcie najserdeczniej 
ją Karolę” i podpisałem się imieniem i nazwiskiem, 
przypuszczałem, że wieczorem będę już tak słaby, że nJ 
zdołam ruszyć ręką. Następnie wsunąłem te zapiski P^ 
lewy pośladek, żeby nie spadły na podłogę, wsadzi16^ 
ogryzek ołówka pod pasek od zegarka, wypuściłem P-a 
wietrze z woreczka foliowego, żebv zabezpieczyć 
porcję wody i oddałem się rozmyślaniom nad tym, 3 
długo potrafię to jeszcze wytrzymać.

W południe odechciało mi się żyć.
Trzymałem się jako tako do momentu, w którym zd q- 

dowałem się na wypicie tych kilku kropel wody, ale P Q 
tem dałem właściwie za wygraną. Osuszyłem worecze , 
policzki .nadmuchałem go ponownie, zawiązałem i PoVL0- 
siłem na kierownicy, ale wszystkie te czynności PrzY tra, 
dziły mi z trudem i trwały niezmiernie długo. Do 
myślałem, do jutra znowu nazbiera się naparstek 'v0 
ale ja go ju<ż nie wypiję.

Jakże mało wiedzieliśmy o procesie umierania, K1® , 
robiliśmy nasz film. Koncentrowaliśmy się niemal ca1 
wicie na psychicznym stanie umierającego, a nie «a 
zycznych objawach. Nie wiedzieliśmy, że nogi staj9 
ciężkie jak ołów, a kostki puchną do rozmiarów piłki i 
bolowej. O nałożeniu skarpetek i butów nie było 
łatwiej byłoby mi pofrunąć niż nałożyć z powrotem s^ 
petki i buty.

Nie wiedzieliśmy, że brzuch wzdyma się jak balom 
pasy ochronne wrzynają się w zbolałą skórę jak n°ze.’aja 
oczy niemiłosiernie pieką, bo gruczoły łzawe przes 
funkcjonować. Nie mieliśmy pojęcia, w jakim st°P 
może wysuszyć się krtań.

Koszmarna temperatura działała na mnie coraz 
dziej ogłupiająco. Czułem już jedynie i wyłącznie wsZ. to 
ogarniający mnie ból i miałem całkowitą pewność, ze 
nigdy się już nie skończy.

Chyba wraz ze śmiercią. e-
Późnym popołudniem przyszedł słoń i przewrócił °r 

wo, którego liście obskubywała poprzedniego dnia
Piękna, alegoryczna scena dla Ev*na, pomyślałem- 

w roli niszczyciela dżungli.
Ale Evan był daleko.
Evan, Evanie, przyjdźże do licha 1 wyciągnij mnie ®
Słoń posilił się, a potem odszedł, pozostawiając 

ne drzewo, które leżało, wołając korzeniami o poms^ 
nieba i umierało z braku wody.


